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Sobota, 16. Grudnia: 1905. 
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Wychodzi codziennie o godzinie 5. po południu 
% wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 16 nal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Ozarmieckiego 1. 12, — Ekspedycys miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego, Pasai 
Fausmanus 1. 9, — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcji nr. 88. 


miesięcznie 2 K, 7 
miesięcznie 3 K. — 


sPrzowonsik naukowy i liter 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jedni 
lub od 1. lipow do koń genünia, 6 
„Przewodnik prennmerowsny osobno kosztuje 
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Prenumernia z przesyłką pocziową wyżosi rocznie sa h,półtocznie 36K., kwartalnie $K., 
h. — W miejseu: rocznie Ż4 K. półrocznie 12 K., kwartalnie 6 K. 
Prennmerata zagraniczna: W Niemczech 8 K. 20 h. miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 3 R. 6h h. miosięcznie. 

kit, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otr 
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zywają cato- 


Jednorazowe iuseraty oblierają sie po i$? 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca I wiersza miar: 
petitową, ogloszenia zaś tabeluryeans 1 liczbowe 
po 20 hal, od jedoego wiersza miary petitowej. 
Ogłoszenia osób í zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Bokolowskiega 
we Lwo Passt Kausiuznie h 9,1 w biurze 

a Karola Ludwiks 1. 93 wa 
NE: ma Adama 
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CZESC URZEDOWA. 


Ministerstwo handlu zamisnowalo ch- 
cyałów pocztowych: Karola Hubera w 
Gródku, Stefana Ortyńskiego, Wojcie- 
cha Dujanowicza, Feliksa Kolmera i 
Stanisława Ostafilskiego we Lwowie, 
Karola Bochniga, Henryka Radomskie- 
go i Jana Baczyńskiego w Krakowie, 
starszymi oficyałami pocztowymi, a galie. 
dyrekcya poczt i telegrafów pozostawiła ich 
nadał w dotychczasowych miejscach służbo- 
wych. 


Ministerstwo handlu zamianowało asy- 
stenta pocztowego, Józefa Tribe we Lwo- 
wie, oficyałem pocztowym. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 15 grudnia. 
4 
Deputacya w sprawie tawelu. 

W uzupełnieniu wczorajszej depeszy 
podajemy dokładną osnowę słów Monarszych, 
wyrzeczonych w odpowiedzi na przemowę 
P. Marszałka krajowego hr. Stanisława Ba- 
deniego, jakoteż tekst tej przemowy. 

Składając na czele deputacyi hołd imie- 
niem kraju. przemówił P. Marszałek po pol- 
sku w następujace słowa: 

Najmiłościwszy Cesarzu i Królu nasz! 

Na wiadomość, że Wasza Üesarska 
Mość, skłaniając się do naszych dawniej- 


szych próśb, a szczególnie do prośby wnie- 
sionej w Miłościwem lecie Twego Jubileuszu, 
raczyłeś przyjąć Rezydencyę na Wawelu, tej 
dawnej siedzibie królów naszych; szczera re- 
dość i wdzięczność owładnęły reprezentacyę 
Twego wiernego kraju Galicyi wraz z Wiel- 
kiem Księstwem Krakowskiem. Uczucia te 
wzmogły się, gdy w Swej dobroci i faska- 
wości, raczyłeś Najjaśniejszy Panie zezwolić, 
by ta królewska siedziha przyjeia w swe 
mury zabytki i pamiątki naszych dziejów i 
naszej kultury, w tym celu, by utrzymały 
w Żywej pamięci pełną chwały tradyeye 
tego Zamku. 

Dając wyraz swym uczuciom wyhral 
Sejm deputacyę dziękczynną, która staje przed 
Tobą, Najjaśniejszy Panie, Swem wielkodu- 
szuem postanowieniem przyczyniłeś się, Naj- 
jaśniejszy Panie, do wskrzeszenia dawnej 
świetności zabytku, pozostałego po naszych 
królach, a oceniając i uznejąc łaskawie na- 
sze uczucia, które wśród pochodu dziejowe- 
go pozostały żywe 1 całe, łączysz tem sa- 
mem naszą teraźniejszość i przyszłość z dro- 
gą nam przeszłością. Prosimy Cię, Najja- 
śniejszy Panie, byś raczył przyjąć łaskawie 
hołd naszej trwałej wierności i najgorętszej 
wdzięczności; Swen najłaskawszem sercem, 
które odczuwa potrzeby i pragnienia kraju, 
zdobyłeś sobie przywiązanie i miłość wszyst- 
kich jego mieszkańców. 

Na przemówienie to Najj, Pan odpo- 
wiedział po niemiecku: 

„Mit Roher Befriedigung erfüllt es Mich, 
dass Men Frau furem alichrwiwaiges, na- 
tionales Denkmal mit liebevoller Anhänglich- 
keit an Mich und Mein Haus vereinigt hat, 
um Mir am Wawel eine Residenz zu schaf- 
fen. Es soll ihren Glanz erhöhen, dass das 
herrliche Sehloss seinem Lande fortan such 
ein Hort von Kunst und Kultur sein wird, 
in dem alle Strebungen des Volkes sich 
stets verjüngende Kraft und weihevolle Ver- 


edlung finden sollen. Ich freue Mich, dass 
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Slowacki 1 WISZNIEWSKI. 
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I. 
(Cigg dalszy). 


O Słowackim pisze jeszcze Mae Donald 
w liście z Rzymu z dnia 26-go kwietnia 
1836 roku. 

„Mój drogi Panie. 

Nasza podróż do Neapolu ułożona obe- 
enie w następujący sposób: Januszewski, 
Sło... jego siostrzeniec i pp. Z. B.) pójdą 
piechotą, ja zaś będę towarzyszył pani J. 
w eskorcie dwóch lub czterech ezworono- 
gich zwierząt; piesi wyjdą stąd na dwa lub 
trzy dni przed nami, tak, ażebyśnay dogonić 
ich mogli po drodze: wyjdą stąd uzbrojeni 
i wyekwipowani do podróży i w najlepszym 
humorze. Zenon, założyciel filozofii stoickiej, 
nauczał uczniów swoich tej maksymy: zno- 
sie i przenosić“, 

W dopisku wreszcie donosi: 

„P. S, Szczęście, że deszcz dziś nie pada. 
Spotkałem Januszewskiego i Sło...... na obie- 
dzie i, gdy poprosili mnie, ażebym im do 
Villa Pamphila towarzyszył pieszo, zebrałem 
wszystkie po temu siły i powróciłem już zu- 


1) Zdzisław i August Zamoyscy oraz An- 
glik, Benfield, który był mentorem Jerzego Lu- 
bomirskiego i Michała Giżyckiego z Wołynia. 
W liście z d. 1-g0 kwietnia wspomina Mac Do- 
nald, iż tenże Benfield był w poufałym sto- 
sunku z Zygmuntem Krasmskim za jego pobytu 
w Rzymie. 


Gie opterfreudige, patriotische Widmung des 


Z prezesem Koła hr. Dzieduszy- 


Landtages Meines geliebten Landes Galizien | ekim i wiceprezesem p. Abrahamowi- 


ihre Verwirklichung entgegengeht und win- 
sche den darauf abzielenden Arbeiten gu- 
ten Fortgang. Entbitten Sie dem Landteg 
Meinen herzlichsten Dank fúr die neuerli- 
che bestittigung stets bewährter dynasti- 
scher Treue“. 


(„ Wysokiem zadowoleniem napełniło Mnie 
to, że pietyzm dla szacownego pomnika prze- 
szłości narodow. | połączył się z gorącem przy- 
wiązaniem dla Mnie i Mego Domu, aby Mi 
stworzyć na Wawelu Mezydencyę. Zwię- 
kszy to jego świetność, że wspaniały Zamek 
będzie odtąd dla swego kraju także schroni- 
skiem sztuki i kultury, w którem wszystkie 
dążności narodn mają znaleźć moc ciągłe- 
go odnuadzania się i podniosłe uszlachetnie- 
nie. Cieszę sie, że tak ofiarne i patryotyezne 
postanowienie Sejmu Mego ukochanego kraju 
Galicyi zbliża się do urzeczywistnienia, a 
skierowanym ku temu celowi pracom życzę 
pomyślnego rozwoju. Proszę wyrazić Sejmo- 
wi Moje najserdeczniejsze podziękowanie za 
to ponowne stwierdzenie wypróbowanej wier- 
ności dla Dynastyi“.) 


Du frazety Narodowej donoszą z Wie- 
dniu: 
Najj. Pan rozmawiał następnie z Mar- 
szałkiem hr. Badenim o czynnościach ga- 
lieyjskiego Sejiau, dowiadywał się o tempie 
prac Sejmu i wyraził Zdziwienie, usłyszaw- 
szy, ze wostatnich 14 dniach Sejm z takim 
pospiechem i wytężeniem pracował. 
Następnie rozmawiał łaskawie z każdym 
z członków deputacji, a hr. Piniński e- 
go idr.Bobrzyńskiepo zaszezyeil dłuż- 
szą rozmową. 


pełnie wyczerpany: jest to majcięższy plan, 
jaki przedsięwziąłem od wielu lat, lecz, be- 
dąc w towarzystwie tak milych ludzi, nikt 
nie może i nie powinien się uskarzad“. 

Januszewscy w liście z Floreneyi do- 
niesli zapewne Wiszniewskiemu o spodzie- 
wanem spotkaniu się ze Słowackim, Wiszniew- 
ski przesłał może dla niego ukłon, lub przy- 
pomnieć się pragnął poecie, którego znał 
jeszcze chłopaczkiem, a następnie młodzień- 
cem w Krzemieńcn i Wilaie. Albowiem w r. 
1825 Wiszniewski, jak to podaje F. M. So- 
bieszczański*), był nauczycielen:-przewodni- 
kiem księcia Konstantego (Qzartoryskiego, z 
którym jeździł do Włoch i Francyi połu- 
dniowej. Otrzymawszy zaś za to umöwiene, 
znaczne wynagrodzenie, nabył własność ziem- 
ską na Wołyniu i zaczął gospodarować. W o- 
wym czasie jeździł do Krzemieńca i Wilna, 
a odwiedzając znajomych, mógł spotkać się 
i ze Słowackim. Jakoż w liście z Wilna z d. 
19-g0 września 1826 r. pani Bócn donosi 
Odyjtcowi : 

„Wezora miałam u siebie przybyłego 
z Krzemieńca Wiśniewskiego (?), autora „Pa- 
miątki po dobrym ojcu*. Dorzeczy i przy- 
stojny bardzo. Dzieci przepędziły wieczór ze 
Szpitznaglowa u Berkmanów, s ja w domu 
z Julkiem?)*, Za tę więc pamięć uprzejmą 
w liście do Januszewskiego podziękował 
Wiszniewskiemu Słowacki w przypisku do 
listu Mac Donalda. Lecz powyższemi kilku 
słowami ograniczyła się bez wątpienia cała 
w owym czasie między nimi korespoaden- 
cya. Nie spodziewał się Słowacki, że po trzech 


2) „Eneyklopedya powszechna“ S. Orgel- 
branda. I. 27, str. 272. 

3) Zob. ogłoszone przeze mnie „Listy Sa- 
łomei Słowackiej-Bćecu do Ant. Edw. Odyńca“ 
w „Przewodniku naukowym i literackim“ Lwów, 
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czem mówił o Radzie państwa. 

— Jutro jeszeze posiedzenie Izby — 
rzekł Najj. Pan — a potem znowu przerwa. 

— Przed nowymi wyborami — odparł 
hr. Dzieduszycki — wszystkie stronnictwa za- 
biegają o popularność, mało skutkiem tego 
jest nadziei wytężającej, a wydatnej pracy. 

Hr. Stadnickiego pytał Najj. Pan: 
czy w Galieyi są już mrozy, p. Rayskie- 
go, jak długo zasiadz w Sejmie, a Kra- 
marczykowi, który przybył w polskim 
stroju włościańskim, wyraził Zdziwienie, że 
tak dobrze mówi po niemiecku. Marszałek 
hr. Badeni oświadczył Najj. Panu, że p. 
Kramarczyk bierze zawsze nadzwyczaj żywy 
udział w pracach Sejmu i dodat, że Kramar- 
czyk należy do tych, którzy stosują nader 
surową krytykę do sztuk teatralnych. 


Rada Państwa. 


nn 


Z Izby posłów. 


(Dokończenie telefonicznego sprawozdania z 
posiedzenia Izby z dnia Lt b, m.). 


W dalszym toku dyskusyi w sprawie 
polepszenia bytu urzędników państwowych 
zabrał głos p. Głąbińskii wywodził, że 
niesłuszne jest traktowanie kwestyi urzędni- 
czej tylke jako sprawy caleba i żłobka, w 
kwesty! tej bowiem główna gra rolę mo- 
ment społeczny 1 eLyczny. w* pierwszym 
rzędzie należy uwzględnić pragmatykę słu- 
abowaą. Jest wprawdzie rzeczą trudna stwo- 
rzyć taką pragmatykę, która odpowiadałaby 
wszystkim życzeniom, a nie narażała orga- 
nizmu państwowego na niebezpieczeństwo, 
Państwo musi jednak postarać się, ażeby po- 
łączyć w jedną całość poczucie praw z po- 
ezuciem obowiązku u urzędników, gdyż tyl- 


|ko tacy urzędnicy zdolni są odpowiedzieć 


blizko latach będzie musiał ją zawiązać na- 
nowo, i to w nader smutnych dla siebie o- 
kolicznościach.... 

Po powrocie z podróży do Egiptu i Je- 
rozolimy i po spokojnym, szczęśliwym po- 
bycie we Florencyi, poeta, z różnymi nosząc 
się zamiarami, postanowił opuścić Wtochy i 
przenieść się na stały pobyt do Paryża. 

Leez jakby smutnem z powodu wy- 
jazdu tego tknięty przeczuciem, pisze do 
matki dnia 21-go sierpnia 1888 roku, w o- 
statnim liście z Florencji, te rzewne słowa, 
która dyktowała tęsknotą i oddaleniem zwię- 
kszona miłość synowska : 

een „Ale oto już wieczór, i ten, co 
na świecie, i ten, co się robi w czuciach i 
myśli człowieka; muszę więc ciebie dłużej 
nie smucić tą szarą barwą wieczornych pa- 
miątek, ale pocałować ciebie i zakończyć ten 
list miłem jakiem pozdrowieniern, bo powra- 
casz z podróży pamiątek do pustego domku 
twego wdowiego w Krzemieńcu, i cóż w nim 
znajdziesz? Oby ten list był pierwszym z 
witających ciebie, obyś go, tak jak zawsze, 
przyjęła jek dziecko dziecka szalonego i 
marnotrawnego, któremu szaleństwa już Za- 
mknęły wrota powrotu. Między Üzereza a 
Bazylianami stoi dla mnie ta brama Panta, 
na której jest nspisano: Lasciate: ogni spe- 
ranza; ja leż raz przeczytawszy napis, od- 
wróciłem się zalany łzami i poszedłem da- 
lej, i coraz dalej idę; więc tak oddalające- 
mu się blogosiaw ty, droga, i wejdź na górę 
najwyższą i błogosław ınu, ażeby Bóg ciebie 
widział bliżej i błogosławieństwo twoje, aby 
mi kiedy jaki anioł zły nie powiedział na 
wejściu do wieczności: „smutna była, żeś ją 
opuścił“ 4$). 

Był to ostatni list z Florencyi i z czasu 
pobytu we Włoszech, poczem długa w kore- 
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spondencyi z matką nastąpiła przerwa. Przy 
czynę tego wyjaśniła p. Bócu w lakonieznym 
dopisku na oryginale tegoż listu: „Z po- 
wodu wypadków z Konarskim komunikacye 
wszelkie przerwane zostały“. 


Jakoż z powodu sprawy einisaryusza, 
Szymona Konarskiego, nastąpiła długa prze- 
rwa w korespondencyi między matką a sy- 
nem. Za udział w tej sprawie między 
innemi: dr. Antoni Beaupre i Zenon Mi- 
chalski, koledzy i przyjaciele Stowackie- 
go, zesłani do Nerczyńska, Teolil Ja- 
nuszewski na osiedlenie do Permn, a paui 
Bócu przez czas pewien zostawała w więzie- 
niu w Zytomierzu, Słowacki przeto pozba- 
wiony był wszelkich wiadomości o matce, i 
ta właśnie okoliczność przyspieszyła jego 
wyjazd z Florencji. 

W grudniu 1838 roku przebywał już 
w Paryżu, gdzie spodziewał się łatwiej i pre- 
dzej niż we Florencyi otrzymać wieści o naj- 
droższej swemu sercu osobie”). 

Zaniepokojony jego stanem rozpaezli- 
wym, Zygmunt Krasiński pisal w tej sprawie 
z Neapolu do Adama Sołtana w pierwszej 
połowie stycznia 1539 roku: „Jeśli cokol- 
wiek będziesz mógl się dowiedzieć o ınatee 
autora Balladyny, w Żytomierzu pod dozór 
wziętej, to mi napisz, lub zaraz prosto pchnij 
tę wiadomość biednemu chłopcu do Paryża: 
Rus Fleurus hótel Fieurus Nr. 12, ko ou tam 
pojechał w rozpaczy. Matka jego zowie się 
p. Bóeu, o to tylko chodzi czy zdrowa i czy 
wypuszczona” *). 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
Leopold Meyet. 
2) bistya tom M, str. (Mle: 


5) Listy Zygmunta Krasińskiego do Ada- 
ma Sołtana, Lwów, 1885. Str. 143. 


należycie swym publicznym zadaniom i do- 
datnio wpływać na ludność. Pomimo, iż lu- 
dność przeciwna jest nakładaniu nowych po- 
datków, trzeba przyznać, że najszersze kola 
urzędnicze są w ogromnej nędzy gospodar- 
czej, a ich place są niestosunkowo ni- 
skie wobec wydatków, wynikających z wyż- 
szych cen środków żywności, większych po- 
datków, czynszów za mieszkania i rosnących 
długów. Nie dziwnego, jeżeli urzędnicy zwra- 
cają się do chlebodawcy swego o pomoc, 
gdyż i Państwo przez podwyższenie podatku 
domowego, i innych wpłynęło pośrednio na 
podwyższenie cen mieszkań i artykułów spo- 
żywczych i wytworzyło trudniejsze dla urzę 
dniköw warunki bytu. 

Następnie omawiał poseł Głąbiński 
sprawę podwyższenia dodatku aktywalnego, 
wliezenia tego dodatku do emerytury, oraz 
zniżenia lat służby do 85. Mowca omawia 
i popiera żądania rozmaitych kategoryj u- 
rzędniczych, oraz różnych kategoryj służby, 
które w ostatniej wielkiej regulacyi płac nie 
zostały dostatecznie uwzględnione, miano- 
wicje personalu służby kolejowej, urzędników 
pocztowych i manipulantek, personalu po- 
moeniezego, praktykantów sądowych, listo- 
noszów i t. d. Mowca domaga się spełnie- 
nia przez Rząd tych postulatów. Imieniem 
swego stronnictwa zwraca dr. Głąbiński u- 
wagę P. Ministra skarbu, że unormowany 
ustawą z r. 1878, a do dziś jeszcze obowią- 
zujący dodatek aktywalny nie odpowiada 
obecnym stosunkom drożyźnianym 1 dzisiaj 
nie wystarcza. 

Szczegółowo omawia w dalszym ciągu 
p. Głąbiński stosunki, panujące we Lw o- 
wie, gdzie ceny są równie wysokie jak w 
Wiedniu. Nie lepiej jest w Krakowie. Po- 
nieważ Państwo po macoszemu traktowało 
Lwów, nie przyczyniając się tak jak należało 
za pomocą subwencji do niezbędnych inwe- 
stycyj, gmina m. Lwowa była zmuszona pod- 
nieść dodatek gminny do podatku domowo- 
czynszowego, a wywolane tem podrożenie 
mieszkań odbiło się dotkliwie na stanie urzę- 
dniczym. 

Mowca wzywa w końcu Rząd, aby na 
razie przyznał dodatki drożyźniane przede- 
wszystkiem urzędnikom Lwowa i Krakowa, 
zanim nie będzie ustawowo uregulowana 
sprawa podwyższenia dodatku aktywalnego. 
(Oklaski), 

P. Rotter popiera Żądania poprze- 
dniego mowey. Znizenie lat służby do 85 
nie będzie tak wiele kosztowało. Mowca 
wskazuje na to, że wielkie zadłużenie stanu 
urzędniczego wynikło ztąd, iż dokonana w r. 
1898 ogólna regulacya płac. przyszła już 
wówczas o 10 lat za późmo. P. Rotter oma 
wia położenie i nędzę urzędników we Lwo- 
wie, Krakowie i Przemyślu, zwraca uwagę 
na to, aby nie zmuszać urzędników do wej- 
ścia Ra inną drogę, aniżeli ta, która prowa- 
dzi do celu. Jeżeli P. Minister skarbu po- 
wiedział, że urzędnicy powinni stosować swe 
wydatki do warunków swego położenia i do- 
chodów, to mowca oświadcza, że warunki te 
są zbyt ciężkie, a dochody zbyt małe, aby 
starczyły. Mowea przypomina następnie naj- 


2 


aktualniejsze kwestye, jak: stworzenie pra- 
gmatyki służbowej, zniesienie tajnej kwali- 
fikacyi i t. p. Jeżeli P. Minister skarbu mó- 
wii o awansie al personam i osobistych do- 
datkach, to trzeba wiedzieć, jak takie zarzą- 
dzenia wyglądają w praktyce. 

W końcu apeluje mowea do Rządu, aby 
jak najgorecej zająt się tą sprawą, by do 
wielu „zapóźno* w Austryi, nie przyłączyło 
się nowe „zapóźno”. (Oklaski). 

Z kolei mówił p. Goetz, poczem dy- 
skusyę zamknięto i wybrano moweami ge- 
neralnymi pp. Stwiertnię i Pachera. 

P. Świertnia oświadczył, że to nie 
wystarcza, iż Rząd pociesza zaów urzędników 
i służbę państwową utartą formułką, że po- 
stulaty ich rozważy z życzliwością ı dokla- 
dnością. Urzędnicy państwowi na ostataiem 
swojem zgromadzeniu oświadczyli, iż dość 
już czekania, że dość już mają zapewnień 
życzliwości, a chcą widzieć czyny. Gdy wr. 
1873 unormowano dodatek aktywalny, wy- 
chodziło się z zapatrywania, iż Wiedeń jest 
najdroższem miastem w Państwie i stoso- 
wnie do tego ustanowiono dla Wiednia wyż- 
szy dodatek aktywalny, niż dla innych miast. 
W tych 32 latach atoli stosunki znacznie 
się zmieniły. Drożyzna środków żywności i 
drożyzna mieszkań rozszerzyła się w całem 
Państwie i nieodzownem jest podwyższenie 
dodatku aktywalnego, stosownie do wymagań 
czasu. Mowca uznaje słuszność żądania urzę- 
dników, aby czas slużby wynosił lat 35, jak 
to już zaprowadzono dla personalu kolei pań- 
stwowych. Byłoby też rzeczą godną wprowa- 
dzić stosownie do żądań urzędników pragma- 
tykę służbową. 

Mowea zajmuje sie następnie sprawami 
personalu kolei państwowych, który szeze- 
gólnie w Galieyi okazał wiele cierpliwości. 
Ale wśród personalu kolejowego panuje nie- 
zadowolenie i wrzenie, jak nigdy. Jest obo- 
wiązkien Rządu zapobiedz temu, aby Pań- 
stwo nie było narażone na smutne następ- 
stwa. Dwa są główne żądania personalu ko- 
lei państwowych: 1. przyznanie 20, do- 
datku i 2. podwyższenie kwaterowego. 
Przeprowadzona regulacya płac persona- 
lu kolei państwowych pozostała; tylko na 
papierze, ponieważ równocześnie z nią wstrzy- 
mano rozmaite inne pubory, jak n. p. pre- 
mie za utrzymywanie lokomotyw w dobrym 
stanie i t. p., tak, że de facto dla znacznej 
części służby kolejowej regulacya przyniosta 
uszczuplenie dochodów. (Słuchajcie!) Nie bez 
wpływu na spełnienie żądań personalu kole! 
państwowych, pozostanie zmiana w kiero- 
wnietwie Ministerstwa kolei na Schillerplatz, 
gdzie powiał inny duch i naieży spodziewać 
sie, że teraz żądania urzędników i pers .naln 
kolei państwowych będą spełnione. (Żywe 
oklaski). Rząd powinien pospieszyć z wyda 
tną pomocą dla urzędników państwowrch 
jak najszybciej, inaczej będzie za późno. (Ży- 
we oklaski). 

Po przemówieniu p. Pachera przy- 
stąpiono do głosowania. Odrzucono nagłość 
wniosków pp: Strauchera i tow., oraz 
Schreitera i tow, a przyjęto nagłość 
| wniosków pp: Hofera i tow., Hoffman- 


na i tow. oraz Slamy i tow. o wliezenie 
urzędnikom państwowym dodatku kwatero- 
wego do emerytury, w sprawie uregulowa- 
nia płac urzędników państwowych i zapro- 
wadzenia 35 lat służby. 

W dyskusyi merytorycznej zabrał głos 
p. hr. Sternberg i oświadczył, iż uznaje 
potrzebę uregulowania płac urzędniczych, 
ale nie należy zapominać o środkach. Mo- 
wea proponuje zaprowadzenie progresywne- 
go podatku osobistego, a występuje przeciw- 
ko atakom na P. Ministra skarbu, które były 
nieuzasadnione. 

P. Rosel polemizuje z wywodami P. 
Ministra skarbu i oświadcza, iż spełnienie 
żądań personalu państwowego leży zarówno 
w interesie Państwa, jak i ludności. 

Po przemówieniach mowców general- 
nych pp. Hailingera i Malika uchwa- 
lono wszystkie wnioski i rezolueye przeka- 
zać komisyı budżetowej z poleceniem, aby 
jak najrychlej zdała z nich sprawę. 

Z kolei przystąpiła Izba do obrad nad 
przedłożeniem ustawy o marynarce handlo- 
wej. 

Po przemówieniu p. hr. Sternb erga 
zabrał głos p. Kolischer i omawiał ob- 
szernie dotychczasowy sposób subwencyono- 
wania żeglugi parowej. Lloyd — zdaniem 
mowey — niezupełnie spełnia swą misye. 
Żądanie posłów południowo - słowiańskich, 
aby służóę dalmatyńską odebrać Lloydowi, 
jest zupełnie słuszne. Tak samo zupełnie 
słusznem byłoby odsbranie mu służby ame- 
rykańskiej. Mowca oświadcza się za rozsze- 
rzeniem warstatów dia wszystkich budowli 
okrętowych, przez co podniosłaby się zdol- 
ność wywozu i dowozu, a zarazem znalazło- 
by pracę 10 do 15 tysięcy robotników. 

Pod koniec posiedzenia p. Szepty- 
cki wystosował do Prezydenta zapytanie, 
czy jest skłonny poczynić stosowne kroki, 
aby po zebraniu się Rady państwa po Swie- 
tach stanęło na pierwszym punkcie porządku 
dziennego przedłożenie o urzędnikach pry- 
watuych. — Prezydent odpowiedział, że te- 
mu życzeniu uczyni żadość. 

Ustawę o marynarce handlowej przy- 
ięto i uchwalono jeszcze kilka innych dro- 
bnych przedłożeń, poczem o godzinie 7 prze- 
wodniczący zamknął obrady. 


Z komisyi budżetowej. 


Komisya budżetowa obradowala wczo- 
raj nad uchwałą Izby panów co do ustawy 
o stowarzyszeniach z ograniczoną poręką. — 
Paragrafy, do których nie było poprawek. 
przyjęto en bloc. 

W dyskusyi p. Koliselier podniósł. 
że nie przesądzając stanowiska Koła pol- 
skiego, stol na stanowisku Rady przemysło- 
wej. Obecnie przemysłowcy coraz bardziej 
ustępują i porzucają sami umiarkowane sta- 
nowisko Rady przemysłowej. 


A parlamentu Rzeszy niemieckie, 


Ammann 


W parlamencie niemieckim toczyła się 
wczoraj dalsza dyskusya budżetowa. 

. P. Bebel omawiał politykę kolonial- 
ną Niemiec i oświadczył, że oczekuje dekla- 
racji rządu co do zarządzeń, z powodu ode- 
zwy Trothy do Herrerów. Następnie prze- 
szedł do wywodów sekretarza stanu Posa- 
dowskiego o socyalnej demokracyi i powie- 
dział, że organizacye pracodawców są lepiej 
przeprowadzone, niż organizacye robotni- 
ków. Podwyższenia płac robotniczych nie 
stoją w żadnym stosunku do podwyższenia 
płac ministeryalnych. (Oklaski socyalistów). 
Niezadowolenie kół robotniczych wywołane 
jest przeważnie brakiem praw politycznych, 
który to brak tkwi szczególnie w trzyklaso- 
wym systemie wyborczym. Stosunki społe- 
czne w Anglii są nierównie lepsze, niż w 
Niemczech, ponieważ angielska burżoazya 
rozumniej zachowuje się w obec życzeń ro- 
botników. Dalej powiada mowca, ża sojusz 
angielsko-niemiecki byłby rękojmią trwałego 
pokoju europejskiego. Powiększenie fioty 
niemieckiej słusznie uważa się jako prowo- 
kacyę Anglii. Gdyby Bismarck był 
jeszcze kanclerzem, cesarz niemiecki nie 
byłby pojechał do Marokka, albo Bismarck 
byłby ustąpił. Impuls do powiększenia flot 
wszystkich państw wyszedł od Niemców, 

Następnie oświadczył p. Bebel, że wiel- 
kie wydatki Anglii na flotę są zrozumiałe, 
bo Anglia jest tem na morzu, czem Niemcy 
na lądzie. Międzynarodowa socyalna demo- 
kracya jest zdania, Że dziś już nie można 
ladów jak trzodę prowadzić i sprzedawać. 
Mowca uważa także za obowiązek założenie 
protestu przeciw poniżaniu rossyjskiej so- 
tyalnej demokracyi; nie ona to wchodziła w 
orę przy zamordowaniu Stambułowa i upad- 
ku Obrenowiczów, lecz klasy panujące Ros- 
syi. Nie wolno robotników stawiać na równi 
ze skrytobójcami i podpalaczami. Robotnicy 
domagają się tylko sprawiedliwości. 

Kanelerz ks. Biilow oświadczył, że so- 
cyalna demokracya w dalszym ciągu usiłuje 
właśnie w Anglii wzbudzać nieufność do 
Niemiec. Poseł Bebel temu zaprzeczył, twier- 
dzae, że niemiecka socyalna demokracya za- 
znacza tylko istniejące naprężenie, ale nie 
przyczynia się do niego. Mowca stanowczo 
przeczy temu. Niemczy nie mają wobec Anglii 
żadnych zaborczych planów. 

Kanclerz polemizuje z Vorwärtsem i 
przeczy twierdzeniu, iż powodu nieporozu- 
mienia szukać pmleży w starciu między ce- 
sarzem Wilhevnem a królem Edwardem. To 
kłamstwo. Mowca, jako kierownik polityki 
niemieckiej, z całą stanowczością zaprzecza, 
jakoby cesarz, który od lat 18 składa nie- 
ustanne dowody swej miłości pokoju, obecnie 
występował jako jego burzyciel. Wreszcie za- 
rzucił kanclerz socyalnej-demokracyi, że 
świadomie staje w przeciwieństwie do inte- 
resów kraju, aby tylko popierać swe plany 
międzynarodowe. 
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A LITERATURY ZAGRANICZNEJ. 


SLICETE, 


(Z franeuskiego). 


CZĘŚĆ PIERWSZA. 


RNG 


XII. 
„(Ciąg dalszy). 


RE 


Bardzo często, od dwóch tygodni, w 
Amfreville — gdzie pani Luguehais- Vaugloy, 
zadowolona z częstych odwiedzin i ciesząc 
się nowością, jaką był dla niej Piotr, jako 
autor, przyjmowała go serdecznie — korzy- 
stał on z dobrego usposobienia ciotki, aby z nią 
rozprawiać o zagadnieniach ogólnych, beda- 
cych tak bardzo w modzie: o związkach 
prawych i wolnych, o rozwodzie it.p Wy- 
rażając poglądy, wyczytane w romansach o- 
statniej doby, śledził uważnie osobiste prze- 
konania ciotki, starając się dobrze je zrozu- 
mieć, aby ich w niczem nie zrazić i stosu- 
jąc się do pojęć tej, od której ostatecznie 
przyszłość jego była zawisła. 

Ciotka — widać to było po smutku, 
nie dostatecznie pokrywanym sztuczną nie- 
co wesołością — przebywała jakby jakieś 
przesilenie, Bez wątpienia lękała się zamie- 
szania w domu i w jej życiu z powodu roz- 
łąki z Jakóbem, wyjazdu Róży i Jacqueliny. 
Gdyż ostatecznie małżeństwo to, opóźniane 
ze strony narzeczonych, którym przykro było 


zerwać całą przeszłość przyzwyczajeń i wię- 
ców przyjaźni, miało się odbyć nareszcie! 
Dnia 27 października Róża Yvelaia miała 
zostać panią Letanneur a w następnym mie- 
siącu państwo młodzi wsiądą na statek w 
Hawrze... Piotr domyślając się uczuć ciotki, 
unikał zapuszczania się na ten grunt nie- 
bezpieczny. Podobnież w swoich poszukiwa- 
niach wiadomości unikał natarczywych py- 
tan. Trzymał się ogólników, nie wymieniając 
Żadnych nazwisk. Postanowił dopóty nie 
wkraczać na drogę, która będzie mu się zda- 
wała prowadzącą do celu, dopóki nie będzie 
pewny powodzenia. Główną rzeczą było do- 
wiedzieć się, że ciotka nie odstąpi od swo- 
ich postanowień: przyzwoita renta — albo 
nie zgoła. 

Ponieważ przypuszezać należało, że 
ciotka w swym podeszłym wieku nie zmie- 
ni swej zasady: chatka i dwa serca! — więc 
milczał o swoich ostatnich nadziejach. Ciotka 
nie byłaby wcale rozumiała tej sprawy z 
Luizą. A teraz, z całą dyplomacyą trzeba 
było się dowiedzieć, coby myślała o jednej 
z dwóch kombinacji, nad któremi zastana- 
wiał się, wahający. 

W samej rzeczy, dwie postacie stanęły 
przed nim na drugi dzień po jego powrocie, 
u progu dwóch dróg zupełnie odmiennych. 
Dwie twarze przesladowaly go we śnie, po- 
chylały się nad nim w chwilach krótkiej 
pracy, a długiego próżniactwa. Szarlota ? 
Jaequelina? Zaledwie dojrzał ponownie pan- 
nę Yvelain, a już uczuł się znowu pod jej 
urokiem. Jedno tylko pełne otwartości spoj- 
rzenie, jedna chwila zbliżenia, a prąd odżył, 
zawiązało się na nowo harmonijne porozu- 
mienie. A potem, skoro tylko oddalił się od 
niej, wracał do swoich lekkomyślnych pro- 
jektów, ulegając brakowi równowagi pomię- 
dzy pragnieniem a wolą. Unosił z sobą u 
roczy obraz, lecz on natychmiast mącił się 
i zacierał pod podmuchem codzienności. I 
znowu odnajdował go w rychle z nowym 


przypły wem fali, jeszcze barwniejszym, jakby 
orzeźwionym rosą poranną... 

Przy spotkaniu z panną Trapier, nie 
doznawał tak żywej przyjemności. Niepodo- 
bna było przytem nie dostrzedz, że skwar 
lata przyżólcił jej płeć, tak samo jak to się 
dzieje z mektórymi kwiatami, które wysy- 
chają od gorąca. Jednakże, zbliżywszy się 
do niej i przebywszy z nią czas jakiś, można 
było lepiej ją ocenić. Miała wdzięk nieza- 
przeczony, mniej, eo prawda, była ponętna 
od Jacqueliny, ale za to przedstawiała inne 
zalety, znacznie wyższe... Umysł tak wy- 
kształcony, dystyngowany! Ubierała się tak 
dobrzel... I ani cienia wyniosłości względem 
innych — niższych; eo już było rzeczywistą 
oznaką wyższej kultury, zwłaszcza, gdy się 
posiadało tak znaczny majgtek!.. 

Zadrzat. Mała rączka w rękawiezce spo- 
częła na jego ramieniu. 

— Niechże pan uważa, piękny marzy- 
cielu! 

Automobil wjeżdżał pomiędzy pierwsze 
domy w Jumitges, stojące na stoku pagór- 
ka, wzdłuż lesistej pochyłości, U dołu, 89- 
kwana wydłnżała swoją krętą wstęgę, o wy- 
sokich brzegach, ocienionych gęstemi zaro- 
ślami lasu. Szarlota wskazywała na ruiny 
opactwa, ma wspaniałe wieże i olbrzymie 
mury, panujące majestatem swojej budowy 
nad ogrodami, płonącymi jesienną barwą. 

Piotr zwrócił się do młodej dziewczy- 
ny, jak gdyby ona wśród tego krajobrazu 
była najpiękniejszem zjawiskiem. 

Rzeczywiście to czarujące!... Wi- 
działem to już trzy razy... a zdaje mi się, 
jak gdybym dziś to widział po raz pierwszy. 

— Czyż istotnie? — spytała zarto- 
bliwie. 

— To taka prawda, jak to jest prawdą, 
że pani tutaj się znajduje! 

Ale w tejże chwili, gdy to mówił, 
obraz Jacqueliny, twarz inna, inne oczy niż 


te, które śmiały się do niego — wynurzyły 
się ku niemu ponętne, pociągające, głębokie... 

I była to dla niego dwoista rozkosz, 
wrażenie słodkie, zmacone.... 


XIII. 


„Co ja jej mam do zarzucenia?" pytał 
Piotr sam siebie. 

Jacquelina i Róża poprzedzały go na 
trotuarze. 

_.  Rozkoszował się chwilę widokiem dwóch 

sióstr, ich zgrabnych ruchów, pełnych wdzię- 
kui uroku. Dogonił je: twarzyczka Jacque- 
liny odwróciła się, rozśmieszona. Głowa po- 
chylała się na śnieżnej, pełnej szyi, jak się 
pochyla pełna różna na wätlej łodydze. Za- 
chwycony, Piotr chłonął w siebie ten olśnie- 
wający widok, odczuwająe przewagę tego uro- 
ku mdodości i wykwintnej a pełnej prostoty 
elegancji. Od dni kilku, każdego popołudnia 
spotykał panny Yvelain. 

Nazajutrz po wycieczce do Jumióges, 
na ostatnim piątku w Amfreville, obie panie 
z Jakóbem i panią Luguehais-Vaugloy, uło- 
żyły w jego obecności, że muszą odbyć, jako 
pożegnalną pielgrzymkę, kilka wycieczek do 
najp'ękniejszych miejscowości w Rouen. 

Za dwa lub trzy tygodnie opuszczą na 
czas dłuższy to miasto, do którego przybyły 
tak osamotnione, biedne, zbrojne tylko od- 
wagą. Zanim odjadą ku nowemu przeznacze- 
niu, ku jutrzence nowego, szerokiego istałego 
życia — Róża oparta na ramieniu ukocha- 
nego męża, dzielnego Jakóba, a Jacquelina 
odtąd niezależna, której wolno będzie wy- 
brać sobie los, jaki zechce, — pragnęły nie- 
jako podziękować pożegnalną wizytą tym 
wszystkim miejscom, które były często świad- 
kami ich smutków i niepokojów. 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


Z Chaosu. 


Z braku wiarygodnych. bezpośrednich 
informacyj, których otrzymywanie utrudnia 
trwający jeszcze ciągle strejk pocztowo-tele- 
graficzny, musi prasa zagraniczna korzystać 
z pogłosek i plotek, walczących z sobą o 
palmę pierwszeństwa pod względem sensa- 
eyjnosei i oryginalności. Do takich nadzwy- 
czajnych poglosek należy wiadomość londyń- 
skiego Timesa 0 

aresztowaniu hr. Ignatiewa, 
któremu powszechna opinia w Rcssyi po- 
wierzała jeszcze wczoraj dyktaturę z bardzo 
daleko sięgającemi pełnomocnictwami. Times 
pisze: Znany reakcyjny polityk hr. Ignatiew 
został uwięziony, Pogłoska ta, dotąd nie po- 
twierdzona, znajduje ogólną wiarę w Pe- 
tersburgu. (ar wydał ten rozkaz, ponieważ 
hr. Witte zdołał wyśledzić i przekonać mo- 
narche, iż hr. Ignatiew uknuł spisek na ży- 
cie cara, aby ogłosić dyktaturę w duchu 
reakcyjnym z jednym z wielkich książąt na 
czele. Rzecz prosta, że do tego rodzaju nie- 
stwierdzonych sensacyj trudno większą przy- 
wiązywać wagę; gdyby jednak fakt areszto- 
wania Ignatiewa istotnie miał miejsce, roz- 
wiązałoby to w wysokim stopniu ręce hr. 
Wittego. 

W chwili tak przełomowej koresponden- 
ci większych pism polują z zapałem na zdoby- 
cie sobie jakiegoś, bodaj krótkiego, interviewu 
z wybitną osobistością. W ostatnich dniach 
obiega prasę zagraniczną kilka tego rodzaju 

wywiadów, 
że zaś wszystkie rzucają snop światła na 
wewnętrzne stosunki rossyjskie, nie zawa- 
dzi o nich wspomnieć w niniejszem sprawo- 
zdaniu. 

Korespondent Daily Telegraph rozma- 
wiał w Petersburgu z Wittem, który za- 
pewnił go, że w armii rossyjskiej, o ile za- 
chodzą bunty, to tylko dlatego, że żołnierze 
nie wiedzą do czego ich namówiono, a do- 
wiedziawszy sie, żałują swego postępku. Gdy- 
by nawet zwyciężyły stronnictwa radykalne, 
to itak nie mogłyby one przyjść do rządów, 
gdyż wojsko wystąpiłoby przeciwko nim. 
W Rossyi dynastya tak ścisle złączoną jest 
z narodem, iż zagranica nie ma nawet o tem 
pojęcia. W końcu Witte obszernie i szeroko 
dowodził, że finanse rossyjskie są zupełnie 
pewne i że wszelkie straty są wykluczone, 
a każdy rząd rossyjski, chociażby to nawet 
był rząd rewolucyjny, podoła na czas wy- 
płaceniu kuponów. 

Wprost przeciwne «zdanie wyłuszczył 
w obec berlińskiego korespondenta N. W. 
Tagblattu „pewien znawća rossyjskich sto- 
sunków ekonomicznych“. Wyraził się on o 
położeniu finansowem Rossyi bardzo pesy- 
mistycznie, odmalował je w jak najezarniej- 
szych barwach i przewiduje wielkie ban- 
kructwo Rossyi. Stosunki są tak powikłane, 
iż człowiek z najbujniejszą nawet fantazyą 
nie może sobie przedstawić tego zamętu, 
Nikt nie wie, jak i kiedy chaos ten się za- 
kończy. Sytuacya handlowa bez nadziei, po- 
łożenie finansowe pogarsza sie niezwykle 
szybko z dnia na dzień. Każdy zrobi dobrze, 
jeżeli pogodzi się z myślą, że kupony od 
pożyczki rossyjskiej nie będą wypłacone. 
Witte reprezentuje w sobie dobroć kredytu 
włościańskiego, ale właśnie za posredni- 
ctwem Dilona, echa Wittego, dowiedzielismy 
się, jak prezydent gabinetu zapatruje się na 
położenie w Rossyı i że rozważa zupełnie 
poważnie możliwość dyktatury, na której 
atoli czele on sam by nie stanął. 

Należy się więc zapytać, czy ów rząd 
dyktatorski miałby również interes w do- 
trzymaniu zobowiązań finansowych Rossyi. 
Gdy atoli anarchia się rozszerzy i ujmie 
władzę w swe ręce, to nie można wiedzieć, 
co się stanie z papierami rossyjskimi. Gdy 
wielkie banki w Paryżu i Berlinie oświad- 
czą, że pieniądze z Petersburga na pokrycie 
kuponów nie nadeszły, wöweaas nie uniknie 
się wielkiej paniki. Komplikacye zaostrzą się 
jeszcze przez to, że Rossya nie uzyska ni- 
gdzie nowej pożyczki póty, póki nie nastanie 
w niej spokój, gdyż żadne banki nie będą 
chciały wchodzić z nią w interesy. Najbar- 
dziej skutki przesilenia finansowego w Ros- 
syi odwiłyby się na Francyi, następnie na 
Niemczech, najmniej zaś szkód poniosłyby 
Ameryka i Anglia. 

Korespondent wreszcie Local Anzeigera 
notuje wywiad z ks. Trubeckim: Stosunki 

rą do stanowczego jakiegoś rozstrzygnięcia. 
Ustawa wyborcza musi być jak najrychlei 
ogłoszona. Powszechne i tajne głosowanie 
stało się koniecznością. W rokowaniach przed- 
stawicieli ziemstw z ministrami przyszło do 
kompromisu co do sposobu przeprowadzenia 
wyborów. Będą one w miastach bezposre- 
dnie, w kuryach wiejskich pośrednie. Rządy 
absolutne są prawie wykluczone, Samodzie- 
rżawie nie ma już siły, aby ponownie zawła- 
dnąć państwem. Ks. Trubecki wyraził w koń- 
cu obawę, że przy powszechnem głosowaniu 
chłopi wybiorą takich posłów, którzy sprze- 
ciwiać się będą równouprawnieniu żydów. 

A jednak, mimo wszystkie uspokaja- 
jące zapewnienia Wittego, 


finanse rossyjskie 
w opłakanym znajdują się stanie. O no- 
wej pożyczce w obecnych warunkach na- 
wet myśleć nie moZ5a: publiczność, zastra- 
szona przez agitatorów, wycofuje z ban- 
ków i kas państwowych ołbrzyraie sumy; 
w wielu okolicach państwa ludeość wzdraga 
się przed placeniem podatków; dużo prywa- 
tnych kapitałów wywieziono za granicę, co 
nawet silnie odczuć się dało w targu pie- 
niężnym galicyjskim. Jako ilustracya tego 
smutnego położenia ekonomicznego posłużyć 
może informacya Rusi, donosząca, że pewna 
ilość wielkich banków, w tej liczbie Wołż- 
ko-Kamski, Syberyjski, Handlowy i inne, 
wstrzymały dyskonto weksli osobom, nie 
mającym rachunków bieżących. Przyczyną 
tego jest brak poparcia ze strony Banku 
państwa i brak gotówki w kasach tych ban- 
ków; a nadto berlińska depesza z Peters- 
burga donosi, iż w celu ograniczenia wydatków 
państwowych projektowane jest zmniejszenie 
liczby członków Rady państwa o 87 a rady 
wojennej o 26. 
Sytuacya w cesarstwie 

jest ciagle rozpaczliwa, niemal bez wyjścia. 
Vossische Zeitung donosi z Rygi, że w oko- 
licy większą część dworów splondrowano. 
Wojsko absolutnie nie wystarcza do stłu- 
mienia rozruchów. Wiaściciele dóbr ucie- 
kają tłuranie do Niemiec, a ci, którzy po- 
zostali, zabarykadowali się we dworach. — 
Ogłoszenie stanu wojennego pogorszyło spra- 
wę, bo z jednej strony wojsko nie inoże 
stłumić rozruchów, a z drugiej wybuchł 
strejk generalny na kolei i w fabrykach. 
Agitatorowie jawnie prowadzą agitacyę wśród 
żołnierzy, a znajduje ona dobry posłuch tak, 
iż władze nie mają odwagi używania Zol- 
nierzy przeciw tlumowi. 

Według innych pism berlińskich : Strejk 
urzędników pocztowych i telegrafiecznych trwa 
dalej. W niewielu tylko miejscowościach, 
także w Petersburgu, bezrobocie częściowo 
ustało, iub też przy pomocy zarządzeń ad- 
ministracyl poczty uczyniono je nieszkodli- 
wem. Strejkujący urzedsicy zaczynają uży- 
wać gwałtów przeciw chętnym do pracy ko- 
legom. Uszkodzili oni skrzynki pocztowe 
i listy. 

Zebrani w Moskwie zastępcy rady ro- 
botniczej i stronnictw radykalnych postano- 
wili wszelkimi środkami powstrzymywać dal- 
sze Strejki częściowe, ponieważ szkodzą one 
strejkowi generalnemu, do którego przygoto- 
wania są w pełnym toku. 

W tych dniach mają być ogłoszone: 
nowa ustawa strejkowa, prowizoryczne po- 
stanowienia o zgromadzeniach i stowarzysze- 
niach, oraz dwa komunikaty rządowe, dowo- 
dzące konieczności zarządzeń ograniczających. 
Ustawa strejkowa, jak słychać, zezwala na 
strejki ekonomiczne, ale nie na strejki poli- 
tyczne i nakłada kary za nakłanianie do 
strejku, natomiast wyznacza premie dla tych, 
którzy do strejku się nie przyłączają. Udział 
urzędników państwowych w strejku jest bez- 
względnie wzbroniony. 

Dzieniki moskiewskie donoszą o wrze- 
niu wśród batalionu saperów rezerwowych, 
w koszarach artyleryi i w załodze Kurska, 
oraz wśród wojsk rezerwowych Syberyi. — 
W Irkucku żołnierzę odmawiają służby. Dzien- 
nik moskiewski Zinn donosi: W Kijowie 
wrzenie wśród wojsk trwa dalej. Na ulicach 
żołnierze bratają się ze studentami, robotni- 
kami i proszą lud o przebaczenie, że pod- 
czas rozruchów do niego strzelali. Dwa pułki 
z muzyką na czele urządziły wraz z robotni- 
kami pochód przez miasto bez jakichkolwiek 
przeszkód. 

Nadprokurator pierwszego departamen- 
tu senatu, Dobrowolskij, spowodował wyda- 
lenie starszego sekretarza tego depariamen- 
tu, hr. Tołstoja, z powodu jego przystąpie- 
nia do związku urzędników państwowych. 

Dziennik Nowy Wiek zapowiada na 
dzień 19 b. m. przybycie dworu do Moskwy, 
gdzie ma nastąpić akt największej wagi dla 
państwa. 

Równocześnie informują jednak z kół 
miarodajnych, że doniesienie dzienników, ja- 
koby dwór carski miał 19 b. m. przenieść 
się do Moskwy, jest bezpodstawne. W naj- 
bliższym czasie dwór wogóle nie zamierza 
RM wyjeżdżać i pozostanie w Carskiem 
Siole. 

„Związek związków“ ogłosił wczoraj 
sygnalizowaną dawniej odezwę z powodu u- 
więzienia Krustalewa. Zapowiada on strejk 
generalny i zbrojne powstanie, o terminie 
jednak ważnych tych wypadków w odezwie 
niema mowy. 

Wrzenie w armii 

daje rządowi bardzo wiele do myślenia. 
„ournał donosi z Petersburga, że propagan- 
da rewolucyjna dotarła już do pułków ko- 
zackich, które odmawiają pełnienia służby 
policyjnej. Zgromadzenie oficerów, na którem 
byli także obecni oficerowie kozaccy, uchwa- 
liło przyłączyć się do walki o wolność. 

Z Kijowa donoszą o ponownym buncie 
wojskowym, w którym udział wzięła prawie 
połowa załogi. Przy starciu z kozakami z obu 
stron były wielkie straty. 

Według Frankf. Ztg., druga rewolucya 
wojskowa została zgnieciona. Zbuntowane 
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pułki aresztowano. Natomiast wszystkie fa- 
bryki ogarnął strejk. Między robotnikami i 
„ezarnemi sotniami* przyszło do krwawego 
starcia. 
W Królestwie Polskiem 

praca społeczua nie ustaje. Korespondent 
warszawski Nowej Reformy donosi pod datą 
18 b. m.: Wczoraj wieczorem odbył się wiec 
księży katolickich. Wzięło w nim udział 417 
kapłanów z Królestwa Polskiego, Litwy, Bia- 
łorusi i Ukrainy. Obradowano od godz. 2 po 
północy i uchwalono, że zebrani uważają za 
swe prawo i obowiązek zajmowania się nie- 
tylko sprawami ściśle kościelnemi, ale także 
ogólno-obywatelskiemi, a w pierwszym rzę- 
dzie wywalczeniem dla Królestwa autonomii, 
z osobnym sejmem w Warszawie, wybra- 
uym przez powszechne, równe, tajne, bezpo- 
średnie prawo głosowania. Dalej uchwalono 
następującą rezolucyę: 1, Zebrani uznają za 
konieczne, aby duchowni wzięli gorący u- 
dział w pracy społecznej na gruncie demo- 
kracyi chrześciańskiej z ludem i przez lud, 
starając się o jego rozwój w duchu narodo- 
wyw. 2. Aby z uczelni seminaryalnych wy- 
chodzili kapłani, przepełnieni duchem naro- 
dowym, przygotowani i chętni do pracy na- 
rodowej 1 społecznej. 8, Zebrani stawiają nie- 
odmienne żądanie przywrócenia języka pol- 
skiego w instytucyach kościelnych i kance- 
laryach urzędników stanu cywilnego. 4. Ze- 
brani uważają za konieczne urządzanie jak 
najśpieszniejsze zjazdów duchowieństwa, ce- 
lem omawiania spraw narodowych i społe- 
cznych. 5. Zebrani domagają się zniesienia 
kary śmierci i zupełnej amnestyi dla prze- 
stępców politycznych. Osobna delegacya z 
prezydyum wiecu ma przedłożyć tę rezolu- 
cyę uaczelnej władzy duchownej. 

W Warszawie wybuchł strejk wożni- 
ców. O godzinie 5 po południu przestały 
zupełnie kursować wozy. Zastrejkowała tak- 
że służba hotelowa i kapielowa, oraz służba 
domowa, którą strejkujący przemocą wycią- 
gali z domów. 

W więzieniu łódzkim przy ulicy Dłu- 
giej wybuchł bunt więżniów. Podezas space- 
ru więźniowie poczęli wybijać szyby i roz- 
bijać prycze i kubły. Wezwano kozaków, 
którzy zaprowadzili spokój. Liczba ofiar jest 
znaczna. 

W dniu 12 b. m. odbył się w War- 
szawie zjazd pracowników ubezpieczeń rzą- 
dowych; reprezentowanych było 63 powiatów 
i zarząd centralny. Po obradach, które trwa- 
ły 26 godzin bez przerwy, zjazd jednogło- 
śnie uchwalił gorący protest przeciwko ca- 
łej działalności prezesa zarządu Daniłow- 
skiego, wrogo występującego przeciwko Po- 
lakom i językowi polskiemu. Nadto zjazd 
uchwalił rozpocząć bezrobocie we wszystkich 
powiatach w imię następujących żądań: 1. 
natychmiastowe usunięcie prezesa laniłow- 
skiego; 2. przywrócenie do urzędowania 
wszystkich usuniętych urzędników, Polaków 
i Polek, i zwolnienie ich od wszelkich re- 
presyj; 8. wprowadzenie języka polskiego 
do biurowości; 4. podwyższenie uposażenia 
o 50 pre. — Ządania powyższe wręczono pre- 
zesowi Daniłowskiemu. 


KRONIKA. 


Lwów, 15 grudmia. 


— Kalendarz. 

Sobota (16 grudnia): 

Adelaidy Ces. — Zdostawy. — Sofonia. 

Wschód słońca o godzinie 7:52 rano, za- 
chód słońca o godzinie 4*— po południu. 

— Przepowiednia pogody. Wie- 
deńska stącya meteorologiczna zapowiada na 
dziś, piątek: w Galieyi wschodniej, na Bu- 
kowinie i w Galicyi zachodniej: Opady, żywe 
wiatry, ciepłota bisko zera. 


— Z Uniwersytetu. Dziś przed po- 
łudniem odbyła się immatrykulacya nowo wpi- 
sanych na tutejszy Uniwersytet słuchaczów wy- 
działu prawa od litery A—L, po południu zaś 
immatrykulować się będą słuchacze tego same- 
go wydziału od litery M—Z. Na wydziale pra- 
wa zgłosiło się do immatrykulacyi ogółem 600 
słuchaczy. 

— Powszechne wykłady uniwer- 
syteckie. W sobotę, dnia 16 b. m., profesor 
dr. K. J. Nitman: „Geografia ziem polskich“. 
Część VII. Galicya (u obraz. świetln.) Zakład 
fizyczny Uniw., Długosza 8. Początek o godzi- 
nie 7. 

— Powszechne wykłady uniwer- 
syteckie na prowincyi. W niedzielę, dnia 
U lo. 308 

Brody: docent pryw. Uniwersytetu dr. 
E. Biernacki, „Co to jest choroba?“ (z obra- 
zami świetlnymi). 

Drohobycz: docent pryw. Uniwersytetu 
dr. B. Mańkowski, „Oświata i praca jako czyn- 
niki duchowej wolności człowieka“. 

Kałusz: prof. szkoły realnej A. Cehak, 
„Liryka Asnyka“. 

Kołomyja: prof. gimn. A. Kuś, „An- 
drzej Towiański, jego życie i doktryna“, 


Skole: docent pryw. Uniwersytetu dr. 
W. Witwicki, „Jesień w świecie rośliunym*. 

Stanisławów: prof. szkoły realnej L. 
Bryliński, „Wzajemna zależność roślin i zwie- 
rząt*. 

Stryj. profesor gimn. J. Kubrakiewicz. 
„Przystosowanie się zwierzat do warunków bytu“. 

Tarnopol: profesor gimn. A. Stopka, 
„Bohdan Zaleski“. 

Złoczów: profesor gimn. H. Grossman, 
„Najnowsze prądy w literaturze niemieckiej“, 
część LI. 

— Dr. Marceli Misiński, radca Są- 
du krajowego wyższego i radny miasta Lwo- 
wa, powołany został do służby w Najwyższym 
Trybunale kasacyjnym. 

— Zarząd dóbr Najd. Arcyksię- 
cia Karola Stefana w Zywcu przysta- 
pił imieniem swych zakładów przemysłowych 
jako członek do „Centralnego Związku galicyj- 
skiego przemysłu fabrycznego we Lwowie“. 

— Ku czci Mickiewicza, a na do- 
chód Macierzy cieszyńskiej urządza młodzież IV. 
gimnazyum w poniedziałek d. 18 b. m. o go- 
dzinie pół do 7 wieczorem na Strzelniey miej- 
skiej wieczór uroczysty. 

Program, bardzo obfity i pięknie zesta- 
wiony, zawiera między innemi obok produkcyj 
muzykalnych i wokalnych „Prolog“, jakoteż 
„Scenę więzienną“ i „Improwizaeye“ z „Dzia- 
dów“. 

Zamiarowi urzadzenia takiego wieczoru 
tylko przyklasnąć można i wyrazić godzi sie 
szczere za to uznanie zarówno młodzieży, jak 
jej światłym kierownikom. 

Mają takie produkcye młodzieży osobny 
swój urok, tchną świeżością dusz młodocianych, 
która jak powiew wiosny przenika nas do głę- 
bi. Tu zaś do tego pociągającego czaru przy- 
łącza się jeszcze cel szlachetny — niewątpliwie 
zatem piękne usiłowania znajdą jak najwyda- 
tniejsze poparcie u publiczności. 

Bilety są do nabycia w księgarni Gubry- 
nowicza i Schmidta, wieczorem zaś w dzień 
przedstawienia przy kasie, po cenie 1—3 kor. 

— Na głodnych Warszawian zło- 
żyli na listę Adama Krechowieckiego 
uczniowie IV. roku seininaryum nauczycielskie- 
go w Rzeszowie kwotę 100 koron, jako dochód 
z obchodu urządzonego ku czci Adama Miekie- 
wieza. 


— Obchöd Rejowski. Przygotowania 
do uroczystego obchodu ku uezezeniu 400 ro- 
eznicy urodzin Mikołaja Reja, już są na ukoń- 
czeniu. Artyści odbywają codziennie próby, bo 
rzecz to nie łatwa przemawiać archaicznym, z 
gruba ciosanym językiem Reja. Chóry Towarz. 
muzycznego pracują także, aby odtworzyć mu- 
zykę XVI. wieku. 

Dziś pojawił: się na wystawach firmy 
„Kazimierz Lewicki“ i w księgarni Połonieckie- 
go ogromne afisze artystyczne 2 podobizną Mi- 
kołaja Reja, zdjętą z jednego współczesnego por- 
tretu. 

Znaczna część biletów już vozsprzedana, 
dlatego kto pragnie wziąć udział w tym wspa- 
niałym obchodzie, niech spieszy z nabyciem bi- 
letów, które sprzedaje księgarnia Polska p. Po- 
łonieckiego. 

— Z Politechniki. PP.: Zygmunt Do- 
brzański, rodem z Krakowa, Zygmunt Nowicki, 
rodem ze Stanisławowa i Stanisław Hanusz, ro- 
dem z Łańcuta, złożyli na wydziale budowni- 
ctwa lądowego tutejszej Politechniki, drugi egza- 
min państwowy, 


+r Miejski tani opał. W obecnej po- 
rze magistrat uregulował produkeyę taniego 
drzewa do wysokości 15 sągów dziennie. We- 
giel z Sierszy, którego dostawa, w skutek strej- 
ków, chwilowo doznała przeszkody, nadchodzi 
znów regularnie i bywa sprzedawany dziennie 
w ilości 300—500 centnarów. 


— Kolej Lwöw-Podhajce. Z Wie- 
dnia donoszą, iż wczoraj ukonstytuowala się 
rada nadzorcza Towarzystwa kolei Lwów-Pod- 
hajce. Prezesem został JE. Roman hr, Potocki. 
członek Izby panów. Do rady nadzorczej we- 
szli posłowie dr. Głąbiński i dr. Schützel, dy- 
rektor kraj. biura kolejowego Kułakowski oraz 
pp. Lityński, Traczewski i Treter. Komisarzem 
rządowym został sekretarz ministeryalny w Mini- 
sterstwie kolejowem dr. Byk. 


— Obwieszczenie c. k. Namiestni- 
etwa z dnia 7 grudnia 1905 1. 6449 o rozpi- 
saniu uzupełniających wyborów asesorów i ich 
zastępców do sądu przemysłowego we Lwowie, 
tudzież asesorów sądu apelacyjnego dla przed- 
siębiorstw przemysłowych, położonych w obrę- 
bie miasta Lwowa i sądu powiatowego S. 11. 
we Lwowie, w miejsce zimarlych w ostatniem 
dwuleciu lub uwolnionych i ustępujących człon- 
ków sądu przemysłowego względnie sądu apc- 
lacyjnego — zamieszczone jest w dzienniku 
urzędowym dzisiejszego numeru Gazety Lwow- 
skiej, 

— Jubileusz kupca. P. Edmund Riedl, 
właściciel handlu towarów kolonialnych, obcho- 
dzi dziś jubileusz 25 -letniego istnienia swej 
firmy, tak popularnej nietylko w naszem mie- 
ście, lecz i na prowineyi, a popularnej dzięki 
nadzwyczajnej skrupułatności, z jaką p. Riedi 
traktuje obowiązki swe kupieckie. 

P. Riedl oddaje się po za tem gorliwie 
pracy publicznej, Od lat wielu zasiada w Ra- 


dzie miejskiej, gdzie powierzono mu funkeye 
delegata — i należy do najpilnieszych jej czlon- 
ków. W każdej niemal ważniejszej sprawie za- 
bierając głos, kieruje się stale tylko względem 
na dobro publiczne, a trzeźwy i bystry jego 
umysł umie zawsze najkrótszą dla eclu znajdo- 
wać drogę. 

Słowem p. Riedl należy do najsympaty- 
czniejszych i najzaslużeńszych przedstawicieli 
naszego mieszczaństwa. 

— Rada nadzorcza krakowskiego To- 
warzystwa wzajemnych ubezpieczeń odbyła wezo- 
raj posiedzenie poufne. 

— Nowi kardynałowie i biskupi. 
W poniedziałek ogłosił Ojciec św. na tajnym 
konsystorzu, w którym wzięli udział! wszyscy 
obecni w Rzymie kardynałowie, nazwiska nowo 
mianowanych biskupów i kardynałów. Miano- 
wani zostali kardynałami: maiordomus Waty- 
kann Cagliano de Axevede, arcybiskup w Rio 
de Janeiro Arcovrrde de Albuguerqne Cavale- 
anti, areybiskup 4 Krlau Samassa i arcybisknp 
ze Sevilli Spinola. Biskup z Bbiałogrodn kró- 
lewskiego dr. Juliusz Varosy otrzymał godność 
arcybiskupa z Kaloezy. Ludwik Balas został 
mianowany biskupem Rożnawy, hr. Zichy bi- 
skupem w Pięciokościołach, dr. Bela Mayer 
biskupem w Szatmarze, dr. Ottokar Prohaska 
biskupem w Białogrodzie królewskim. 

A Nagłego ataku szału dostał wezo- 
raj dozorca domu przy ul. Kopernika 1. 14, 
Michał Lewiez. Nieszczęśliwego oddała polieya 
w opiekę kotmisaryatowi II. dzielnicy, celem 
umieszczenia go w zakładzie dla obłąkanych 
w Kulparkowie. 

A Duży kosz bronzowy z rzecza- 
mi, znaleziony wczoraj w ul. Leona Sapiehy, 
złożono w policji. 

A Odwdzięczył się... Do mieszka- 
nia Stefana Patija, dozorcy realności przy ul. 
Łyczakowskiej 1. 39 c, przyszedł wczoraj po 
południu jego znajomy Mikołaj Bałandij, za- 
robnik dzienny, aby nieco się ogrzać. Gdy je- 
dnak Patijowie wyszli na chwilę z mieszkania, 
opuścił je także nieprzyzwyczajony do samotno- 
ści Bałandij, zabierając sobie do towarzystwa 
z kieszeni kamizelki Patija, zegarek z łań- 
euszkiem. 

A Kradzież wina. Z piwnicy real- 
ności przy ul. Sykstuskiej l. 2 skradziono w 
tych dniach pani Z. M. 26 flaszek starego wi- 
na, wartości 340 koron. 

— Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie Józef Lisiewiez, własciciel realności, w 57 
r. życia; Marya z Rzeszowskichii Muszakowa, 
żona portyera Banku krajowego, w 25 r. życia. 

W Krakowie Marya z Horoszkiewiczów 
Koziańska, żona obrońcy w sprawach karnych, 
w 80 r. życia. 

W Samborze Wincenty Bałaban, emery- 
towany naczelnik sądu powiatowego, w 79 r. 
życia. 

W Grazu poseł do Rady państwa, Fran- 
ciszek Masdorfer (niem. lud.). 

— Bierny opór kolejarzy. Z Kra- 
kowa donoszą: O godzinie 12 w nocy, po od- 
bytem w lokalu stowarzyszenia licznem zgro- 
madzeniu, rozpoczął się na stacyi kolei Półno- 
enej w Krakowie bierny opór służby stacyjnej, 
t. j. szyberów, rewizorów wozów i t. p. Wobec 
tego pociągi 7 Krakowa odehodzić będą ze zna- 
cznem opóźnieniem. Od wczoraj już przychodzą 
pociągi z pewnem opóźnieniem, towarowe mniej 
więcej z opóźnieniem całogodzinnem, osobowe 
półgodzinnem. Zarząd staeyi doniósł telegrafi- 
cznie generalnej dyrckcyl w Wiedniu o obstruk- 
cyi, nie przedsiewrial jednak na razie żadnego 
zarządzenia, 

— Pomnożenie straży policyjnej 
w Krakowie. Rada m. Krakowa na wczo- 
rajszem posiedzeniu wieczornem postanowiła za- 
wrzeć z Rządem umowę w sprawie pomnożenia 
liczby straży policyjnej o 25 policyantów kon- 
nych i 50 pieszych. 

— Ofiara zawodu. Z Krakowa do- 
noszą: We środę po południu przywieziono do 
Krakowa pociągiem kolejowym z Zatora 40-le- 
tniego Jana Krakowina, pełniącego czynności 
strzelca w tamtejszych dobrach hr. Potockiego, 
z niebezpieczną raną na głowie, zadaną przez 
klusownika. Krakowin obchodząc we środę ra- 
no zarośla w Zatorze, zauważył jednego z oko- 
licznych kłusowników *i począł go ścigać. — 
W chwili gdy rabusia przytrzymał, ten ude- 
rzył go kolbą w głowę tak silnie, że pękła 
prawa kość skroniowa. 

— Rada m. Podgórza, przy uchwa- 
laniu budźetu rocznego, powzięła na wniosek 
radnych Rollego i Górskiego, ważną uchwałę, a 
mianowicie postanowiła, celem upamiętnienia 
roku, w którym Zamek królewski na Wawelu 
przeszedł na własność kraju, zakupić dla Mu- 
zeam Narodowego dzieło sztuki polskiej, jako 
dar miasta Podgórza. Na ten cel przez lat dzie- 
sięć będzie wstawianą do budżetu znaczniejsza 
suma. Wysokość jej oznaczy komisya budżetowa 
i skarbowa, a magistrat w porozumieniu z dy- 
rekcyą Muzeum Narodowego zajmie się zakupnem 
owego pamiątkowego dzieła, 

— Biały kruk. Czas pisze: Dnia 12 
b. m. zmarła służąca Rozalia Słupska, która u 
państwa R., a następnie u ich dzieci slużyła 
bez przerwy 44 lat, odznaczając się wiernością 
i gorliwem pełnieniem obowiązków. Racczywi- 


jednego 


4 


ście niezwykła to była w dzisiejszych czasach 
służąca. 


— Btrejk drukarzy. W Trydencie 
rozpoczęli wczoraj strejk wszyscy drukarzy, % 


powodu odimowy podwyższenia im płacy. 


— Z Tryestu donoszą: Ponieważ do- 
tychezas kwestya uregulowania płac służby ko- 


lei Południowej nie jest zadecydowana, robotnicy 


wczoraj rano przystąpili prowizorycznie do nor- 
malnej pracy. Tymczasem nagromadziło się tyle 
towarów, że musiano zamknąć dwa magazyny. 


Kronika zagraniczna. 


* Morderca ś. p. Najj. Pani Oesarzo- 
wej Elżbiety, Luccheni, dostał — jak donoszą 
% (Genewy — pomieszania zmysłów. W czasie 
ataku szału usiłował on zamordować 
dyrektora więzienia. 

* Wyniki spisuludnościw Niem- 
czech. Wedle spisu z d. 1 b. m. największe- 
mi miastami w państwie niemieckiem są: Ber- 
lin 2,034000 mieszkańców (w 1900 roku: 
1,888.848). Hamburg 872.028 (705.738). Mo- 
nachium 537.800 (498.724), Drezno 514.283 
(480.559), Lipsk 502.605 (455.132). — Wro- 
chaw 487.000 (422.700), Kolonia 425.944 
(372.200), Frankfurt n. M. 336.985 (288.500), 
Norymberga 293.868 (261.081), Dyseldorf 
252.630 (218.711). Niżej 250.000 liczą: Ha- 
nower, Ohemnice, Charlottenburg, Szczecin, Es- 
sen, Królewiec, Bremena. Niżej 200.000: Hal- 
le, Elberfeld, Strasburg w Alzaeyi, Kilonia, 
Gdańsk (159.058), Barmen, Rixdorf, Akwie- 
gran, Śchocneberg, Brunswik (136.423), Po- 
znań (185.748), Najmniejszem miastem nic- 
mieckiem jest Hauenstein p. Waldshutem w 
Bawaryi, gdyż liczy tylko 216 mieszkańców. 
W roku 1900 liczyło to „miasto“ 196 mie- 
szkańców, powiększyło się zatem w pięciu la- 
tach o 20. Miasteczko Oberammergau, znane z 
odgrywanych tam przedstawień pasyjnych, li- 
ozy — dziwnym sposobem — 768 męzkich i 
tyleż, t. j. 768 żeńskich mieszkańców. 


Notatki literacko-artystyczne. 
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Ze sztuki. Obecna wystawa jesienna 
zostanie zwiniętą w bieżącym tygodniu, skutkiem 
czego gale wystawowe są zamknięte do dnia 
otwarcia nowej wystawy, t. j- do niedzieli. 


Z teatru. Z powodu nagłego zasłabnię- 
cia Jerzego Courtois, przedstawienie opery „Wer- 
ter“ odkłada się na później. Za bilety kupione 
na „Werthera* kasa teatralna zwraca pienią- 
dze. W sobotę przedstawione będa „Opowieści 
Hoffmana* w jak najlepszej obsadzie. 

W poniedziałek „Oyganerya“ ; reszta re- 
pertuaru bez zmiany. 


Repertoar teatru miejskiego. 

Dziś, w piątek po raz drugi „Gioconda“. 

W sobotę „Opowieści Hoffmana“. 

W niedzielę o godz. 12 w południe: Po- 
ranek artystyczny ku uczczenia pamięci Miko- 
taja Reja. . 

W niedziele o godz. pol do 4 po polu- 
dniu (po cenach dramatu) „Straszny dwór“, 
opera w 4 aktach St. Moniuszki. Gościnny wy- 
stop Wery Lues, artystki opery warszawskiej 
w partyi Hanny i występ Juliana Jeromina. 

W niedzielę o godz. pół do $ wirezorem 
po raz trzeci „Gioconda“. 

W poniedziałek „Oyganerya“. 

We wtorek na dochód glodnych w War- 
szawie: „Wielki koncert zbiorowy w połącze- 
niu z przedstawieniem teatralnen*. Program 
szczegółuwy podadzą afisze. 


Rada miasta Lwowa. 


(Urlop dr. Steczkowskiego. — Radny miejski 
i jego rodzina „obarezona* pięciu konecsyami 
gospodnio -szynkarskiemi. — Tysiąc koron na 
głodnych Warszawian. — „lrzy* wnioski r. 
Czarueckiego. — Regulamin dla dozoreöw do- 
mów. — (zas średnio-europejski we Lwowie. — 
Wybory nuznpełniające do komisyj. — „Bez- 
krwawa“ walka o mandaty na członków komi- 
syi teatralnej. — Wybory delegatów Rady miej- 
skiej: do Rady szkolnej krajowej, Rady admi- 
nistracyjnej fundacyi Skarbkowskiej i Rady szkol- 
nej okręgowej. — Echo bankructwa spółki szew- 
ców „Kraj*). 


Na początku wczorajszego posiedzenia, 
które prezydent miasta p, Michalski o- 
tworzył o godzinie 710 wieczorem, udzieliła 
przedewszystkiem Rada dwumiesięcznego ur- 
lopu r. dr. Steezkowskiemu, poczem zabrał 
głos r.dr. Szpilman i imieniem sekcyi IV. 
(sanitarnej) oświadczył, iż sekcya ta zrzeka 
się prawa wydawania opinii o kandydatach, 
ubiegających się o koncesye gospodnio-szyn- 


ską, z powodu, iż magistrat nie uwzględnił 
przy ostatnieın rozdawnietwie tych koncesyj 
proponowanych przez komisyę kandydatów. 

Prezydent Michalski: Udzielanie 
koncesyj przemysłowych należy według po- 
stanowień $ [41 ustawy przemysłowej do za- 
kresu działania władzy politycznej pierwszej 
instaneyi, którą w mieście Lwowie jest ma- 
gistrat, 

Przy wydawaniu koncesyi winaa ta 
władza stosować sie do postanowień ustawy 
przemysłowej, która między innemi żąda, aby 
przed wydaniem koncesyi na zarobkowość 
gospodnio - szynkarską  zasiągnięto opinii 
zwierzchiości gminnej, 

Jego postanowienia przestrzeza ściśle 
magistrat i jak zwykle, tak i przed ostatniem 
wydaniein koncesyj, udzielił sprawę do oświad- 
czenia się sekeyi IV. Rady miejskiej, jako 
przez Radę miejską do oświadczania się w tej 
sprawie imieniem g:niny in. Lwowa upowa 
znione). 

Nadanie jednak koncesyi należy do 
wolnej oceny władzy przemysłowej, która 
według rozporządzenia Ministerstwa spraw 
wewnętrznych z 5 stycznia 1884 |. 15.644 
oświadczeniem gminy nie jest krępowaną. 
Mimo to nie można twierdzić, żeby magi- 
strat przy wydawaniu konessyi ignorował 
opinię gminy, a przeciwieństwo ta iego twier- 
dzenia wykazuje juź sam fakt, że przy osta- 
tniem wydanin koncesyi w liczbie szesna- 
stu, znajduje się dwunastu kandydatów wy- 
taienionych przez sekcyę IV. Rady miej- 
skiaj, jako na otrzymanie koncesyi zasługu- 
jących. 

W skutek oświadczenia rad. dr. Szpil- 
mana prawo wydawauia opinii o kandyda- 
tach, abiegajaeych sie o koacesya gospo- 
dnio-szynkarskie, przeszło napowrót na Radę 
miejską. 

R. Laskownieki: Proszę o głos... 

Prezydent Michalski: Dyskusyi nad 
deklaraeya dr. Szpilmana niema. 

R. Laskownieki: Ja celıce posta- 
wić samoistną interpalasye. Zupybaja pans 
prezydenta, czy prawdą jest, że między tymi 
trzema kandydatami, którym magistrat wbrew 
opinii sekeyi IV. nadał koncesye szynkar- 
skie, znajduja się członek Rady miejskiej. 
Co więcej, członek ten Rady miejskiej na- 
leży do rodziny, która ma już w swoich rę- 
kach cztery takie koncesye. 

Prezydent Michalski: Ile rodzina 
ta posiada koncesyj tego nie wiem. 

R. Laskownieki: Od tego jest pan... 
prezydentem. 

Prezydent Michalski: Jeżeli ktos 
ma prawo do koncesyi szynkarskiej.. to co 
na to robić ?... 

R. Laskownicki: Ja się nie pytam: 
czy ma prawo. ale czy prawdą jest, Ze ro- 
daina ta ma pięć koncesyj. 

Prezydent Michalski: Prawdą jest... 

Z kolei zabrał głos r. Biechoński 
i postawił nagły wniosek o udzielenie na 
głodnych Warszawian kwoty 1000 koron. 

Nagłość jaki sam wniosek uchwalono. 

R. Czarnecki „według zwyczaju” u- 
czynił trzy wnioski. W pierwszym domagał 
się, aby Rada uwolniła dyrekcyę teatru od 
opłaty za światło elektryczne zużyć sie ma- 
jące w czasie przedstawienia na głodnych 
Warszawian; w drugin, by dyrekcya teatru 
na afiszach, ogłaszających przedstawienia 0 
perowe, zamieszezała zawsze w jakim języku 
każdy śpiewak rolę swą wykona; w trzecim 
wreszcie wniosku, zwróciwszy uwagę prezy- 
denta miasta, Zu miasteczko Bóbrka zapro- 
wadziło jn% n siebie czas średaie enropejski, 
żądał, by wniosek sekcyi IV. o zaprowadze- 
nie takiego samego czasu także i we Lwo- 
wie, przyszedł dzisiaj jeszcze pod obrady 
Rady. 

Pierwszy z wniosków przekazała Rada 
komisyi elektrycznej, drugi komisyi teatral- 
nej, a trzeci uchwalono wziąć pod obrady 
na dzisiejszem jeszcze posiedzeniu. 

Następnie przystąpiła Rada do norzad- 
ku dziennego. 

Po dłuższej dyskusyi przyjęto regula- 
min dla dozoreów domów, proponowany 
przez sekcyę IV.. poczem uchwaliła Rada 
zaprowadzić we Lwowie z dniem 1 stycznia 
1906 czas średnio-europejski. 

W dalszym ciągu posiedzenia dokona- 
ła Rada uzupełniających wyborów do roz- 
maitych komisyj. Niezwykle długą i nudną 
dyskusyę wywołała sprawa uzupełniającego 
wyboru trzech członków komisyi teatralnej. 

Komisya matka zaproponowała pp.: 
dr. Szpilmana, prof, Dziwińskiego i Lasko- 
wnickiego. 

Ponieważ w toku dyskusyi r. prof. 
Dzieślewski zwrócił uwagę, ża komisya- 
matka proponując do komisyi teatralnej 9 
członków, działała wbrew regulaminowi u- 
chwalonemu dla tej komisyi a postanawia- 
jącemu, że komisya teatralna składać się ma 
tylko z 6 członków, r. Laskownicki po- 
stawił następujący wniosek: 

Wobec tego, że przy poprzedniem gło- 
sowaniu Rada miejska została przez komi- 
syę-matkę w błąd wprowadzona, jakoby na- 


karskie, przelanego na nią przez Radę miej- | leżało głosować na dziewięciu członków, a 


nie na sześciu, jak przepisuje regulamin — 
przeto dokonany wybór sześciu członków ko- 
misyi teatralnej uważa się za nieważny, ja: 
ko sprzeczny z regulaminem. 

Nad wnioskiem tym rozwinęła się znowu 
obszerna dysknsya, ostatecznie w głosowaniu 
wniosek radnego Luskownickiego uchwalo- 
no, uznając tem samem wybór pp.: dr. Ma- 
tyańskiego, Rawskiego, dr. Próchniekiego, 
dr. Radziszewskiego, dr. Loewensteina i dr. 
Gryzlieckiego za nieważny, 

Z kolei dokonano wyboru delegata Rady 
miejskiej do Rady szkolnej krajowej. Na 72 
głosujących otrzymali: r. dr. Ciesielski 44 
głosów, dr. Próchnicki 21, dr. Lisiewiez 6, 
dr. Adam 1. Wybrany przeto został prof. 
dr. Teofil Ciesielski. 

Następnie dokonała Rada wyboru dwóch 
delegatów i dwóch zastępców Rady miej- 
skiej do Rady administracyjnej fundaeyi 
Skarbkowskiei. 

Delegstami przez aklamacye wybrano 
ponownie: wiceprezydenta miasta p. Ciuch- 
einskiego i r. Rewakowieza; w głosowaniu 
zaś kartkami wybrani zostali zastępcami de- 
legatów pp: Walichiewiez i Lewieki. 

Po dokonaniu wyboru delegata Rady 
miejskiej do Rady szkolnej okręgowej, któ- 
rym został r. Jaworski, r, dr. Lilien re- 
ferował sprawę odpisania kwoty 2.700 koron 
z pożyczki 5.000 koron, udzielonej spółce 
szewców „Kraj* z miejskiego fundnszu prze- 
mysłowego. 

Ponieważ w toku dyskusyi okazał sie 
brak kompletu, przeto o godzinie 10 wieczo- 
rem zamknął prezydent p. Michalski po- 
siedzenie. 


GOSPODARSTWO I HANDEL, 


Nasienie Inu inflanckiego. Koni- 
tet e. k. galicyjskiego Towarzystwa gospo- 
darskiego podaje do wiadomości, iż podobnie 
jak w latach poprzednich, pośredniezyć þe- 
dzie w sprowadzeniu oryginalnego nasienia 
Ina raflanekiego z Rygi i Parnawy — o ilə 
zapas uzyskanej od Ministerstwa rolnictwa 
subwencyi, na to starczy, 

Plantatorowie więksi otrzymają je po 
cenie nabycia, a mniejsi po cenie zniżonej. 
Ponieważ zamówienie dopiero po zebraniu 
odnośnych zgłoszeń uskutecznione być może, 
komitet nie jest na razie w możności poda- 
nia ceny, uprasza przeto przy zamówieniach 
o zadatek to: 59 nalerzy od garnes, albo 
18 koron 75 hal. .od worka lnu rygskiego, 
a 93 hal. od garnea, albo 29 koron 50 hal. 
od beczki Inu parnawskiego. 

Chegey korzystać z tego pośrednictwa 
winni nadesłać zamówienia franco do Komi- 
tetu Towarzystwa, z dokładnem oznaczeniem 
gatunku nasienia (rygskie, czy parnawskie ?), 
niernniej miejsea zamieszkania i poczty, ja- 
koteż ostatniej stacyi kolei żelaznej, przy do- 
łączeniu wyż wymienionego zadatka od ka- 
¿dego garnca, lub od każdego worka — naj- 
później do 20 stycznia 1906 roku. 

Zamówień bez pieniędzy nie przyjmuje 
się; a po terminie nadesłane pod żadnym 
warunkiem uwzględnione nie bzdą, gdyż Ko- 
mitet, chege sprowadzić nasienie za przy- 
stępną cenę, musi wysłać zamówienie już w 
miesiącu styczniu. — Obrachunek nastąpi za 
pobraniem pocztowem (ewentualnie kolejo- 
wem), przy rozesłaniu zamówionej ilości na- 
sienia. — Pragnąc zapewnić rolnikom naby- 
cie doborowego i możliwie taniego nasienia, 
uprasza Komitet, by raczyli ścisle zastosować 
się do powyższego terminu, i tem samem 
umożliwiii Komitetowi wezesne zakupno po 
cenach najniższych. Korzystający z obniżo- 
nych cen, winni są złożyć Komitetowi spra- 
wozdanie z uzyskanego plonu, a przede- 
wszystkiem donieść, czy nasienie było dobre. 


Kupon styczniowy od rossyjskieh 
pożyczek i priorytetów. — Zaznaczyliśiny już, 
że wydawała się nam niewiarygodną wiado- 
mość o rzekomej prolongacie wypłaty sty- 
czniowego kuponu od pożyczek i priorytetów 
rossyjskich. Dziś donoszą z Berlina, iż 
wszystkie banki jako miejsca wypłaty ogło- 
siły, że kupon styczniowy wypłacają już 
obecnie, przed końcem roku. — Ros- 
sya przysłała do Beriina złoto w sztabach. 


OSTATNIA POCZTA. 


Biuro korespondencyjne dowiaduje się z 
urzędowego wojskowego źródła, że niepraw- 
dziwą jest pogłoska, powtórzona przez jedno 
z pism, jakoby P. Minister wojny polecił 
wszystkim dowódcom korpusów armii ogra- 
niczyć urlopy żołnierzy na Boże Na- 
rodzenie a oficerom udzielać urlopów tylko 
w razie nieodzownej konieczności. Zadaego 
podobnego zarządzenia nie wydano. 


N. Er. Presse donosi: Burmistrz m. 
Opawy dr. Rochowański i poseł tego mia- 
sta, dr. Sommer, byli wczoraj u P. Kiero- 
wnika Ministerstwa kolejowego, Wrby, aby 
Wskazać na to, iż w skutek upaństw o- 
Wienia kolei Północnej gminy na 
Szlasku stracą dochody z podatków i prosić 
go, by gminy te otrzymały odpowiednią rve- 
a pensate za te utratę udziału w podat- 
ach, 


h P. Wrka oswisdezyl, Ze zarówno on, 
Jakotez referenci zajmowali sie tą kwestyą i 
korzystnie ją rozwiązali. Sądzi też, ża takie 
rozwiązanie nastąpi ze strony Ministerstwa 
kolejowego. Istnieje bowiem zamiar wbrew 
temu, jak powszechnie przypuszczają, nie 
włączania do kompleksu kolei państwowych 
upaństwowionej kolei Północnej, aby, jak 
niektórzy sądzą, dochodami z niej pokrywać 
deficyty kolei państwowych, ale utworzenia 
2 tej kolei, aż do upływu jej koncesyi, t. j. 
aż do r. 1940, samoistnego ciała podatko- 
wego, w skutek czego te gminy, które do- 
tychezas od dochodów jej pobierały podatek 
i nadal pobierać go będą. Do tego trzeba 
zgody innych czynników, ale p. Wrba sądzi, 
ia przyzwolenie to da się uzyskać. 


Z Wiednia donoszą: baron Fejervary 
przybył tu wczoraj o godzinie 9 wieczorem. 


Prasa zagraniczna zajmuje się Żywo 
mową ks. Buelowa. Londyński Times kry- 
tykuje ją bardzo ostro. Londyński organ pi- 
sze, że trudno zrozumieć, jakie wypadki mo- 
gły skłonić ks. Buelowa, który zaznacza swe 
zamiłowanie do pokoju, do wystąpienia tak 
Szorstkiego przeciw Franeyi. Dziennik an- 
gielski chwali prasę francuską, Ze umiała 
Zpanić Buelowa w sposób umiarkowany w 
przeciwieństwie do nieumiarkowania niemie- 
ckiego kanelerza. Dziennik londyński stawia 
mowę Bebła wyżej, aniżeli mowę Buelowa i 
sądzi, że lekceważenie wpływów niemieckiej 
demokracyi socyalnej, ze strony kanclerza 
Rzeszy nie było na miejscu. 

Paryski Temps ubolewa nad wpływami 
Soeyalistöw francuskich na rząd i doradza. 
aby w obec wystąpień kanclerza Franeya 
miała się na baczności i przygotowała się 
Jak najskrupulatniej do wojny. 


Przed kilkunastu dniami, gdy syn Hen- 
drika Wittboia, objąwszy po ojeu nad zbun- 
towanymi w zachodnio-południowej 
Afryce plemionami murzyńskiemi komen- 
de, w kilka dni potem bron złożył, radowała 
Się prasa niemiecka z powodu, że kampanie 
tak kosztowna i w wynikach swych niefor- 
tunna, dobiegła nakoniec do kresu. 

Radość to jednak była przedwczesna. 
Oto z Afryki nadchodzą znowu wieści nie- 
pomyślne. Wojska niemieckie stoczyły z mu- 
tzynami kilka utarczek, a z telegramów nie- 
mieckich okazuje się, że wynik nie był dla 
oręża niemieckiego pomyślny. Na domiar 
mają Niemcy do walczenia! nietylko z czar- 
noskórcami, lecz także z tyfusem, który czyni 
coraz bardziej zatrważające postępy. 

Sytuacya na terenie walki musi być 
w istocie bardzo krytyczna, skoro na one- 
gdajszem posiedzeniu parlamentn Rzeszy nie- 
mieckiej oświadczył sekretarz stanu Stengel, 
że położenie w pałudniowo-zachodniej Afry- 
ce jest poważne i że niezbędnem jest u- 
chwalenie nowego dodatkowego kredytu 80 
milionów marek, celem wysłania 700 żoł- 
nierzy, 2600 koni i 1000 wielbłądów na 
pole walki. 


; Z niezwykłą nawet u niego gwałtowno- 
ścią zaatakował Jóe Chamberlain w mowie 
wygłoszonej dnia 10 b. m. w Oksfordzie 
nowy gabinet angielski „O.-B.“, jak 
g0 na poczekaniu nazwano dla skrócenia, 
wedle inieyalöw nowego premiera Campbell- 
annermana. Równocześnie spalił Cham- 
berlain mnóstwo najwonniejszego kadzidła 
U czci zdymisyonowanego świeżo przywódcy 
rządu, mr. Balfoura. 

3 Między mną a Balfourem — zwierzał 
SIę — nie było nigdy różnie istotnych, tak 
głębokich, aby mogły odbić się niekorzystnie 
na naszym wzajemnym stosunku w polityce, 
lub pożycia towarzyskiem. 


„Nowy gabinet będzie — zdaniem Cham- 
berlaina — rządem „drobnych Anglików”. 
„Należy, mówił, zawczasu pomyśleć o przygoto- 
waniu walki przeciwko homerulowi, bo tru- 
duo wyobrazić sobie, by nas mógł od niego 
uchronić ten rząd liberalno-imperyalistyczny, 
który chcąc utrzymać się u steru, przystać 
będzie musiał na niejedno, co z interesami 
Wielkiej Brytanii nie będzie zgodne.“ 


Pisma francuskie wyrażają przekona- 
nie, że pod nowym rządem zacieśni się je- 
szcze bardziej entente cordiale pomiędzy 
Francyą i Anglią. Temps podnosi zwłaszcza 
najnowsze oświadczenie sir Edwarda Greya, 
że podstawę polepszenia stosunków pomiędzy 
Niemcami i Anglią mogą stworzyć jedynie 


przyjazniejsze niż dotąd stosunki 
Niemcami z Francyą. 


między 


O zagranicznej polityce angielskiej mó- 
wil tymi dniami znany poseł liberalny Tzby 
gmin William Perks. Pol. Corr. podaje uwa- 
gi tego polityka o stosunku między Anglią i 
Austro - Węgrami. 


„Z Monarchią Habsburgów, miał mówić 
Perks, łączą nas węzły dawnej, szczerej przy- 
jaźni i żywimy głębokie poważanie dla Naij 
Pana Cesarza Franciszka Józefa. Będziemy 
zawsze gotowi uczynić wszystko, co tylka 
możliwe, dla wzajemnej z Austro- Węgrami 
wymiany produktów handlowych i przemy- 
słowych. Zepowiedziana na rok przysziy wy- 
stawa austryaeka w Londynie spotyka się 
z zupełną naszą sympatyą i niewątpliwie 
zdobędzie sobie zasłużony sukces.“ 


Co do sprawy wschodniej wyraził się 
Perks, że nowy rząd pozostanie wiernym tra- 
dycyi, aby za pomocą reform nie dopuścić 
do pożałowania godnego wybuchu. 


Parlamentowi francuskiemu przedłoźono 
żółtą księgę zawierająca 868 dokumentów 
z ostatnich 4 lat, odnoszących się do spra- 
wy marokkańskiej i do stosunku Nie- 
miec i Francyi w tej kwestyi. 

Na wstępie zebrał rząd dokumenty, 
które uzasadniają prawa Franeyi do zajmo- 
wania się sprawami sułtanatu, jako sąsiada 
kolonii algierskiej, Z dokumentów tych wy- 
nika, że każdy rewolucyjny ruch w Marokku 
odbija się zaraz na stosunkach algierskich. 
Przez posła swego St. Rene Taillandiers 
Franeya dokładała usilnych starań, by sto- 
sunki marokkańskie w ogóle, a w szezegölniej 
stosunki finansowe sułtanatu doprowadzić do 
ładu. 


W dalszym ciągu podaje żółta księga 
osnowę traktatu w sprawie założenia Banku 
w Marokku kapitałami francuskimi i w spra- 
wie udzielenia Marokkowi pożyczki, która z 
powodu trudności stawianych przez Niemcy, 
nie mogło dojść do skutku. Te trudności 
przedstawia dokładnie nota ambasadora þer- 
lińskiego Francyi Bihourda z dnia 11 lutego 
r. b. Tłómaczy to wzmiankę Buelowa, iż po- 
dróż ces. Wilhelma w marcu doprowadzona 
do skutku, była przedmiotem rozwagi już 
w lutym t. r. 


Następują z kolei sprawozdania z dal- 
szych rokowań francuskiego reprezentanta 
St. Rene Taillandiera z Maghzenem Marok- 
ka, dyplomatyczne noty i sprawozdania z ro- 
kowa z Berlinem. Na uwagę zasługuje krót- 
ka nota Waillandiera zaprzeczająca wbrew 
twierdzeniom Buelowa, jakoby ów dyplomata 
kiedykolwiek identyfikował w obee sułtana 
Franeye z Europa. 


Chrystyanski Aften Posten donosi, że 
koronacya norweskiego króla od- 
będzie się dnia 24 czerwca 1906, 


Do Frankf. Ztg. donoszą z Tientsinu, 
że na konferencyi japońsko-chniskiej doszło 
do porozumienia w głównych punktach. Ja- 
ponia otrzyma dawne przywileje rossyjskie 
na półwyspie Liaotung i kilka koneosyj ko- 
lejowych w Mandżaryi. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Rada państwa. 


Wiedeń, 15 grudnia. Na dzisiejszem 
posiedzeniu komisyi prasowej dokonano wy- 
boru przewodniczącego w ınieisee hr. Wo- 
dzickiego, który przeszedł do Izby panów. 
W pierwszem głosowaniu p. lvóević (z Za- 
daru) otrzymał 13 głosów, p. Jędrzejowie» 
11 głosów. Dwie kartki były próżne. Ponie- 
waż do absolutnej większości trzeba była 14 
głosów, zarządzono ponowne głosowanie, w 
którem p. lvćević otrzymał 16 głosów, zo- 
stał więc wybrany. P. Jedrzejowiez otrzymał 
10 głosów. 

Wiedeń, 15 grudnia. Referent pro- 
wizoryum budżetowego, poseł Skene, ubo- 
lewał na dzisiejszem posiedzeniu Rady pań- 
stwa nad upadkiem parlamentaryzmu w Au- 
stryj. — Parlament skutkiem tego nie wy- 
konywa najważniejszego swego prawa t.j. 
kontroli nad gospodarstwem państwowem. 
Mowca przypomina przekroczenie budżetu 
przy kolejach alpejskich i podobne przekro- 
czenia, jakich spodziewać się należy przy bu- 
dowie portu w Iryeseie. Wskazuje na brak 
władzy dyscyplinarnej, która przysiugiwa- 
łaby przewodniczącemu Izby. Na jednem z 
ostatnich posiedzeń dwóch moweów równo- 
cześnie przemawiało. Mowey ciskają obelgi 
jeden na drugiego, tudzież na przedstawicieli 
Rządu. W obee tego chwali regulamin Izby 


a 
t) 


francuskiej, który przyznaje przewodniczące- 
mu prawo cenzury z częściowem odebraniem 
dyet i wykluczeniem z posiedzeń z powodu 
prowokacji, obelg i grożb ze strony posłów 
lub też członków rządu. (idyby Stosowano u 
nas takie zarządzenia, posiedzenia nasze czę- 
sto nie byłyby w komplecie i zaoszczędzo- 
noby wiele pieniędzy. (Wesołość). 

Głosy: We Franeyi zdarzały się także 
bójki 

P. Skene: Przyznaję to, ale takie 
sceny trwały tai tylzo krótko i energicznie 
je uśmierzano. Mowea ubolawa, że Izba nie 
potrafiła poprawić tego stanu rzeczy, pomi- 
mo, że żywioł umiarkowany t. j. właściciele 
większych posiadłości, należał do parlamentu. 
Mówię to — powiada p. Skene — bo sądzę, 
że później też nie będzie gorzej, 

Następnie omawia wnioski nagłe w 
sprawie polepszenia płac urzędnikom i zwra- 
ca się przeciw nagłemu traktowaniu spraw 
takich, chociaż przyznaje, że materyalne po- 
łożenie urzędników państwowych jest nie- 
pomyślne. 

Co się tyczy powszechnego prawa wy- 
borezego, to wszysey wiedzieli, że do zapro- 
wailzenia tego prawa przyjść musi. 

Głosy: To nie należy do prowizoryum 
budżetowego. 

Ilr.Stiirgkh: Protestujemy przeciw te- 
mu, aby pan imieniem komisyi budżetowej 
dawał nam tu lekeye o powszechnem prawie 
glosowania. 

P. Skene: Główną przyczyną, że par- 
laraent nie jest zdolny do pracy, były walki 
narodowościowe. Na Morawach dowiedliśmy, 
że można walki narodowościowe usunąć, je- 
żeli po obu stronach panuje poczucie spra- 
wiedliwosei, słuszaości i patryotyzmu w inte- 
resi ogólnym kraju. Spodziewamy się na 
Moraw  h, że będzie tam także zaprowadzone 
powszechne prawe wyborcze na zasadzie ka- 
tastrów wyborezyeh narodowych. 

Mowca kończy, prosząc o przyjęcie pro- 
wizoryum budżetowego. 

Zabiera głos p. Zac zek. 

Mowca wywodzi, że przyczyną złego 
w Austryi jest dotychczasowa oräynacya wy- 
borcza. przykrojona dla Niemców, którzy 
mimo te wnieśli do parlamentu obstrukeye 
i zabili go. Czesi maja nadzieję, że Austrya 
dojdzie jeszeza do rozkwitu, eo leży też w 
interesie narodu czeskiego. 

Przechodząc do omówienia powszechne- 
go prawa wyborczego, mowca powiada, że 
posłowie czescy po dokładnej rozwadza po- 
szli za duchem ezasu i przyjęli ideę powsze- 
chnego głosowania, będą ją popierali io nią 
walczyli. Mowea ostrzega Rząd i stronnictwa 
przed taką reformą wyborczą, która dałaby 
taki sam rezultat, jak dotychczasowa ordy- 
nacya. Indywidualność historyczna królestw 
i krajów musi być uwzględniona. Czesi też 
z egoistycznych pobudek narodowych są za 
powszechnem głosowaniem, a sprzeciwiają 
się walca klas i nienawisei jednej warstwy 
do drugiej. Przywódcy narodu czeskiego maj% 
za zadanie naród jaxo całość zjednoczyć i 
utrzymać indywidualność tego narodu. Za- 
sada powszechnego glosowania wzinocni też 
stanowisko Czechów w Pziistwie. Byłby ta 
parlament na przywilejach oparty w znacze- 
nin jak najgorszem, gdyby usiłowano nad- 
użyć powszechnego i bszpośredniego prawa 
wyborezego w tym cela, aby liczbę repre- 
zentantów poszczególnych narodowości roz- 
dzielić w sposób taki, żeby naród, który 
tworzy mniejszość wśród ludów Austryi, przez 
swoich przedstawieieli w parlainencie stał 
się większością, 

Walka narodowości nie zniknie z par- 
lamentu przez powszechne głosowanie, lecz 
trzeba z tą reformą przeprowadzić grunto- 
wng rewizyę konstytucyi, z uwzględnieniem 
faktu, że Austrya jest związkiem państw, 
powstałym z historycznego połączenia kilku 
królestw i krajów, których stosunki są od- 
mienne, Lożałoby to w interesie dobra o- 
gólnego, aby Sejmom dano taką autonomię 
i taką komnetancye, jaka odpowiada tej ró- 
inorodnosei stosunków. (Oklaski Czechów). 

Następnie omawiał p. Bianchini 
stosunki dalmatyńskie, poczem zabrał głos 
p. Choe. 


Wiedeń, 15 grudnia. W Izbie posłów 
po odpowiedzi ministra spraw wewnętrznych 
na kilka interpelacyj przystąpiono do dy- 
skusyi nad prowizoryum budżetowem. 


Wiedeń, 15 grudnia. Wiener Ztg. o- 
głasza: P. Minister skarbu zamianował kon- 
cypistę skarbu, Ewalda Howańskiego, 
komisarzem skarbu w Ministerstwie skarbu. 

P. Kierownik Ministerstwa sprawiedli- 
wości przeniósł sędziego powiatowego, Ka- 
rola Swiątka i adjunkta Jana Jachnę z 
Slemienia do Suchej, a adjunkta Feliksa 
Piotrowskiego z Slemienia do Zywea. 


Praga, 15 grudnia. Śledztwo, wdrożo- 
ne przeciw profesorowi Uniwersytetu cze- 
skiego, dr. Masarykowi, na podstawie $ 305 
z powodn przemówienia jego, wygłoszonego 


na pewnem zgromadzeniu, wstrzymano na 
wniosek prokuratoryi Państwa, 


Londyn, 15 grudnia. Do Biura Reu- 
fera donoszą z Tokio: Zgromadzenie 8200 
studentów chińskich uchwaliło opuścić To- 
kio i wrócić do Chin. 2000 studentów od- 
powiednio do tej uchwały natychmiast wy- 
jechało. 

Jak donoszą do Timesa z Tokin, strejk 
studentów chińskich wybuchł z powodu, że 
władze japońskie ze względu na niemoralny 
tryb życia wielu studentów wprowadziły pe- 
wne ograniczenia. Jakkolwiek władze wyt 
inie zaznaczyły, że także i studenci japoń- 
sey podlegają tyi ograniczeniom, to chiii- 
sey studenci nie chea się do nich stosować 
i uchwalili wyjechać z Tokio i założyć w 
Tientsinie Uniwersytet, z którego wyklucze- 
ni być mają profesorowie japońscy, angiel- 
scy i amerykansey, a dopnszczeni tylko pro- 
fesorowie rossyjscy, niemieccy i francuscy. 


Colombo, (na wyspie Ceylon) 17 gru- 
dnia. Biuro Reutera donosi: Z załogi ros- 
syjskiego okrętu wojennego  „Oezarewicz* 
zbuntowało się 100 ludzi, Zawezwano po- 
mocy wojskowej; 50 marynarzy przewieziono 
na lad, poczem okręt popłynął dalej. Zol- 
nierzy zbuntowanych umieszczono w przytu- 
lisku dla marynarzy i Żołnierzy, gdzie zo- 
staną prawdopodobnie aż do przybycia in- 
nego rossyjskiego okrętu wojennego. Zacho- 
wują się oni spokojnie i skarżą się na wielką 
pracę na okręcie w skutek tego, że załoga 
była zdekompletowana. 


Położenie w Królestwie Polskiem 
iw Rossyi. 


Łódź, 15 grndnia. Onegej i wczoraj 
czarne sotnie dopuszczały się licznych wy- 
kroezen, szezególnie przeciw żydon. Kilka 
domów i sklepów zrabowano. Kozacy stre- 
Isli do burzycieli porządku i kilku zranili, 


Petersburg, 15 grudnia. (Pet. 4g.). 
Utrzymano połaczenie telegraficzae Peters- 
burga z Moskwą, Rewlem, Kijowera, Psko- 
wem, Nowogrodem, Narwą i Archangiel- 
skiem. 

Na poczeie strejk zaczyna się zmniej- 
szać. Wczoraj pracowały prawie wszystkie 
sekeye. Ruch pocztowy na Poludain niepad- 
jety. 

Petersburg, 15 grudnia, (Pet. Ag.) 
Rada państwa przyjęła ustawę w sprawie 
strejków. 


Petersburg, 15 grudnia. (Peł. Ag.). 
Rada ministrów ukcńczyła obrady nad usta- 
wą o związkach robotniczych. Związki te 
mogą być odtąd rozwiązywane i zamykane 
tylko po rozprawie sądowej, a więc nie jak 
dotąd w drodze administracyjnej przez mi- 
nistra spraw wewnętrznych. W przyszłym 
tygodniu ustawa ta będzie ogłoszona. Ró- 
wnocześnie ogłoszona będzie ogólna ustawa 
o stowarzyszeniach, 


Petersburg, 15 grudnia. Wydawca 
dziennika Birżewyja Wiedomosti Propper, 
zapowiada, ża pisino to będzie przekształcone 
na wielki organ polityczny pod nazwą Wol- 
ny maród, pod redakcyą prof. Miliukowa 
(Konstytucyjnego demokraty) i znanego adwo- 
kata Jessena. 


Petersburg, 15 grudnia. Rzad rossyj- 
ski na wystosowane dò niego zapytanie od- 
powiedział, że w Rydze wzrmocaiono na wiel- 
ką skalę wojsko iże wszystko czyni sie, ce- 
leim ochrony niernieckiej kolonii. 


Berlin, 15 grudnia. Z Petersburga via 
Eydkuny donoszą: Komendant twierdzy Ku- 
szki donosi, że oazą Merw (w prowineyi Za- 
kaspijskiej) jest w stanie wojennym. Komu- 
nikacya telegraficzna i kolejowa między Mer- 
wem a Aschabadem przerwana. W Kuszee 
spokój. 

Berlin, 15 grudnia. Z Petersburga do- 
noszą via Eydknay: W dziennikach tutej- 
szych zamieszczone są sprawozdania 0 roz- 
ruchach wsród saperów w Warszawie. W Lu- 
blinie żołnierze riszańskiego pułku piechoty 
urządzili manifestacyę z czerwonymi sztan- 
darami. 

Dzienniki donoszą, że oficerowie w Pe- 
tersburgu zamierzają utworzyć związek i w 
przyszłym roku założyć postępowe pismo 
wojskowe. 

Berlin, 15 grudnia. Pet. dg. Tel. do- 
nosi via Eydkuny z Moskwy d. 13 b. m.: 
W pobliżu stacyi Perowo kolei Moskwa- 
Kazań przyszło między bandą uzbrojoną, zło- 
żoną z 50 ludzi, a strażnikami stacyjnymi, 
do walki, która trwała dwie godziny. Stra- 
żniey masieli się cofnąć. Banda. która zra- 
bowała 40 wagonów, przy zbliżeniu się woj- 
ska poczęła uciekać, 


Odpowiedzialny redaktor: 


Adam Krechowiecki. 


NADESŁANE. 


Dr. Adam Greliński 


ordynuje w chorobach dróg moczowych ; 
od 2 do 4 po pol, 
Lwów, ul. Sykstuska 37, |. p. 
Przekazy 


| 
na Wiedeń. Berlin, Paryż i i 


miejscowości zagranicy wydają 
Pa | 3 = à Ead CZE F 
Sokal i Lilien 
Dom bankowy i kantor wymiany, 


Zlecenia z prowincyi załatwiamy 
odwrotną pocztą bez doliczenia osobnej 
prowizyi 


3 CENNIK 
lwowskiej izby handlowej i przemysłowej 


Lwów, dnia 15. grudnia 1905. a żądają 
walutą koron. 
I. Akcye za sztukę. EWIE L 
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) 556 —|568 — 
Banku gal. dla handlu i przem. 
po zł. 200 (400 kor.). . . . — alla) — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w, a. 
walikwidacyi +. en. R | EA 
Kol. gal. Kar. budw. po 200 zł. mk. 
(420 kor.) . » - « e 0 » =.--| = = 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy I 200 zł. 
w. a. w srebrze (400 kor 576 —|584 — 
Garbarni w Rzeszowie po 200 zł. 
w. m. (400 kor.). . . = len. 2 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. . — 300 = 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- > 
cznych wod. po 200 zt. (400 kor.) m 400 —|410 — 
II. Listy zastawne za 100 kor. „ 
Banku h. g.5% w. a. wyl. z 10% æ [111 50| — — 
" Wo 4: |ą % n los w 50 l. «a [100 70/101 40 
a „ ko „60l po200k. © | 98 70 99 40 
„ kraj. 4a% „los w 5L 1. m [100 75/101 45 
- „ 4% „los w 571. m | 99 -— | 99 76 
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw- 
(HG GME) s e o 6 6 a © 2 || 0% | > = 
Tow. kred. galie. ziemsk. 4% * 
los. w 41*/ lat . P E E 2 
4% los. w 56 lat a. | 98 60| 98 30 
IH., Obligi za 100 kor. 5 
Gal. funduszu propin. 4% w. a. 99 50/100 20 
Bukow. funduszu propin. 5% w.a. = |102 80| — — 
Komunalne Banku kr. 5% (2em.) © | — —| — _ 
5 » „Ala% (8em) = |190 801191 50 
n y n 4% (4 em.) 98 86} 99 50 
Kol. lokalne dito 4% po 200 kor. 98 70| 99 46 
Pożyczki kr. 6% w. a. z r. 1873 som |. M 
> „ 4% po 200 kor. « ro- 
ian EB) |» 8090 2 A 99 —| 99 70 
Pożyczka m. Lwowa 4% po 20U or. 9% —| 97 79 
” = n Ya n 200 » 100 55 101 2o 
IV. Losy. 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 90 —| 98 e 
V. Monety. 
Dukat cesarski . 11 24| 11 46 
20 frankówka . . . . . . - 19 —| 19 25| 
100 rubli rossyjskieh srebrnych . 250 — 1253 -- 


251 50/253 56 
117 36117 84 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 14. grudnia 1905. 
A. Ogólny diug państwa. 


100 rubli rossyjskieh papierowych 
100 marek niemieckich TE 


płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listopad ś 
styczeń lipiec. 


9945 9965 
9955 99:55 | 


EEE Te 


MYJE? 


a skladzie 

enniki zagraniczne: 

frasouskie ' 
FIGARO 
JOURNAL 
GAULOIS 

augielskie: 
DAILY CHRONICLE 

rosyjskie : 
NOWOJE WREMIA 

niemisckie : 


FRANKFURTER ZEITUNG 
Sokeolowakiege 
Bire Auienaikhw, Papak | 2 


e 


dzi 


Wszelkie wyroby ze złota i srebra 
poleca najtaniej 


JAN WOISTICH 


L wr ów, Akademickza 8. 


BREBDBERNLLBPBL2BB 


Miagazym i pracownie 


FUTTER 


poleca 


w. A AUGUSTYN 


Lwów, ulica Teatralna i. 7, 


naprzeciw kościoła katedralnego. 


Wszeikie zamówienia wykonuję w jaknajkrötszym 
czasig i po cenach najprzystępniejszych. 


Cenniki darmo. 


żądają 


100:55 
100:55 


płacą 


10035 
100-385 


Jednolity dług państwa w srebrze 
luty-sierpień . X 6 00 6 
kwiecień-październik . . . . . 

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3:2 pr. 

1860 po 500 zł. wa. 4 pr. 

1860 po 100 zł. A pr. . 

1864 po 100 zł. . . 

n „ 1864 po 50 zł. . 07 

Listy zast. domen państ. po 120 zł. 5 pr. 294: — 


B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa) 
reprezentowanych krajów koronnych). 


158 ~- 
190— 
291-— 
298: —- 


n n 
n 


n 


n 
n 


Austr. renta złota wolna od podatku 
za 100 zł. 4 pr.. . . . . 

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. 


C. Obligaeye kolejowe. 
Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie woine 
od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 
Kol. Čes. Elżbiety za 200 zł. mk. 5%, 
$ ię (ostemp. akcye). . . . . 
Kol. Cesarza Franeiszka Józefa za 100 
46 DH Mo 6-6 0.6.0 © © o 
Kol. Karola Ludwika po 209 zł. mk. 
(ostemp. akcye) 5 pr.. . . . . 994G 
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron. 
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 99:65 


Obligaeye pierwsześstwa (kolejowe) 


Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5pr. 104 — 
w złocie za 200 zł. 5 pr. 0 —— 
Kol. Czeskiej zach. za 200 1090 i 
SUW ALS oo 8 A. 4 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1395 za 400 
Gi ui Wola a o GB l w: 
Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor. 


4 


117-50 
99:85 


11:80 
99:65 


100 — 
115:49 


101:= 
11940 
48850 49050 
12830 
10040 
10%9:60 


12730 


105: — 


19080 
W ER 


Aa 6 AIEDE NOOS E 100775 
Kol. galie. Karola Ludwika za 200, 

100 ze. 4 pr. . TE SL 
Kol. Ilwowsko-czern-jasskiej z r. 1894 

za 200 kor. Apr. . . . 99 45 
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzka 

gut) za 400 marok % pe. 11525 


D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). 


Wag. złota renta za 160 zł. 4 pr. . 
w wal. kor. za 200 


100:6V 


waer- 


n 


kor or. . . „ww . . e 8520 
Weg. obl. pr. regul. Cisy za 100 zł. 4% 156 — 157— 
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 21350 215 — 
mo. n za 50 zł. (109 kor.) 21150 21350 
E. Obligaeye indomnizacyjne. 
roacyi i Slawonii : 98 97- — 
Wegier za 100 zł. & pr.. 3540 9640 
FE. Inne publiczne pożyczki, 
Losy regul. Dunaju z r. 1870 za 100 
Aa OMR 6 a o a 6 a o s tólaćz ZUS 
Poż. regul. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 10550 10650 


Poż. kraj, Bukowiny z r. 1893 los za 


200 kor, & pr. 9340 10040 


Koronowa waluta. 


l płacą żądajął 
Bukowiäskie obl. propinacyjne los za ; 


100 zł. 5 pr. . . 1010... . 108%:— 103— 
Gal. poż. kr. zr. 1873 za 100 zł.6pr. —— —— 
no nm n»n m 1893za 200 k. Apr. 9875 99:75 
n Obl. prop. „ 1889 za 100 zł. Apr. 9925 100:25 
Pożyczka miasta Lwowa x r. 1896 za 

IMO ZĘ KW o a a 0 a 6 s „ Brei) Eee 
Renta włoska za 100 lirów (96 kor.) 

Aa 0 aa LWA SZA a> 
Poż. serb. prem. za 100 frank, 2 pr. L00— 10750 
Tureckie obi. prem. ko]. ma 400 frank. 14225 14325 


&. Listy zustawns. Oblig. hipot. i listy dłużna 


(za 100 zł. Nom.) 
Anglo-Austr, banku los w 50 1. 41/, pr. 


Austr. zakł. kr. ziem. los w50 l. 4 pr. 9910 10010 
b „ obl. prem, z r. 1880 3 pr. 292 — 299 — 
s WOM „ 18383 pr. 292 — 299. 
Bukowiński zakł xred. ziem. los 5 pr. 10183 10190 
5 s = „ los4pr 39— 100— 
Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 11125 11225 
“nn » los 504. 4 pr. . 10070 10170 
ow wom a GW ZE MU Ee 
ee oai a «W OB er 
Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los.56 lat 36:40 9940 
DP” i n 4 pr. los. 41 lat 9960  —-— 
Pr > , 4 pr. stare 9975 —— 
Be a n 4 pr.za%00%kor. —— —— 
Banku krajowego dia Galicyi Lodom. 
414 pr. 5137, lat zwrotne 2 100:65 10120 
Banku krajowego eblig. komun. 2 emi- 
SYA5 Pro 00m 0. A a ZJ =, 
Banku krajowego oblig. komun. 3 emj- 
sya 42 lat za 200 kor. 47, pr. . 100660 10160 
Banku kr. losy 5%*/ą 1. za 200 k. Apr. 9785 9885 
Anstro-węg. banku 507/, lat los 4 pr. 10059 16150 
39 iat los. & pr. 100— 10020 


AL. Celigatye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom 


Tow. żegl. bar. po Dunaju za 109 i 


200.28, Apr. 2.0. . 2 «ae Sl o=r= 
Tow. żegl. par. po Dun. lim.r.18854pr. 117—  —— 
Kal. rółn. ces. Werd. em. z r. 10864 pu. 10%86 101-380 

s aon J8S7Azr. JóWBU 101-30 
Ka. s „ 186$4pt. 405 10265 
dk: sda „a s» 18914. 140 10140 
Kolej Lwów-Ozetn.-Jassy z r. 188% za 

300s pr a - 210 229380 
Kolej Lwöw-Üzern. z r 1884 zu 300 
GĘLSJNK o 6 6a 01:30:30 
Gal. kol. lok. wsehod. za 190 zł Apr. —— —— 
Wag. gal. kol. em, 1870 na 200 zł. 5 pr. —— —— 

3 3 no „AR za 200 zł Sin. -= —— 
> wo» e 1807 ss) zł A pr. -- —_ 
J. Losy (za sztuke). 
Bndspeszteńskie (Basilica) 5 ak.. 244) 2620 
Zaksad krad. dla hand. i orzam 0024 472 — 488 — 
Clary 40 gł, m. R.. . © . . . 146-— 156 
Pożyczka miasta Insbruku 29 st. TY: Be 
Losy miasta Krakowa 29 zł. . 9l:—  98:— 
Pożyczka miasta Lublany 40 m. Sm TO 
Paliy 40 zł m. k.. 175 — 15550 


ZD ar JEŻ Z CEE SZA TE AED W TA ACZ BEAT CA, = 


na 


2 Zu Bg HB 


Licytacye. 
[9818 3—3] 


Sądowa Hala aukcyjna we Lwowie 
ul. Jagiellońska 1. 10. 


Godziny urzędowe (tylko w dnie powsze- 

dnie) przed południem od 8 do 12 godziny, 

po południu od 2 do 6 — w soboty po po- 
ładniu od 3 do &. 
Lieytacye: 

Poniedziałek 18. grudnia 1905 od 10 do 12 
godz.: drobiazgi i dodatki krawieckie, 
paletoty damskie i towary kolonialne, 

Wtorek 19. grudnia 1905 od 10 do 12 godz.: 
meble, fortepian i towary żelazne. 

Środa 20. grudnia 1905 ed 10 do 12 godz.: 
meble i towary kolonialne. 

Czwartek 21. grudnia 1905 od 10 do 12 godz.: 
mebie i towary żelazne, 

Sprzedać sie mające przedmioty mogą 
być oglądane w hali przed licytacyą w go 
dzinach urzędowych. 

Lwów, dnia 10. grudnia 1905. 


L. cz. E. 962/5 (5) [9863 1—3] 
Dnia 20. stycznia 1906 o godz. 10 ra- 
no w sądzie niżej wymienionym, odbędzie 
sie licytacya realności whl. 1950 gminy 
Mogielnica objętej pg. 3888 obejmującej. 
Nieruchomość, wystawioma na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 860 kor. 
Najniższa cena wynosi 518 kor. 38 ;hal., 


Peszt. Banku handl. 500 zł. 


Kolei półn. 
Kołom. kol. lok. (ake. pierw.) 200 zł. 


R REZARBRECKEERKEBG Ogromna nędza. 


Serrom ofiarnej publicznosci polecamy najgore- 
cej Jóxefę Sikosińską, zamieszkałą przy ul. św. 
Piotra i Pawła 1. 5, dotknietg mieweczalną 
wadą serea, eparaliżowaną, chorą na oczy, po- 


zbawioną wszelkich srodków do życia, -—— Zwra- 
samy się x prośbą o nadsyłanie łaskawych 
datków a Adrainiatracyi nasmago pisma. 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 15 grudnia 1905. 
HOTEL GEORGEA. 

PP. H. Tappajner z Wiednia, hr. K. Stadui- 
cki z Podola ros., H. Czajkowski « Bóbrki, J. Zub- 
kowski z Pürzeeza. 

HOTEL IMPERIAL. 

PP. Hr. K. Dzieduszycki z Martynowa, hr. 
K. Seipio z Krakowa, F. Jaruntowski z Twierdzy, 
S. Jędrzejowiez z Jasionki. 

HOTEL EUROPEJSKI. 

PP. W. Zeleehowski z Hrehorowa, E. Stuchly 

a Bużykowa. 


Koronowa waluta. płacą żŻada'» 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł.. 51:25 5325 
Czerw. krzyża wog: tow. 5 zł. . . 3125 3325 
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zł.. 60— 64... 
Salma 40 zł. mk. . . . . . . 206— z14— 
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. TA— 78:— 


St. Genois 40 zł. mk. ee -_ 
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 
„ Iryestu 100 zł. mk. 4°), pr. 


n Treyestu 50 zł. 4 pr. . 


K. Akeye banków (za sztukę). 


Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . 81850 313650 
. 2953 — 2965— 


DJ 


Zakł, kred. dla handlu i przem.. 659:50 €60:50 
Weg Banku kredyt 200 zł. 1850 779:50 
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . 534. — 580— 
Galie. banku hip. 200 zł. a e . 530— Be 
* „ dla handl. i przem. 200z}. —— 200 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 43525 43625 
„  Austro-węg. 1400 k.. . . . 1653-— 1639 — 

„ Związku (Unionbank) 200 zł.. 56159 £6250 
Czeskiego banku związkowego 100 zł. 24650 247— 
Zivaostenska banka L00 zł. . . 246— 24650 

L. Akeye Przedsiębiorstw transportowych, 

Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. „ 454—. —_ 
„ akcye zakład. 200 zł. 425—  —— 


ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5530— F610:— 


Kol. Lwöw-Beizee (ake. pierw.) 200 zł. 440--- 350° 
„  Uwów-Czern.-Jassy 200 zł. . 580— 584—. 
„  wschod.-galie.-loxaln. 200 zł. 392— 400°— 


państwowych 200 zł. 
południowej 200 zł. 
wag. galio. I. 200 zł. . 


n 
A 


Austr. low. żogl. na Dunaju 500 zł. mk. 1006: — ki = 
M. Akcye Przedsiębiorstw praemystowrah 
iow. kopalń węgła w Brüs 100 za, 60 - 666 — 
Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. 745— 755:— 


Austr. tow. górnicze Alpine i00 zł. 
Pragskiego tow. żelazn. przem. 200zł. 3190-— 2230 — 


46350 45950 


Sehodniey 500 kor. +.» e o bin Hi 
tureok, zarz. tytoniow. 500 franków  —— —— 
Tifi tow. kop. węgla 70 zł. 275 — 280— 
N Waksala 
Berlia za 100 warak 5. pr. . 11:30 118: — 
Loudya za 10 funt. szt. 4 pr. . 23997, 240.17 
Paryż za 100 franków . bo SEEE 95 67, 
Petersburg za 109 rubli Su, pr. —— — — 
Niemieekie banki d 11785 11815 
Włoskie banki 85-65 95:75 
Ftanenskie banki _ -= —‘— 
Szwajcarskie banki . . © . 85:40 95 55 
0. WALUTY. 
Dukat easarski a 00 s 6 UEN 11:38 
Austr. weg. 3gnid. złota monota  —— —— 
MW-firaakówka . 0 6 6 6 INIS 19-18 
30-markówka 24 . 83:54 23:62 
Rosyjski półimperyał . . . . —— _ — 
Niemisckiebanknotyzal00ruarek 117:65 117:85 
Włoskie baeknoży za 106 lir. . 9575 95-95 
Rubis . 5 ö 252, 258, 


poniżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do : tego rodzaju co do samej nieruchomości nie i ma na razie zaopatrywać w potrzebne 


skutku. | 
Warunki licytacyjne i odnoszące się | 


sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 6. | wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane | daży 


Takie prawa, w obec których zimiejsza | 
lieytacya bylaby niedopuszezalng, mależy | 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Budzanów, dnia 30. listopada 1905. 


L. cz. E. 1047/5 (19) [9864] i 

D»ia 31. stycznia 1906 o godz. 9 raso j 
odbędzie sie licytacya realności w Krośnie | 
lah. 49 składająca sis z dwóch murowanych 
domów parte:owych w śródmieściu położo- 
nych. 

Realność tę oszacowano na 11.683 kor. 
10 hal. po pstrąceaiu wartości dożywocia na 
500 kor. oszacowanego i realność tę obcią- 
Żonego. 

Najniższa cena, poniżej której sprze- 
daż nie nastąpi, wynosi 5816 kor. 55 hal. 

Warunki licytacyjse i inae odnośne 
dokumsuta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym, w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjeym, inaczej roszczenia ! 


mogłyby być juź ze skutkiem podnoszone. 


materyały tytoniowe 51 trafikantów tyto- 


Te osoby, dla których jakie prawa lub | niowych ; podskładownia połączona jest z tra- 
do tej nieruchomości dokumenta może ka- | ciężary na powyższej nieruchomości bądź; fiką składową 
żdy przejrzeć podczas godzin urzędowych w | obecnie już istaieją, bądź w toku postępo- | 


będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sydowej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu 
miżej wymienionego i mie wskażą temuż są. 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Krosno, daia 14. listopada 1905. 

L. 23.063/05 [9657] 
Obwieszczenie. 
Przestrzega się oferentów w ich własnym 
interesie przed ofiarowaniem niestosunko- 
wo wysokich zwrotów zysku, względnie 
przed żądaniem za niskiego ryczałtu pro- 
wizyjnego lub prowizyi, gdyż nie mogą 
się spodziewać zniżenia dobrowolnie ofia- 
rowanych zwrotów zysku względnie pod- 
wyższenia żądanej prowizji. 

Opróżmiona podskładownia tytoniu w 
Lutowiskach będzie obsadzoną w drodze pu- 
blicznej konkurencyi. 

Składownia ta umieszczoną być może 
tylko w dotychezasowem miejseu lub w do- 
mach na utworzenie składowni się nadają- 
cych. 

Składownia ta przydzieloną jest z po- 
borem wateryalöw tytoniowych do głównej 
składowni tytoniowej w Ustrzykach dolnych 


Składownik jest obowiązany do sprze- 

znaczków st mplowych, blankietów 
wekslowych i listów przewozowych, tudzież 
znaczków pocztowych. 

W ciągu roku od 1. lipca 1904 do 
30. czerwca 1905 pobrano dla tej składowni 
materyał tytoniowy w wartości 41.787 kor. 
38 hal. 

Zysk od drobnej (alla minuta) sprze- 
daży tytoniu w tej składowni wynosił w tym 
czasie 914 kor. 62 hal., sprzedaż znaczków 
stemplowych, listów przewozowych i blan- 
kietów wekslowych 9406 kor. 60 hal, od 
drobnej sprzedaży tych znaczków wartościo- 
wych przyznaną będzie składowa:kowi pro- 
wizya w wysokości 1'/ę procentu od ich 
wartości. 

Znaczki stemplowe, blamkiety wekslo- 
we i listy przewozowe mają być pobierane 
w e. k. gł, Urzędzie podatkowym w Luto- 
wiskach. 

Składownik ma ponosić z własnych 
funduszów koszta przewozu materyałów ty- 
toniowych, jakoteź wszelkie inne wydatki 
połączone z prowadzeniem składowni. 

Oferta ma być wygotowana w myśl 
rozporządzenia tyczącego się tworzenia i ob- 
sadzenia składowni i trafik tytoniowych i na 
podstawie przepisu dla składowników tyto- 
niu, względnie co do trafiki składowej w myśl 
przepisu dla trafikantów. 


Przepisy te mogą być przejrzane u nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
władz skarbowych I. instancyi i w nsdzo- ' będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 


rach straży skarbowaj i u tych pierwszych ! 
nabyte za zwrotem kosztów. 

Drukowane formularze ofert można 
otrzymać bezpłataie u władz skarbowych I. 
instancyi i w nadzorach straży skarbowej. 

W razio żądania prowizyi od składowni 
należy wyrazić to przez pedanie rocznej 
kwoty żądanego ryczałtu prowizyjnego. 

Oferte ma być wystawioną Ra przepi- 
sanym druku i wniesioną opieczętowana naj- 
dalej do 3. styezais 106 do godziny jede- 
nastej w południe u Naczelnika e. k. Dy- 
rekcyi okręgu skarbowego w Sanoku. 

Wadyum wynssi 220 kor. i ma być 
złożone w e. k. Urzędzie podatzowym. 

Oferty nie zawierające zobowiązania 
się do prowadzenia składowni bez połącze- 
nia z innem przedsiębiorstw:m, mie będą 
uwzględniane. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 

Sanck, dnia 6. grudnia 1905. 


L. cz. E. 683/5 (4) [9848] 
Na żądanie Salamona Fränkla z Jasła, 
odbędzie się dnia 15. stycznia 1906 o godz. 
8 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 11 w Zmigrodzie, licy- 
tacya realności lwh. 348 ks. gr. gm. kat. 
Żmigród miasto, liczba konskr. 51. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona 
na lieytacyę, jest ocenioną na 10.000 kor. 

Najniższa cena wynosi 6667 kor., po- 
niżej tej cemy sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które niniejszem 
równocześnie się ustanawia i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 1. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zmigröd dnia 7. grudnia 1905. 


L. cz. E. 22245 (3) [9839 1—3] 
Na żądanie Błażeja Koguta, odbędzie 
się dnia 26. stycznia 1906 godz. 10 przed 
południem, biuro Nr. LV. lieytacya całej 
realności whi. 1919 gm. Rawa i połowy 
realności whi. 961 tejże gminy. 
Nieruchomości wystawione za licytacyę, 
są ocenione, a to: a) cały whl. 1919 gm. 
Rawa na 2000 kor., b) połowa whl. 961 
tejże gmisy na 756 kor. 99 hal. 
Najniższa cena wynosi ad a) 1388 kor. 
34 hal, sd b) 524 kor. 66 hal, poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. VI. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Rawa, 29. listopada 1905. 


L. cz. E. 570,5 (4) [9867] 

Dnia 29. grudnia 19.5 o godz. 10 rano 
w sądzie niżej wymieni.nym, w biurze Nr. 
2, odbędzi» się licytacya realności lwh. 
hip. 143, 43 i 414 ks. gr. gm. kat. Targo- 
wisko wraz z przynależytościami. 

Nieruchomeści te, wystawione na licy- 
tacyę, są ocenione na 16.792 kor., przyna- 
leżności na 688 kor, 


powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sə- 
dowi pełnomacaika do doręczeń, w siedzi- 
bie sądu zamieszkałego. 
U. k Sad powiatowy, Oddział IV. 
Zabłotów, dnia 30. listopada 1905. 


Konkursa. 


[9850 2—3] 
Ogłoszenie konkursu. 

Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sade nauczyciela filologii klasycznej z języ- 
kiem wykładowym polskim e. k. gimaszyum 
szóstem we Lwowie. 

Do tej poszdy przywiązaną jest płaca 
i pobory aktywalne w myśl postanowienia 
zawartego w ustawie z 19. września 1898 r. 
(Dz. u p Nr. 173). 

Podania o tę posadę zaopatrzone w po- 
trzebna doknmanta służbowe i dokładnie wy- 
pełnioną tabelę służbową należy wsieść w 
drodze sinzbowej do Prezydyum e. k. Rsdy 
szkolnej krajowej najpözuiej do 31. grudnia 
1905. 

C. k. Rada szkolna krajowa. 

Lwów, dnia 9. grudnia 1905. 

Z4 e. k. Namiestnika : 

Płażek. 


L. 50.680. 


L. 1221. [9859 2—3] 

Konkurs 

na posadę lektora języka francuskiego w Uni- 
wersytecia lwowskim. 

Grono Profesorów Wydziału filozofi 
ezrego Uniwersytetu lwowskiego rozpisuje 
niniejszem konkurs na posadę lektora języ- 
ka francuskiego w Uaiwersytecie lwowskim, 
do której przywiązaną jest roczna płaca 
w kwocie 1200 kor. 

Do podań o tę poszdę należy dołączyć: 
1) Curriculum vitae, 2); świadectwa odby- 
iych studyów, 8) dowody zupełnej znajo- 
mości języka francuskiego, 4) ewentualuie 
prace naukowe i literackie. 

Lektor będzia zobowiązany udzielać 
nauki języka francuskiego w dwóch kursach, 
razem w pięciu do sześciu godzinach tygo- 
dniowo. 

Podania należy wnieść najdalej do dnia 
15. stycznia 1906 pod adresem Grona Pro- 
fesorów Wydziału filozoficznego Uniwersy- 
tetu lwowskiego. 

Lwów, dnia 12. grudnia 1905. 

Dziekan Wydziału filozoficznego 
Zuber. 

L. 1921 [9919 1-8] 
kom EU ra 

Niniejszem rozpisuje się konkurs 
na posadę weterynarza miejskiego. 

Termin do wnoszenia podań do 
dnia 31. grudnia 1905. 

Wymogi: 

1. Dyplom na weterynarza wyda- 
ny przez c. k. Akademię weterynaryi 
wraz ze świadectwem z poszczególnych 
egzaminów rócznych i rygorozów. 

2. Nieprzekraczalny rok życia 40. 

3, Obywatelstwo austryackie. 

4. Świadectwo moralności wzglę- 


Nzjmiższa cena wynosi łącznie 11.654 | qe świadectwo władzy w której pe- 


kor., poniżej tej ceny sprzedaż nia przyj- 
dzie do skutku. - 
Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tut. sądzie. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Niepołomice, 18. listopada 1405. 


L. cz. E. 2804/5 (4) [2871] 

Daia 17. stycznia 1906 o godz. 9 
przed południem, odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 19, licytacya 
połowy realności whl. 635 i 1012 części 
realności whl. 1442 kgr. Rożnów. 

Nieruchomości te w częściac >, wysta- 
wionych na licytacyę, SĄ ocenione na 208 
kor. 60 hal. i 280 kor. 50 hal. 

Najniższa cens wynosi 134 kor. 40 
hal. i 156 kor. 34 hbal, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzia urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, w obec których miniej- 
Sza licytacya byłaby niedopuszuzalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem poduoszone. 

.. Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych prawach bądź obe- ! 
cnie już istnieją, bądź w toku postepowa- | 


tent dotychczas przebywał. 
Wynagrodzenie 70) kor. rocznie 
zaś po jednorocznej służbie i stabiliza- 
cyi 800 kor. 
Podanie należy wnosić do Urzędu 
miejskiego w Janowie obok Lwowa. 
Janów, dnia 11. grudnia 1905. 
Burmistrz: 


Dr. Wiesenberg. 


[9580 1—3] 
Zwierzchność gminy miasta Ja- 
gielnicy rozpisuje konkurs na posadę 
lekarza miejskiego dra medycyny z pła- 
cą roczną 1000 kor. Posada zostanie 
nadaną na jeden rok prowizorycznie. 
Obowiązek lekarza będzie prowadzić 
funkcyę oglądacza bydła i ciał zmar- 
łych tudzież funkcyę na targowicy we- 
terynarza — zauważa się, że w Ja- 
gielnicy niema Żadnego lekarza a wio- 
ski okoliczne wynoszą 26.000 ludności- 
Podania wnosić należy do 31. gru. 
dnia 1905. 
Zwierzchność gminna w Jagielnicy. 
Jagielnica, dnia 1. grudnia 1905. 
Burmistrz. 


»Gazeta Lwowska Nr. 286 z dnia 16. grudnia 1905. 
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L. 3687/05 [9705] L. 3109/5 


[9792 1—2] 
Konkurs. | 


Konkurs 


Celem obsadzenia posady urzedni- 
ka biura pośrednictwa pracy przy Wy- 
dziale powiatowym w Kałuszu rozpi- 
suje sie ponownie konkurs z terminem 
do 31. grudnia 1905. 

Ubiegający się o tę posadę, która 
nadaną zostanie za kontraktem o ro- 
czsej płacy 600 kor., mają wykazać: 

1. Nieprzekroczony 40-ty rok życia. 

2. Nienaganne życie. 

3. Znajomość prowadzenia ksiąg 
kasowych i rachunkowych. 

4. Biegłość w prowadzeniu kore- 
spondeneyj w językach krajowych. 

5. Dotychczasowy przebieg życia. 

Podania mają być własnoręcznie 
pisane. 

Wydział powiatowy. 
Kałusz, dnia 20. listopada 1905. 


L. 2580 [9555] 

W myśl reskryptu Wydziału kra- 
jowego z dnia 15. września b. r. L. 
77.700 jakoteż w myśl uchwały Rady 
powiatowej z dnia 25. listopada 1905 
r. Myslenicki Wydział powiatowy roz- 
pisuje ponownie konkurs na posadę 
lekarza okręgowego w Zawoji przy Ma- 
kowie z płacą roczną 1600 kor.. a to 
z funduszów powiatowych 1000 kor. 
i jako datek od gminy Zawoji 600 
kor, wreszcie ryczałtem na objazdy 
w kwocie 440 kor. rocznie, płatnym 
z funduszu krajowego. 

Okręg w Zawoji obejmuje miej- 
seowość Zawoję z ludnością 5737 dusz 
i Skawice 1891 dusz. 

Lekarza okręgowego w Zawoji jest 
obowiązkiem utrzymywać aptekę do- 
mowa. 

Podania o nadanie tej posady wno- 
sic należy do Wydziału powiatowego 
w Myślenicach w terminie sześciotygo- 
dniowym od dnia ogłoszenia niniejszego 
w których po myśli $ 7 dz. u. kr. Nr. 
17 z r. 1891 należy udowodnić oprócz 
dostatecznej fizycznej zdolności: 

1. Prawo obywatelstwa austrya- 
ckiego. 

2. Nieskazitelny charakter. 

3. Znajomość języków krajowych. 

4. Praktykę najmniej dwuletnią 
w zawodzie lekarskim i dołączyć dy- 
plom doktora medycyny uprawniający 
do wykonywania praktyki lekarskiej. 

Z kandydatów mają pierwszeństwo 
ci, którzy wykażą dwuletnią służbę w 
szpitalu powszechnym po uzyskaniu 
dyplomu doktorskiego albo egzaminem 
fizykackim. 

Z Wydziału Rady powiatowej. 

Myślenice, dnia 27. listopada 1905. 


Te EL [9862] 
Konkur g 

Wydział Rady powiatowej w Tar- 
nowie rozpisuje niniejszem konkurs na 
posadę akuszerki okręgowej z siedzibą 
w Pleśny. 

Do okręgu tego przydzielone są 
gminy i obszary dworskie: Pleśna, 
łŁowczówek, Rychwałd, Wozniezna, 
Lichwin, Lubinka, Janowice, Szezepa- 
nowice i Dąbrówka szezepanowska. 

Do posady tej przywiązaną jest 
płaca roczna 200 kor. płatna w ratach 
miesięcznych z dołu z obowiązkiem 
udzielania bezpłatnej pomocy każdej 
ubogiej. 

Do podania o nadanie posady do- 
łączyć należy : 

a) świadectwo odbytego kursu w 
szkole położniczej, 

b) świadectwo dostatecznej fizy- 
cznej zdolności, 

e) świadectwo znajomości języka 
polskiego. 

Podania zaopatrzone stemplem na 
1 kor. wnosić należy do Wydziału po- 
wiatowego najpóźniej do dnia 20. gru- 
dnia 1905. 

Z Wydziału powiatowego. 

Tarnów, dnia 9. grudnia 1905. 
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Konkurs celem obsadzenia opróżnio- 


nych trzech posad dozorców więźni IV, ka- 


tegoryi płae przy e. k. Zakładzie karnym 
dla mężczyzn w Wiśniczu obok Bochni 
upływa z dni-m 13. stycznia 1996. 
C. k. Dyrekeya Zakładu karnego. 
Wisniez, dnia 9. grudnia 1905, 


L. pr. 1157;05 [9851 1-3] 
Ogłoszenie konkursu. 

Prezydyum Magistratu kr. st. mia- 
sta Lwowa rozpisuje niniejszem kon- 
kurs: 

a) na jedną posadę adjunkta w IX 
randze; 

b) oraz na dwie posady asysten- 
tów technicznych przy miej. Urzędzie 
bud. w X. randze etatu urzęduików 
miejskich. 

Ubiegający się o posady powyż- 
sze, mają wykazać: 

1. że nie przekroczyli 40 roku 
życia, 

2. 
ckimi, 

3. Życie nieposzlakowane, oraz 
przedłożyć świadectwa z 2 egzaminów 
rządowych z ukończonych nauk techni- 
cznych bądź na Politechnikach austrya- 
ckich, bądź na równorzędnych zakła- 
dach zagranicznych 

Kandydaci na posadę asysteatów 
technicznych winni wykazać $wiade- 
ctwami ukończenie nauk technicznych 
w dziale inżynieryi, zaś kandydaci na 
posadę adjunkta w dziale architektury 

Podania należycie udokumento- 
wane i ostemplowane, należy wnosić 
do Prezydyum Magistratu król stoł. m. 
Lwowa w terminie do dnia 15. sty- 
cznia 1906. 

Z Prezydyum Magistratu kr. st. miasta. 

Lwów, dnia 10. grudnia 1905. 


Michalski m. p. 


że są obywatelami austrya- 


Wyroki prasowe. 


Bl. 284. [9858] 

Das É f Kreis als Sreßgericht in 
Rovigno Hat mit dem Crtenntnijje vom 10. 
Dezember 1905, Pr. V. 21/5, Die Weiterverbrei- 
tung der Nr. 3 und 4 der in Mailand erjcheie 
nenden Beitichriit: „Grido della Folla* vom 
25. Movember und 2 Dezember 1905 nad $ 
65 a, b, e Gt. ©. verboten. 


Dag f. f. Landes- al8 Preßgericht in 
Prag bat mit dem Crfenntnijje bom 7. Dee 
zember 1905, Pr. I. 1865, bie SBeiterverbrei= 
tung der Nr. 49 der Beitichrift: „Zar“ vom 
7. Dezember 1905 wegen der Stellen von „Ka- 
pitalisticka spoleenost utvorila si“ big „jeho 
dodrzevanim“ des £eitartife(8: „Pravo? Za- 
kon ?*;, bon „ba instituce dvornich“ bi8 „v 
nejvyssi mire lid“ deg Artifel3; „Panska sre- 
movaa“; von „tak take kazdy“ bis „v po- 
sledni doba v Rusku“ des Artifel$; „Revo- 
luce v Rusku“; von „Ejble militarism!“ bis 
„vam molodei“ de3 Wıtifel$; „Molodei“ ; 
„Slechta a knezsivo, ty dva“ big „dosud v 
Rakousku“ und bon „Je nejvyssi cas“ big 
„okradaji stat“ beg Śutife(ż; „Slechta a 
knezstvo“ nah $ 800, 302 und 305 St ©. 
und Art. I., IV., V. und VI. des Gefeßes vom 
17. Dezember 1862, R. ©. BL Nr. 6 
ex 1863, verboten. 


Das t. É Landed- als Prepgericht in 
Prag hat mit dem Exfenntniffe bom 8. De- 
zember 1905, Pr. 1. 187,5, die eiterverbrcie 
tung der Nr. 38 der Chicago (Amerika, erjchci= 
nenden Beitfchrift: „Spravedinost“ vom 18. 
November 1900 nad) $$ 300 und 305 St. ©. 
und Art. IV. deg Gejeßes vom 17. Dezember 
1562, R. 6. BI. Nr. 8 ex 1868, verboten. 


Kuratele. 


L, ez. L. 18/5 (3), P. 187/5 [9536 1—3] 
Za warnotraweg uznano Fedka Dubo- 
wego syna Jakina w Horodyszezu. 
Kuratorem jego ustanowiono Wasyia 
Szewezuka w Horodyszezu, 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kozowa, dnia 2. listopada 1905. 


L. ez. L. 3/5 (4) [9537 1—3] 
Bartłomieja Szkwarek z Dmuchowea : 
uznano marnotrawcą, a kuratorem jego usta- ; 
Rowiono Stanisława Szkwarka z Dmuchowea. ; 
C. k. Sad powiatowy, Oddział IV. i 
Kozowa, dnia 26. maja 1905. 


A amar 


[9576 1—3] | 


H 


L. cz. P. 262/5 
Dorę Katz z Dmytrowie uzsano umy- 

słowo chorą. 
Kuratorem jej 

Starza z Leśniowie. 
C. x, Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sądowa Wiśnia, dnia 9. października 1905. 


ustanowiono Borucha | 


L. cz. P. I. 187/5 (12) [2564] 
Za  marnotrawcę uZRano Kazimierza | 
Markiewicza w Dęboweu. i 
Kuratorem jego ustanowiono Walen- 
tego Markiewicza w Saaoku. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1. 
Jasło, dnia 17. listopada 1905. 


L. ez. IV. 78/84/31 [9593] 
Opiekę nad Wawrzyńcem Biesem z Osie- 

ka przedłużono. Opiekunem Jan Bies tamże. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Kęty, 30. listopada 1905. 


L. ez. L. 10:5 (19), P. 278,5 [9541] 
Za marnotrawnego uznano Franciszka 
Matka w Przędzelu. 
Kuratorem jego ustanowiono Marcina 
Okonia w Stróży. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nisko, dnia 2. października 1905. 


L. cz. P. 223/5 (5) [2548] 
Za umysłowo chorego uznano Antonie- 
go Kuzniara w Markowej. 
Kurstorem jego ustanowiono Kaspra 
Cwynara w Markowej. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Przeworsk, dnia 6. października 1905. 


L. cz. P. 106/5 (4) [2550] 
Za umysłowo niedołężnego uznano Jó- 
zefa Tyrkę w Rączny. 
Kuratorem jego ustanowicno Jana Móla 
w Rączny. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I 
Liszki, dnia 5. października 1905. 


L. ez. P. VII. 251/5 (5) [9554] 
Antoninę Szleglową we Lwowie uzas 
no za umysłowo chorą. Kurstorem jej usta- 
nowiono Michała Bogusza we Lwowie. 
O. k. Sąd powiatowy X. I., Oddział VII. 
Lwów, dnia;28. listopada 1905. 


L. cz. P. 97,5 (2) [9531] 
Roman Hrynyszyn, rolnik z Bełejowa 

uznany marnotrzwcą, kurator Dmytro Głeban. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Bolechów, 19. września 1905. 


L. cz. L. 7/5 (3) [9622] 
Józetę Potok z Siekierczyny uznano 
umysłowo niedołężną. | 
Kuratorem ustanowiono Jana Pröchni- 
ckiego z Siekierezyny. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1. 
Ciężkowice, dnia 8. listopada 1905. 


L. ez. L. 11,5 (5) [9532] 
Paweł Chlebowski z Sulimowa został 
uznany umysłowo chorym, a kuratorem jego 
ustanowiono Maksyma Stadaika. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Bełz, dnia 20. października 1805. 


L. cz. P. 14/5 (5) [9573] 


fa] 
O 


L. cz. VII. 88/91 (2) [9595] , dzie przeprowadzonym z tymi i tym przyzns- szym sądzie zgłosili, ile ża po bezskutecznym 
Za umysłowo niedołężnege uznano Mi- i ny, którzy się ds niego zgłoszą I swe prawa | upływie tego terminu zostanie amortyzacya 
chała Gugale w Yrzyszowie kameralnym. dziedziczesia wykażą, ezęść zaś spadku nie ; powyż wyszezególnionych wierzytelnoś:i do- 
kuratorem jego ustanowiono Michała | przyjęta, lub w rszie gdyby do spadku nikt | zwaloną, a w następstwie tego intabulacyę 
Kulage w Przyszowie kemeralaym. Sig Bie zgłosi, cały spadek przypadnie Pań- j| wykreślenia prawa zastawu dla powyższych 
C. x. Sąd powiatowy, Oddział I. stwu j'ko bezdziedziezny. pretensyj ze stanu biernego wyk, 280 ks. 
Nis.o, dnia 6. listopada 1905. Brody, dnia 6. listopada 1905. | gminy Rudki zarządzoną. 
Wr | A i C. k. Sąd powiatowy, Oddział L 


Rudki, dnia 14. października 1905. 
L. cz. L. 82:5 [9663] | L. ez. A. 509;4 


Hryć Ch»rko z Woliey komarowej uzaa- Da 

y umysłowo chorym. 
_ Kuratorem tegoż 

4 Woliey komarowej. 
G. k. Sad powiatowy, Oddziaż MI, 


Sokal, dnia 14. pazdzieraika 1905. 


Ls P. 1305 (1) [9533] 
Piotr Pytel z Nagoszyna pozbawiony 
włazy ojeowskiej nad małoletniemi jego 
dziećmi Józefem i Reginą Pytlami. | 
Kurstorem jego Jan Bdus z Nago- 
Szyna. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II 
Dębica, dnia 18. listopada 1205. 


(14) 
Edykt 
z wezwaniem nieznanych sądowi dziedzieów. j L, 15.762 pr. [9374 2—3] 
Ry Q. k. po aa | Pore za- | y Ob tę ze ze a nie. N 
wiadamia, ze dnia 20. maja 1904 w Uhrza- ja mocy 5 ordynacyi wyborczej 
Bowią zmar! Nuchim Mundelbaum bez po- | powiatowej, rozpisuje sie nowa wybory do 
sa: AE 8 a woli, | Rady po vistri w PODAC przemyskim 
onieważ sądowi niewiadomo, czy iji wyznacza się dzień wyboru dla grupy gmin 
którym osobom przysłuża prawo dziadzicze- Í wiejskich na 6. lutego, dla grupy gmin 
jez Wam a WE. się m a | R ane a NE. SA grupy A 
tych wszystkich, którzy do tego spadku zjżej opodatkowanych z kategoryi przemysłu 
jakiegokolwiek bądź tytułu roszczenia pod-|i handlu ma 8. lutego, dla grupy większych 
nieść zamierzają, aby w przeciągu jedaego posiadłości na 9. lutego 19 6 roku. 
reku, licząc od dnia niżej podanezo swe pra- ; Wybory te odbędą się w miejscach 
wa dziedziczesia w tutejszym sądzie zgłosili ; ustawą przepisanych ($$ 12, 13, 14 ord. 
i wykazując takowe wnieśli oświadczenie co | wyb. pow.). 
do spadku, w przeciwnym bowiem razie spa- Wyborcom wydane będą karty legity- 
dek, dla którego p. Leon Romowiez e. k. no- ; macyjne, zawierające bliższe oznaczanie 
taryusz w Chrzanowie kuratorem ustanowiony ; miejsca i godziny, w których wybory odbyć 
został, będzie przeprowadzony z tymi i tym | się mają. 
| przyzn=ny, którzy się do niego zgłoszą ii Do Rady powiatowej w powiecie prze- 
swe prawa d.iedziczenia wykażą, część zaś ; myskim wybierają: 
[975% 3—3] | spadku nie przyjęta, luh w tazie gdyby da; grupa większych posiadłości pięciu (5) 
spadku nikt się nie zgłosił, cały spadek | członków ; 
przypadnie Państwu, jako bezdziedziezny. | grupa n.jwyZej opadatkowanych z ka- 
Chrzanów, dnia 30. paziziernika 5905. ;tegoryi przemysłu i handlu trzech (3) 
Hrynia Hnatów, że $, p. Fed Huatów zmarły 


` 
ER | członków ; 
w Stulsku 20. sierpnia 1905 testatneniem i grupa miast i miasleezek dwuasstu (12) 
z daty Stulsko 19. sierpnia 190%, zapisał IE ez. A. 267/5 (3) [2586 2 - 3] | członków ; 
mu legat w kwocie 100 kor., który ko- | C. k. sąd powiatowy w Sanoku p.daje ? tych z miasta Przemyśla jedenasta 
rzystnie w Sądzie przechowano. Mich:ła; do wiadomości, że Izak Meller zmarł dnie (11) członków; 
Popowicza w Stulsku ustanowiono kuratorem | :3. stycznia 1905 w Zagórzu bez pozosta- i grupa gmin wiejskich sześciu (6) człon- 
Hrynia Huatow. wienia ostatniej woli rozporządzenia. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. Gy nie jest wisdowem, czy i komuj 
Mikołajów, dnia 14. listopada 1905. | przysługują prawa do spadku po tymże zmar- | 
| 


[9783 2— 


8] 


Marcin Dumanski ! 


DNE W. W > 
Salki 

L ez. A. 282 P. 120/5 (9) 
Edykt. 

C. k. sąd powiatowy w Mikołajowie | 
zawiadania nieznanego z miejsca pobytu 


7 
a 


rów. 
Z Prezydyum c. k. Namiestnietwa, 
Lwów, dnia 11. grudnia 1905. 


[9872 1—3] 


jłym, wzywa się wszystkich, którzyby z ja- 
kiegokulwi:k bądź tytułu rościli sobie pra- 
L. cz. A. V. 258/5 (2) [9769 8—8]jwa do spadku, aby donieśli w przeciągu! Obwieszczenie. 
Edykt j jednego roku licząc od daty tego edyktu j P. P. drowie Jonasz Michał dw. im. 
z wezwaniem dziedzica, którego pokyt jest jo swych prawach sądowi, wykazali tytuł | Landau, adwokat krajowy w Kulikowie i Eu- 
niewisdomy. | prawny dziedziczenia 1 złożyli oświadezenia | geniusz Petruszewiez, adwokat krajowy 

©. k. sąd powiatowy w Złoczowie Q. | do spadku, gdyż po bezskutecznym upływie ; w Sokalu, zamierzają przesiedlić się, a to 
V. zawiadamia, że dnia 18. kwietnia 1905 | zakreslonego czasokresz zostanie przewód | pierwszy do Boryni, a drugi do Skolego. 
s Wieyniu zmarła Frauciszku z Watrasów ; spadkowy przeprowadzeay tylko z tymi, któ- ! Z Wydzistu Izby adwokackiej. 
Szezurowa. |rzy wykażą tytuł dziedziczenia, oraz wniosą Lwów, 18. listopada 1705. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu Jana | oświadczenia i im też zostanie w miarę wy- | 
Szczura nie jest znane, przeto wzywa się j kazania praw spadek przyznanym dla które- | 
go, aby w przeciągu jednego roku, liezge | go ustanswia się kuratorem adw. dra Efroima G. ZI. Cw. 608/5 (2) [9855] 
od dnia niżej podanego zgłosił się w tu- Weidmana w Sansku | Wieder Gottlieb Weinheber, Kaufmann 
tejszym sądzie i wniósł oświadczenie co do W braku wykazania praw spadkowych } in Oświęcim des Aufenthalt unbekannt ist, 
dziedziczenia, w przeciwnym bowiem razie i zlo2.nia oświadczeń do spadku w ustano- | wurde bei dem Kreis- sls Handels- 
spadek zostanie przeprowadzony ze zgłasza- | wionpm czas:łresie przypadnie nieobieta | (erichte in Wadowice von der Firma Emil 
jącymi się dziedziesmi i dla nieobecnego | część dziedzictwa wzglęđaia «le dziedzietwo i Eltze, Hutfabrik in Berlin durch Dr. Emil 
ustanowionym kuratorem Grzegorzem Za-je. k. Skarbowi Państwa jako spadek bez-| Fast in Prag-Weinberga 1195 wegen 8/70 
rzyckim. | dzi. dziczny. | Mk. s. N. Q. eine Klage angebracht 

Złoczów, dnia 12. sierpnia 1905. ©. k. Sąd powiatowy, Oddział V. Auf Gruad der Klage wird der Wechsel- 
Sanok, dnia 30. września 1905. zahlnogsauf'rag vom 17, November 1905 G. 

Zi. Gw. 6085 (1). 


, Ra Wahrung der Rechte des Gottlieb 
a CRR niRtarine ge Weinheber wird Herr Dr. Johann Iwański, 
nozmaite UW WIeSZCZEMIA. Advocat iu Wadowice zum Curator bestellt. 
L. 708. [2820 2—3] Dieser Curator wird den Beklagten in der 
I bezeichneten Rechtssache auf dessen Gefahr 
und Kosten so lange vertreten, bis dieser 
entweder sich bei Gericht meldet oder einen 
Bevollmachtigten anamhaft macht, 
K. k. Kreis- als Handelsgericht, 
Abteilung IT. 
Wadowice, am 30. Novemb.r 1905. 


że i 
ma De 


L. cz. A. I. 2075 (17) 
Edyk 


[9717 3—3] | 
t 
z wezwaniem nieznanych sądowi dziedziców. 
C. k. sąd powiatowy w Nowym Sączu | 
zawiadamia, że w dniu 23. czerwca 1903 Ogłoszenie. 
w Nowym Sączu zmarła Antonina Kneisel Adwokat dr. Ryszard Nevecóvói prze- 
bez pozostawienia rozporządzenia ostatniej | siedla się po upływie trzech miesięcy z Prze- 
woli. mysia do Wiednia. 
Ponieważ sądowi niewiadomo, czy i któ- Wydział Izby adwokatów. 
rym osobom przysiuża prawo dziedziezenis Spa- | Przemyśl, 9. grudnia 1906. 
dku, przeto wzywa się niniejszem tych wszyst- 
kien, którzy do tegoż spadku z jakiegokolwiek 
bądź tytułu roszczenia podnieść zamierzają, | L. cz. Dhl. 2055/05 
aby w przeciągu jednego roku, licząc od ar W stanie biernym realności wyk. 280 IL. ez. ©. 210,5 (1) [9866] 
niżej podanego, swe prawa dziedziczenia w | ks. grunt. gm. Rudki objętej ciężą następu- | Przeciw Tacyannie z Pasterczyków Ka- 
tutejszym sądzie zgłosili, i wykazując tako- | jące dawne ciężary: puścińskiej z Dubaego, którego miejsce po- 
we, wnieśli oświadczenie co do spadsu, w | 1) poz. Č. l. praes, 21. lipca 1840 1. | bytu jest nieznana, wniesiony został do c. k. 
przeciwnym bowiem razie spadek, dla któ- | 651 na podstawie skryptu z d. 9,7 1840 |sądu powiatowego w Muszynie przez Mi- 
rego pam dr. Gałkiewiez, adwokat z No-| suma 440 zir. 88 kr. m. k, na rzecz masy | chała Pizura, p-zew o 260 kor. 
wego Sącza, kuratorem został ustaaowiony, | leżącej Herscha i Chany Jütty Kónigów. Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
będzie przeprowadzony z tymi i tym przy- 2) poz. 0. 2. praes. 18. lipca 185% l. | dyencyę na dzień 5. stycznia 1906 o godz. 
zkany, którzy się do niego zgłoszą i swe ; 854 ma podstawie skryptu z d, 24/1 18509 przed południem, sala Nr. 9 do ustnej 
prawa dziedziczenia wykażą, część zaś spadku | suma 600 złr. m. k. na rzecz Antoniego | rozprawy. 
nie przyjęta, lub w razie gdyby do spadku | Suskiego; Celem strzeżenia praw Tacyanny Kapu- 
nikt się mie zgłosił, cały spadek przypadnie 8) poz. ©. 8. praes. 8. stycznia 1853 | ścińskiej, ustanawia się pana Piotra Kryni- 


[9808 3—3] 


Państwu, jako bezdziedziczny. l. 8 na podstawie ugody sądowej z d. 21. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. stycznia 1852 1. 112 suma 300 złr. m. K. 
Nowy Sącz, dnia 21. sierpnia 1905. z odsetkami 12 zdr. 25'/, kr. m. k. na rzecz 

r a Jans Jorkascha; 


Za umysłowo chorego uznano Dinytra 
Bombę w Bogdanówce. , 

Kuratorem jego ustanowiono Pańka 
Hewczuka w Bogdanówce. 


ckiego w Dubnem kurstorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ta- 
cyaunę Kapuścińską w rzeczonej sprawie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Podwołoczyska, dnia 14. listopada 1905. 


L, cz. XVI. 211/4 (18) [9565] 
Za umysłowo chorą uznano Maryannę 
Oleksöwag w Krakowie. 
Kuratorem jej 
Schaba w Ludwinowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział XVI. 
Kraków, dnia 7. marca 1905. 


ustanowiono Piotra 


L. cz. L. 16/5 (5), P. 199/5 (5) [9592] 
Doćka z Szewezukow Meruniskowa 
uznana marnotrawną, kuratorem ustanowio- 
ny Gabryel Humeniuk. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tłuste, dais 29. sierpnia 1905. 


t 


4) poz ©. 4. de praes. 15. marca 1854 
L. ez. A. I. 166/5 (19) [9721 2—8] |1. 589 na podstawie wyroku polubownego 
Edykt iz d. 16. lutego 1854 sumwa 300 złr. m. k. 
z wezwaniem nieznsnych sądowi dziedziców. | na rzecz Mau Frausr urodz. Hackman; 
©. k. sąd powiatowy Oddział I. w Bro- 5) poz. ©. 5. de praes. 27. czerwca 
dach zawiadamia, że w dniu 3. czerwca | 1864 l. 158 na podstawie dekretu Justy- 
1905 w Bitkowcach zmarła Horpyea z |cysryatu z d. lö. sierpnia 1853 1. 171 sume|L. cz. E. 1470:5 (5) [9869] 
Owczarów Tuchmaniowiez z poz stawieniem ; 474 zir. +6 kr. m, k. ma rzecz Antoniego! W sprawie egzekacyjnej Jośla Sılbara 
rozporządzenia ostatniej woli. i Suskiego. i Jenty Messing przeciw nieobjętej masie 
Ponieważ sądowi niewiadomo, czy il Wskutek prośby Henryka Trillera, wła- spadkowej po Mechlu Kasten o 42 kor. 80 
którym osobom przysłuża prawo dziedzi-; ściciela tabularnego w 10/24 częściach po- | hal. zpn., ustanawia się dla zobowiązanej 
czenia spadku, przeto wzywa się niniej ! wołanego wykazu o amortyzacyę tych wie- ; masy, kuratora adw. dra Schaudera w Ro- 
szem tych wszystkich, którzy do tegoż j rzytelności i o wykreśienia ich ze stanu | hatynia. 
spażku z jakiegokolwiek bądź tytułu ro-| biernego, wzywa sie Herscha i Chang Jütte Ustanowiony kurator będzie zastępywał 
szezemia podnieść zamierzają, aby w prze | Kónigów, Antoniego Suskiego, Jana Jor jrzeczogą masę, dopokąd jej spadkobierey 
ciągu jednego roku, licząc od dnia niżej po-| kascha i Male Frauer urodz. Hackman, ich i w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomoenika 
dauego swe prawa dziedziczenia w tutejszym | spadkobierców lub prawonabyweöw, wszyst- ; nie ustanowig. 
sądzie zgłosili i wykazują: takowe, wnieśli | kich z życia i miejsca pobytu niewiadomych, C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
oświadczenie co do spadku, w przeciwnym bo- | ażeby w przeciągu jednego roku t. j. do 1. Rohatyn, dnia 30. listopada 1905. 
wiem razie spadek, dla którego adw. dr. Schaff grudnia 1906 swe roszczenia do powyższych | 


ona w sądzie się nie zgłosi lub pełnomo- 
cnika nia zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Muszyna, dnia 23. listopada 1905. 


i w Brodach kuratorem został ustanowiony, bę- wierzytelności hipet. tem pewniej w tutej- 


L. Nam. 6.449. 


I. FAR. De 


Obwieszczenie. 


Na podstawie rozporządzenia Ministerstwa spraw wewnętrznych, sprawie- 
dliwości i handlu z 28. kwietnia 1898 Dz. p. p. Nr. 56 i z 21. marca 1900 
Dz. p. p. Nr. 62 rozpisuje się niniejszem w myśl $ 14 ustawy z dnia 27. li- 
stopada 1896 Dz. p. p. Nr. 218 uzupełniające wybory asesorów i ich zastęp- 
ców do c. k. Sądu przemysłowego we Lwowie, tudzież asesorów Sądu aps- 
cyjnego dla przedsiębiorstw przemysłowych w obrębie miasta Lwowa i Sądu 
powiatowego S. II. we Lwowie w miejsce zmarłych w ostatniem dwuleciu lub 
uwolnionych i ustępujących członków c. k. Sądu przemysłowego względnie 
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W miejsce wyżej wymienionych uste- 
pujących ezłonków e. k. Sądu przemysłowe- 
go mają byé wybrani nowi członkowie na 
ezasokres czteroletni t, j. od 1. lutego 1906 
do 1. lutego 1910. 

1. W grupie I. A) i B) po 5 asesorów 
i 8 zastępców, 

2. w grupie II. A) 5 asesorów i 2 za- 
stepeöw, 

3. w grupie II. B) 5 asesorów i 4 za- 
stępeów, 


4. w grupie III. A) i B) po 4 aseso- 
rów i 4 zastępców, 


5. w grupie IV. A) 7 asesorów i jeden 


A) z ciała wyborczego przedsiębiorców : 


z grupy I. Machan Edward. 


» II. Krach Jan. 

» III. Mikuliński Bolesław. 
» IV. Neuman Józef. 

» V. Janowicz Krzysztof. 
» VI. Dr. Lilien Adolf. 


Dr. Diamand Herman i 
Gubrynowiez Władysław. 


B) z eiala wyborczego robotników : 


z grupy I. Schminda Jan. 
» II. Trescher Karol. 


c. k. Sądu apelacyjnego. 


Z dniem 1. lutego 1906 ustępują na- 
stępujący członkowie c. k. Sądu przemysło- 
wego we Lwowie: 


Grupa I. 
A) z ciała wyborczego przedsiębiorców 
ustępujący wskutek upływu czterolecia 
asesorowie : 
1. Chauer Henryk, 
2. Kosiba Wojciech, 
3. Useienski Władysław, 
uwolnieni: 
4. Miłaszewski Tadeusz w marcu 1904 i 
5. Pietsch Ferdynand w kwietniu 1904, 
tudzież ustępujący 
zastępcy : 
. Gottlieb Dawid Wolf, 
. Kormann Majer Wolf, 
. Mooss Tomasz. 


SO ŁO — 


IB) Z ciała wyborczego robotników, 


ustępujący wskutek upływu ezterolecia 
asesorowie: - 

I. Gretschel Bronisław, 
2. Sławik August, 
5. Danyluk Piotr i 
4. Zmrowski Józef, 

wykreślony w grudnin 1904 Firmhaffer 
Karol, 

tudzież ustępujący 

zastępcy : 

1. Berezowski Dominik, 
2. Bempicki Władysław i 
3. Tyblaczyński Piotr. 


Grupa II. 
A) z ciała wyborczego przedsiębiorców, 


ustępujący w skutek upływu czterolecia 
asesorowie: 

. Barszezewski Antoni, 

. Pelz Stanistaw, 

. Śliwiński Hipolit, 

. Smoleński Kazimierz i 

. Szezudłowski Franciszek Karol, tudzież 
zastępcy : 

1. Krykiewicz Zygmunt i 

. Tyrowiez Ludwik. 


t e a wo oe 


ao 


B) z eiała wyborczego robotników 


ustępujący wskutek upływu ezterolecia 
asesorowie : 
1. Baas Szymon i 
2. Mroziński Jan, 
zmarli Homol Józef i Maryan Andrzej 
uwolniony w lipcu 1904 Ziemiański Łucyan, 
tudzież ustępujący 
zastępcy : 
1. Bruśniak Michał, 
2. Denikiewicz Antoni, 
3. Mieczkowski Julian i 
4. Nowieki Karol. 


Grupa III. 


A) z ciała wyborczego przedsiebiorców 
ustępujący wskutek upływu ezterolecia 


asesorowie : 
. Glücksmann Salamon, 
. Karaban Władysław, 
. Olszewski Michał i 
. Platowski Stanisław, 
tudzież ustępujący 
zastępcy : 
. German Henryk, 
. Kawczyński Gustaw, 
. Kupezynski Edward i 
- Wojtowicz Kazimierz. 


W O 25 — 


H> 09 29 — 


B) z ciała wyborczego robotników 


ustępujący wskutek upływu ezteroleeia 
asesorowie : 
1. Pawlik Jan, 
uwolnieni w październiku 1904: 
1. Mazur Gustaw i 
2. Schwarz Dawid i w maren 1905 
. Mirosch Stefan, 
tudzież ustępujący 
zastępcy : 
. Flasiński Jan, 
. Fröhs Jan, 
. Linhard Herman i 
. Feller Andrzej. 


F O 05 — 


Grupa IV. 


A) z ciała wyborczego przedsiębiorców 
ustępujący wskutek upływu czterolecia 
asesorowie : 

. Basch Karol 
Fedunio Klemens, 
. Sehuster Józef, 
. Tkącz Jan i 
. Vetter Michał, | 
zmarły we wrześniu 1905 Skalisz Ju- 
lian i uwolniony w marcu 1904 Waliehie- 
wiez Michał, tudzież ustępujący 
zastępca : 


1. Pawliszak Michał. 


TUS GO Do — 


B) z ciała wyborczego robotników : 


ustępujący wskutek upływu czterolecia 

asesorowie : 

. Kwieciński Marceli, 

Sółka Andrzej, 

. Todorowski Ludwik, 

Zgodziński Zygmunt i 

. Zieliński Wiktor, 

tudzież ustępujący 

zastępcy : 

. Obirek Julian i 

2. Topolski Michał. 


w% 


Grupa Y. 

A) z ciała wyborczego przedsiębiorców : 
ustępujący wskutek upływu ezterolecia 
asesorowie : 

1. Czyżek Marcin, 
2. Loevenheck Jakób, 
8. Skrzyszewski Wojciech i 
4, Słotołowiez Karol 
uwolniony w czerwcu 1904 Weiss Leon, 
tudzież ustępujący 
' zastępcy: 
. Arnold Natan, 
. Hagler Leon i 
. Lintner Józef. 
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B) z ciała wyborczego robotników : 
ustępujący wskutek upływu czterolecia 


asesorowie : 

1. Burak Jan, 

2. Demeteruk Piotr, 

3. Diilz Adolf, 

4. Litwin Piotr, 

5. Pichler Jan, 

6. Reischer Lipa i 

7. Szybinski Józef, 


tudzież ustępujący 
zastępca : 
uwolniony w czerwcu 1904 Kuczera Karol. 


Grnpa VI. 


A) z ciała wyborczego przedsiębioreów 
(kupeów): 

ustępujący wskutek upływu ezterolecia 
asesorowie : 

Krumpholz Tadeusz, 

Ludmerer Lewi, 

Mund Hersch, 

Rappaport Maurycy i 

Schellenberg Artur, 

uwolniony w lutym 1904, Schuman Jan 

tudzież ustępujący 

zastępcy : 

. Bodek Leon, 

. Feuerstein Marek, 

. Landkutsch Schulim, 

. Stand Wilhelm i 

. Schleifer Simche Wolf. 


e 
2. 
3. 
4. 
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DT HF 0 09 e 


B) z ciała wyborczego robotników : 


ustępujący wskutek upływu ezterolecia 
asesorowie : 


Fischer Markus, 
Kreiter Henryk, 
Pordes Aron, 

uwolniony w październiku 1905 Men- 
kes Ignacy, w lutym 1905 Segal Piotr i w li- 
stopadzie 1904 Bendl Józef, 

tudzież ustępujący 
zastępcy : 

1. Espenhan Rudolf, 
4. Knoller Samuel, 
3. Losch Izrael. 


I; 
2. 
8. 


zastępca, » III. Dudziak Stanisław. 
6. w grupie IV. B) 5 asesorów i 2 za- 3 IV. Chomezyński Jan. 
stępców, » v. Staudacher Adolf. i 
; =. » VI. Barański Stanisław i 
7.w grupie V. A) 5 asesorów i 8 za- Steigelfest Gabryel. 
stępeów, 
8. w grupie V. B) 7 asesorów i 1 za- W miejsce wymienionych ustępujących 
stępca, asesorów c. k. Sądu apelacyjnego mają być 
9. w grupie VI. A) 6 asesorów i 5 za- wybrani nowi asesorowie na czas od 1. lu- 
stępców, tego 1906 do 1. lutego 1910 a mianowicie 
~ 10. w grupie VI. B) 6 asesorów i 3 za- |? ciała wyborczego przedsiębiorców i robo- 
stepeöw. tników w grupie I, do V. włącznie po je- 
> dnym asesorze dla każdego ciała wybor- 


|ezego. W grupie VI. w ciele wyborczem 

Z e. k. Sądu odwoławczego dla przed- | przedsiębiorców ma być wybranych trzech 
siębiorstw przemysłowych położonych w obrę- a w ciele wyborezem robotników 2 asesorów, 
bie miasta Lwowa i e. k. Sądu powiatowego | 
Sekcya II. we Lwowie występują z dniem 
1. lutego 1906 następujący członkowie: i 


Wybory będą przeprowadzone w każdem ciele wyborezem w kilku terytoryalnie 
według obszaru podzielonych sekeyach, a we wszystkich sekcyach tego samego ciała 
wyborczego w tym samym dniu. 

Postanowienie o tworzeniu sekeyi wyborczych, o czasie rozpoczęcia i zakończenia 
czynności wyborczej, jakoteż o lokalu wyborczym, następnie oznaczenie sekcyi wyborczej, 
w której obliczony będzie ogólny wynik wyboru w każdem ciele wyborczem, będą podane 
do wiadomości interesowanych we wszystkich gminach należących do okregu c. k. Sądu 
przemysłowego najpóźniej 8 dni przed rozpoczęciem wyborów w sposób w miejscu 
używany. 

Właścicieli (zastępców, zawiadowców, dzierżawców, kierowników ruchu), przedsię- 
biorstw, które obejmuje rzeczowa właściwość Sądu przemysłowego a więc wszystkich 
przedsiębiorstw przemysłowych podlegających przepisom ustawy przemysłowej, tudzież 
przedsiębiorstw do których się odnosi artykuł VIII. patentu z 20. grudnia 1859 Dz. p. p. 
Nr. 227, ogłaszającego ustawę przemysłową (monopole i regalia państwowe, prawo pro- 
pinacyi i młynarskie), wzywa się, ażeby w terminie dni ośmiu licząc od dnia ogłoszenia 
niniejszego rozpisania wyborów w „Gazecie Lwowskiej* podali na piśmie zwierzchności 
gminnej miejsca wykonywania przemysłu szczegóły, potrzebne do ułożenia list wyborców 
obydwu ciał wyborczych. 

Jawne spółki handlowe, spółki komandytowe, spółki akcyjne, stowarzyszenia za- 
robkowe i gospodarcze, korporacye, zakłady i stowarzyszenia winny z osób powołanych 
do ich zastępstwa i do wykonywania w ich imieniu prawa wyboru wymienić jedną, 
a najwięcej dwie osoby, które w ich imieniu mają oddać kartki wyborcze. 

Wszyscy przemysłowcy (przedsiębiorcy przemysłowi, zastępcy, zawiadowcy, dzier- 
żawey, kierowhicy ruchu) są obowiązani wygotować w powyżej oznaczonym ośmio-dnio- 
wym terminie i przesłać zwierzchności gminnej miejsca wykonywania przemysłu kompletny 
spis robotników i robotnic, którzy w dniu ogłoszenia rozpisania wyborów w „Gazecie 
Lwowskiej* byli zatrudnieni w ich przedsiębiorstwie przemysłowem, rok dwndziesty 
życia ukończyli i majmniej od roku pracują w krajach reprezentowanych w Ra- 
dzie państwa a nie należą do stanu uczniów. 

Spisy te obejmować ınaja także robotników zatrudnionych przez przedsiębiorców 
za zapłatą poza zakładem przemysłowym. 

Lwów, dnia 7. grudnia 1905. 
C. k. Namiestnik: 
Potocki w. r. 


Statth. Zł. 6449 
II. F./4Ż 


Kundmachung. 


In Gemässheit der Verordnung des k. k. Ministeriums des Innern, der 
Justiz und des Handels vom 23. April 1898 R. G. Bl. Nr. 56 und vom 
21. März 1900 R. G. Bl. Nr. 62, wird hiemit gemäss $ 14 des Gesetzes vom 
27. November 1896 R. G. Bl. Nr. 218 die Ersatzwahl der Beisitzer und Ersatz- 
männer des k. k. Gewerbegerichtes in Lemberg sowie der Beisitzer des Beru- 
fungsgerichtes für die gewerblichen Betriebe ım Gebiete der Stadt Lemberg 
und des Bezirksgerichtes II. S. in Lemberg für die ausgeschiedenen Mitglieder 
des k. k. Gewerbegerichtes bezw. des Berufungsgerichtes ausgeschrieben. 


Mit dem 1. Februar 1906 scheiden 


3. Danyluk Peter, 
folgende Mitglieder des k. k. Gewerbege- 


4. Zurowski Josef, ausgestrichen im Dezem- 


richtes. ber 1904, Firmhaffer Karl und die 
Gruppe I. ausgeschiedenen 
A) Die aus dem Beier der Arbeit- aan rin 
infolge Ablaufes des Quadrienniums aus- | 1. Berezowski Dominikus, 
À ; 2. Łempieki Ladislaus und 
geschiedenen Fr 1 OB8ER 
Boies 3. Tyblaczyński Peter. 


1. hauer Heinrich, 
2. Kosiba Adalbert, Gruppe II. 
8. Uścieński Ladislaus, A) Die aus dem Wahlkörper der Arbeit- 
4. Miłaszewski Thaddäus, befreit im Marz oeber: 
1904, Pietsch Ferdinand befreit im]. x M aż 
April 1904, und die ausgeschiedenen infolge Ablaufes des Quadrienniums ans- 
Ersatzmänner: en 
15 Aba 


1. Gottlieb Dawid Wolf, 
2. Kormann Wolf Majer und 
3. Mooss Thomas 
B) Die ans dem Wahlkórper der Arbeiter: 
in Folge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: 
1. Gretschel Bronislaus, 
2. Sławik August, 


. Barszezewski Antoni, 

. Pelz Stanislaus, 

. Śliwiński Hipolitus, 

. Smoleński Kasimir und 

. Szezudłowski Franz Karl, und 


Ersatzinänner: 
. Krykiewiez Sigismund und 
. Tyrowiez Ludwig. 


B) Die aus dem Wahlkörper der Arbeiter: 


in Folge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: 

l. Baas Simon und Mroziński Johann, Hamol 
Josef und Andreas Maryan beide gestor- 
ben, Ziemiański Lueyan, befreit im Juli 
1904, und die ausgeschiedenen 

Ersatzmänner:: 

1. Brusniak Michael, 

2. Denikiewiez Anton, 

3. Mieezkowski Julian und 

4. Nowicki Karl 


Gruppe III. 
A) Die aus dem Wahlkörper der Arbeit- 
geber: 
infolge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: 
. Glücksman Salamon, 
Karaban Ladislaus, 
. Olszewski Michael und 
. Platowski Stanislaus 
und die ausgeschiedenen Krsatzmanner : 
. German Heinrich, 
. Kawczyński Gustaw, 
. Kupczyński Eduard, 
. Wojtowicz Kasimir. 
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B) Die aus dem Wahlkórper der Arbeiter: 
in Folge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: 

l. Pawlik Johan, 
Mazur Gustaw und 3. Schwarz Dawid 
befreit im Oktober 1904 Mirosch Ste- 
phan befreit im März 1905 und die 
ausgeschiedenen 


Ersatzmänner: 


Flasinski Johann, 
Frohs Johann, 
Linhard Germann und 
Feller Andreas. 


wv: 
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Gruppe IV. 
A) Die aus dem Wahlkörper der Arbeit- 
geber: 
infolge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: 
Basch Karl, 
Fedunio Klementius, 
Schuster Josef, 
Tkaez Johann und 
Vetter Michael, Skalisz Julian gestorben 
im September 1905. Walichiewiez Mi- 
chael befreit im März 1904 und der 
ausgeschiedene 
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Ersatzmann : 
1. Pawliszak Michael. 


B) Die aus dem Wahlkörper der Arbeiter: 

in Folge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 

Beisitzer : 

Kwieciński Marcel, 

Sölka Andreas, 

Todorowski Ludwig. 

Zgodziński Sigismund und 

Zieliński Viktor und die ansgeschiedenen 
Ersatzmänner: 

Obirek Julian und 

Topolski Michael. 
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Gruppe Y. 
A) Die aus dem Wahlkórper der Arbeit- 
geber: 
in Folge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: 
. Czyżek Martin, 
Loevenheck Jakób, 
Skrzyszewski Adalbert und 
Słotołowicz Karl befreit im Juni 
und die ausgeschiedenen 
Ersatzimänner: 
Arnold Natan, 
Hagler Leon und 
Lintner Josef. 


B) Die aus dem Wahlkörper der Arbeiter: 
in Folge Ablaufes des Qnadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: 

1. Burak Johann, 
2. Demeteruk Peter, 


ia 


1904 


ww 
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. Dültz Adolf, 

. Litwin Peter, 

. Piehler Johann. 

. Reischer Lipa und 

. Szybinski Josef und der ausgeschiedene 


H> co 
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Ersatzmann: 
. Kuezera Karl, befreit im Juni 1904. 


=; 


Gruppe YI. 
A) Die aus dem Wahlkörper der Arbeit- 
geber: 
in Folge Ablaufes des Quadrienniums aus- 
geschiedenen 


Beisitzer: 

. Krumpholz Thaddäus, 

. Ludmerer Lewi, 

. Mund Hersch, 

Rappaport Moritz und 

. Schellenberg Artur, Schuman Johann- 
befreit im Februar 1904 und die aus 
geschiedenen 
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Krsatzminner: 
. Bodek Leon, 
. Feuerstein Markus, 
. Landkutsch Schulin, 
. Stand Wilhelm und 
. Schleifer Simehe Wolf. 
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B) Die aus dem Wahlkörper der Arbeiter: 


in Folge Ablaufes des Qnadrienniums aus- 
geschiedenen 
Beisitzer: > 

I. Ficher Markus, 

2. Kreiter Heinrich, 

3. Pordes Aron, Menkes Ignatz, befreit im 
Oktober 1904, Segal Peter, befreit im 
Februar 1905 und Benal Josef befreit 
im November 1904 und die ausgeschie- 
denen 

Ersatzmänner: 

1. Espenhan Rudolf, 

2. Knoller Samuel, 

3. Losch Israel. 

Für die ausgeschiedenen Mitglieder 
des k. k. (rewerbegerichtes sind für die 
Daner von 4 Jahren d. h. vom 1. Februar 
1906 bis 1. Februar 1910 neue Mitglieder 
zu wählen und zwar: 

1. In der Gruppe I. A) und B) je 
5 Beisitzer und 3 Ersatzmänner, 

2. In der Gruppe II. A) 5 Beisitzer 
und 2 Ersatzmänner, 

3. In der Gruppe Il. B) 5 Beisitzer 
und 4 Ersatzimänner, 

4. In der Gruppe IIF A) und B) je 
4 Beisitzer und 4 Ersatzinänner, 

5. In der Gruppe IV. A) 7 Beisitzer 
und 1 Ersatzmann, 

6. In der Gruppe IV. B) 5 Beisitzer 
und 2 Ersatzmänner, 

7. In der Gruppe V. A) 5 Beisitzer 
und 3 Ersatzmänner, 

8. In der Gruppe V. B) 7 Beisitzer 
und 1 Ersatzmann, 

9. In der Gruppe VI. A) 6 Beisitzer 
und 5 Ersatzmänner, 

10. In der Gruppe VI. B) 6 Beisitzer 
und 8 Ersatzmänner, 


Aus dem Berufungsgerichte für die 
gewerblichen Betriebe im (tebiete der Stadt 
Lemberg und des Lembergex Bezirksgerich- 
tes II. Sektion scheiden folgende Mitglieder 
aus. 


A) Aus dem Wahlkörper der Arbeiter: 


Aus der Gruppe I. Machan Eduard. 
« Il. Krach Johann. 
« III. Mikuliński Boleslaus. 


|| 


« IV. Neuman Josef. 
« V. Janowicz Christoph. 
« VI. Dr. Lilien Adolf. 


Dr. Diamand Herman 
und 
Gubrynowiez Ladislaus. 


B) Aus dem Wahlkörper der Arbeiter: ; 


aus der Gruppe I. Schminda Johann. 


« II. Trescher Karl. 

« III. Dudziak Stanislans. 
« IV. Chomczyjski Johann. 
« V. Staudacher Adolf. 

« VI. Barański Stanislaus. 


Steigelfest Gabryel. 


An Stelle dieser ansgeschiedenen Beisitzer des Berufungsgerichtes sind neue Bei- 
"sitzer für die Dauer von 4 Jahren d. h. vom 1. Februar 1906 bis 1 Februar 1910 und 
zwar sowohl in dem Wahlkórper der Arbeitgeber als auch im Wahlkörper der Arbeiter 


in den Gruppen I. bis V. inklusive je ein, 


in der Gruppe VI. in dem Wahlkörper 


der Arbeitgeber drei und in dem Wahlkörper der Arbeiter zwei Beisitzer zu wählen. 


Die Wahlen werden in jedem Wahlkörper in mehreren, nach räumlichen Gebieten '1. Bace IHumon i 
gesonderten Sektionen und in allen Sektionen desselben Wahlkörpers an einem und dem- 2. Mposiusexwii Ira, 


selben Tage vorgenomnien. 


lokale) dann die Bestimmung der Wahlsektion, bei welcher das Gesammtergebnis der 
für jeden Wahlkörper zu ermitteln ist, sind spätestens 8 Tage vor Beginn der Wahlen 
‚in allen zum Sprengel des k. k. Gewerbegerichtes gehörigen Gemeinden dureh ortsübli- 
che Verlautbarung den Beteiligten bekannt zu geben. 

Die Inhaber (Stellvertreter, Geschäftsführer, Pächter, Betriebsleiter) der Gewerbe- 
unternehmungen, anf welche sich die Zuständigkeit des Gewerbegerichtes erstreckt, so- 

imit aller Gewerbennternehmungen, auf welche die Gewerbeordnung Anwendung findet 
| sowie jener, auf welche sich der Art. VIII. des Kundmachungspatentes zur Gewerbe- 
| ordnung vom 20. Dezember 1859 R. G. Bl. Nr. 227 bezieht (Monopole und Regalien des 
| Staates, Propinations- und Mühlenrecht) werden hiemit aufgefordert, binnen acht Tagen 
| nach Verlautbarung dieser Wahlausschreibung in der Lemberger Zeitung der Gemeinde- 
| vorstehung ihres Betriebsortes die zur Anlegung der Wählerlisten beider Wahlkörper 
' erforderlichen Daten schriftlich bekannt zu geben. 

| Offene Handelsgesellschaften, Kommanditgesellschaften, Aktiengesellschaften, Er- 
| werbs- und Wirtschaftsgenossenschaften, Korporationen, Anstalten und Vereine haben 
gleichzeitig aus den zu ihrer Vertretung nnd zur Ausübung des Wahlrechtes berufenen 
Personen eine oder höchstens zwei zu benennen, welche in ihrem Namen die Stimmzettel 
abgeben werden. 

Die Unternehmer (Gewerbeinhaber, Stellvertreter, Geschäftsführer, Pächter, Be- 
triebsleiter) sind verpflichtet. innerhalb der Frist von acht Tagen, nach Verlautbarung 
dieser Wahlausschreibung in der Lemberger Zeitung ein vollständiges Verzeichnis der am 
Tage dieser Verlautbarung in ihrem Betriebe beschäftigten Arbeiter und Arbeiterinnen, 
welche das 20 Lebensjahr zurückgelegt haben, seit mindestens einem Jahre im 
Inlande in Arbeit stehen, und nicht dem Stande der Lehrlinge angehören, anzulegen 
und der Gemeindevorstehung ihres Betriebsortes mitzuteilen. 

Diese Verzeichnisse haben sich insbesondere auch auf die ausserhalb der Betriebs- 
stätte gegen Entlohnung für den Betrieb beschäftigten Arbeiter zu erstrecken. 


Lemberg, am 7. Dezember 1905. 
Der k. k. Statthalter: 


Potocki m. p. 


U. Ham. 6449. 
II. F./42. 


Ha ocHosi posnopanmens Misiorepersa CHPAB BHYTPIIIHHX, CHDABEAJIM- 
BOCTH 1 TOproBai 8 25. ubBirua 1898 B. s. a. I. 56 is 21. wapna 1900 
B. s. a. I. 62, posmucye cs cum mo mmea $ 14 sakona s 27. manonmera 
1896 B. 3. a. I. 218 nonosuarodi Buóopu acecopiB i ix SACTYHHHKIB 10 
u. k. Cymy uponucroBoro y JIbBoBi, se rakowe acecopiB Cymy anenannuń- 
HOTO „MA IINNDUEMCTE HMDOMACJIOBHX, HOJO:KEHHX B OÓpyól micra JlEBOBA 
i Cyaa 1roBirosoro Oexnna Il. y JIbBoBi B mege TMoMepumx B NOEJIĄHMAX 


ABOX JIITAX, aóo JYBLIBHEHHX 1 yYCTYHAIOHAMX WAeHB I. K. Oyay IIDOMHCJIO- 


BOLO, BTJISIJ[HO Oyay AarTeJANMHHHOTO. 


3 amem |. atororo 1906 yerynarors 
ealıyroyi Udeum I I. yay IPOMNHCAOBOTO 
y „IbBOBI. 


Ipyua I. 
A) 3 nia Buóopuoro ninnpuenniB, 
YCTYNAOUHX B HACÜAOR JILAARETA 10THADPO- 
Ara. 
Acecopn: 
Xamep Terpnk, 
Kocia Boituix. 
Venenserult Baarmenas, 
yBIIBHEKI : 
1. Mizamereruti Taqeit B mapo 1904 i 
1. Heru Pepina B nssiweio 1904 i cai- 
AyPUyunx 
BaCTYNHANKIE : 
Yorgi Auszug Bond, 
Kopuaz Boash Maep i 
Mooce Toma. 
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DB) 3 riaa Buóopu0ro poćirunkiB, 
) CPyNaIYyAx B HAC LOK YDAHHeCHA yOTHpPO- 
TA. 
Acecopn: 
1. [perwens Bporucaas, 
2. Caasin Ayryer, 
3. Jlamnaok Ilerpo i 
4. SKyporeruft Mocny, 
sukpucjiennit B vpyąju 1904 ©ipu- 
roghep Kapoas i caimytodi: 
BACTYIIHMICH : 
1. BepesoBeknit Jowikik, 
2. Jleuuinykuń BaajracaaB i 
3. Tpuónaaukcenii Ile'po. 


Tpyna IL 
A) 8 niusa Buóopuoro nipupuemiyin, 
YCTYMAOJHX B HACJI[OK YNAMNERA 40THPO- 
Ast. 
Acecopu : 
Bapmererait Aurin, 
Ieabn Uranneiar, 
Oaininpeenit Diroanr, 
Cwonenbecnuit Kazanip i 
5. Ilyanosernit Pparsuiuor Kapoap i 


ik 
2. 
3 
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BACTYIHAKA : 
Kpnkernu JutuyHr i 
TupoBua JLIO4BNK. 


DOZ 


B) 3 Tima BuóopTaro poóirHKLiB, 
YETYLAIOUHX B HACIO YULAHHCHS TOTHPO- 
„rst. 

Acecopu : 


ymepau I OMOJB Mocny i Mapniak 


Die Bestimmungen über die Bildung der Wahlsektionen, über den Zeitpunkt des Arxpeiń, ysiabnenmi B „unam 1904 3E- 
Beginnes und des Schlusses, sowie über den Ort der einzelnen Wahlhandlungen (Wahl- master Jlynnaa i yerynamunx 


BACTYILAHKIB : 
. Bpycaak Mnxań.o, 
. JjemikeBia Antin, 
. MeucoBcenit Oase i 
. HoBnnknii Kapoas. 
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Ypyna III. 
A) 8 Tiza Bn0op4oro niąnpzenniB, 
YCTYMAIOUHX B HACAIĄOK JIANHeHS TOTHPO- 
JITA. 
Acecopr: 
I.xinemau CaxaMOB, 
Kuapasan Barauucaas, 
OmbmeBcrańt Mnxaiuno i 
ILmrroBckni Craumenas i yerynarogi 
a SUCTYUHHLH:! 
Lepman Tespnx, 
Kapun#sernuh Lycras, 
FKymannscknń Ersapa i 
BońtroBua Kasimip. 


A> Go 5 — 
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JCETYNAIOYHX B HACJIĄOK yNMIKHCHA YoTnpo- 
MEDAL. 
Acecopm: 


= 


. Hann Isar, 

yBlabneHi B skoBram 1004: 
Masyp Iyeras i 
Ulsapı asus i B mapıw 1905 
Mipom Orefan i ycrynarodi 

BACTYIHHEH : 

Pancinseruit san, 
$pee Haan, 
Jisrapı Tepman i 
Persep Arıpert. 


DO e 
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Ypyna IV. 


A) 3 Waa Buóopuoro MİJNpHEMIÄR, 
yerymamyul B HaQGMĄOK YILIMHeHA AOTUPO- 
MTA. 

Acecopn : 

. Bam Kaponp, 
fe 

. Benyu5o PuIeMeRC, 
: Hlyerep Mocno, 
. Teau Hegan i 
. Perrep Mnxatao, 

nosepunii B Bepecam 1905 Cramiıu 
Inian i ysiapeennit B mappo 1904 Bani- 

GAYE DU 
xeBii Muxañao i yerymamyi 
BACTyIIHHR: 


1. Hasrıiınae Muxań.ro. 


Ho eo Z5 — 


Gi 


B) 3 mina sBuóopuoro pocitunkis, 
ycwylrałodi B HACJINTOK yIInHeHA YOTHPO- 
HITA. 

Acecopa : 

1. FBeniascknit Mapgesit, 

2. Cynka Aaxpek, 
8ACTYJHHRA : 

1. O6ipes IOwian i 

12. Tonmomeckak Maxañıo. 


B) 3 mixa Bnóopuoro poóirukiB, 


a 
i 


A 
r 
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3. Tozoposernit JIDABEK, BACTYNMHKKA: 
4. Broasfnserui Buiuymnr i > 
9. Jeainzeririt Bikrop i yerynarui l Ecnenran Pyzoasg, 
2. Kuoaaep Canyem i 
Ypyua V. 3. „som Iapae.ız. i 
i ) 2 B wieqe gmane HABUTCHHX UICHIB 
A) 3 tisa puóopuoro MiANpuENMIB, u. R. CyAay UPoNHCA0BorO MAWTE YTH BH- 
VETyUAIOANX B HUANO YILINHEHAI YOTAPO- | pawi ROBI u1cHM Ha YAC HOTUDOJINANM T. €. 


TS. 

Acecopu : 
l. Tanwer Mapan, 
2. „lezenrex Jlkoó, 
Okmmmegermü Boitex i 
. Caowo.roBiy Kapoap, 

yBiabHcHmI B uepBau 1904 Baite Mes 

i yerymaroui 


Bią |. mororo 1906 ao 1. aroworo 1910. 


1. Brpyui 1. A) i b) wo 5 acecopie 
i 3 3acmyumlıkis, 

2. » zpyni II. A) 5 ncecopiB i 2 
CTY HHAKIB, 

3. 8 rpyui II. B) 5 acecopiB i 4 Ba- 
CTYINMAKİB, 

4. s Ypyui III. A) i B) mo 4 aeeeopiB 
i 4. BACTYNBNKIB, 

5. B rpym IV. A) 7 acecopiB i ogen 


Ba- 


BACTyUHMEH! 
l. Apmoası Haran, 

2. Taraep Tes i 
pi 
2 


3 BACHyUHHR, 
„linrnep Hocnq. 6. » Ypymi IV. B) 5 acecopie i 2 sa- 
ETYNHAMKIB, 
D) 3 tiza Buóopuoro poólraukiB, 7. B vpymi V. A) 5 acecopis i 3 ga- 
Jeryuamyux B RACJI OR yYILIMREHA Yormpo- | CUYLEKKIB, NR o R E 
aina. 8. B rpymi V. 3) 7 acecopis i | Ba- 
Aeecopu : CLJUHHR, „EE l gc 
1. Bypaw Ieas, 9. B rpyui VI. A) 6 acecopis i 5 sa- 
` JHemerepys Ilerpo, GTYLAMKIB, A + e "OM: 
3. Mas Axoanp, 10. s rvpymi VI. B) 6 acecopiB i 5 sa- 


4. JIurBnk Ilerpo, ETyuHHkin. 
9. Ilixxep Meas, 
6. Paiimep „Tina i 
i. IMnóinvecknk Mocnq, 
i ycryjuogi 
BACRYJIED NH : 
yBiabnenuii B uepBiu 1904 Ryuepa Kapoab. 


3 u. R. Öyay amemsıımüHoro Ast IL 
UPHEMEHB UPOANHCAOBHX, HOAOSKEHHXB 00PyÖl 
micra JIbBoBa i m. m. Cymy HMOBİTOBOrO 
Cewa I. y JIbBOBI Bicryruow 3 Amen 
1. aroro 1906 eai;rytoui uacEu: 


Ipyna VI. 
A) 3 miaa puóopuoro uiqupirenyia, 


A) 3 tira saóopuoro nixiupuenąiB. 


3 Ypyna I. Maxan gapi. 


yerymamıi B Hacaltok YNAMAERA 4OTADO- „ U. Kpax Am. 
"UTA. „ DZ Mikvaimegrnii Do.recHaB. 
p Acecopn: » IV. Jañmau Mocni. 
Kpyauroasu Taget, > V. SInoBua Rpmuvod. 


„Io,nrepep „IeBi, 
Mysa Lep, 
Pamauopr MaBpuniit i 
Uleanesödepr' Apıyp, 
yeiabHennft B amorim 1904 Iyman 
HBan i yerynapui 
BACTYJIFKAKK : 


„VE lp. Jiuies A;rozsq. 


„p. Zdam Vepuan i 
lyópurnoBua bB.rajrncxaB. 


DUR re 


B) 3 risaa Baó0puoro poóiruukie : 
3 Ypynu I. Iiluiegza er. 


Merang Biapreism i 


. Hlxaüigep Cinxe Bons. 


NE oo: dles „ IL Tpemcp Kapoas. 
OO Mach „ JIL Aymar CrannciaB. 
3 EB RET 5 „ IV. Xomunsperuu Ar. 
47 Da „ V. Crayaaxep Anoapd. 
5 


> N. 


Bapaspeckań Crammeaas i 
Traitreaspece T’arpm.uıo. 


B) 3 ua Buóopuoro poóiruukin, 
Yeryrmarui B HacAl[OK YNIIRERA U0WHDO- 
aira. 

Acecopa: 

- Pimep Mapkye, 

. Rpafitep T'enpnk, 

. Ilopqec Apor, 

YBIIPReHuH B worta 1904 Mespkec 
Irsanıii, B morim 1905 Cerano Ilerpo, 
is naxoareri 1904 Bern Moeng 

i yewyunarodi 


B wierne FaBe)eHHX YCerynMamunx ace- 
GopiB U. K. Cyty aremAnKitHOro MOLL yTM 
suópani HOBI acecopii Ha uac Bi; |. „IoToro 
1906 ao 1. mwororo 1910, a iweawo 3 wiaa 
Bnóopuoro uigipuemniB i poólrankiB B rpyui 
I. zo V. BRAIO4HO mo OAHIM acecopi Zus 
ROSKĄOFO siaa Bmöopuoro. B rpyni VI. s mini 
Buóopuim in zupmemmis Marb yr BuÓpani 
TPH, a B wiai Buóopuium poólrmukis 2 ace- 
copu. 


CE To r 


Bnóopu 6yAyTb iepeBexeFi B KOKAM TiAl BHÓOPYIM B KIADKOX CERIMAX, WEPIrTO- 
PHAABTO MELA oómapy 1ORIACHMX, A Y BCIX CEKNAAX TOFO CAMOLO UNIKAT BHÖOPYONO TOFO 
CaMoro JHJ. 

TIOCTAHOBH 0 wBopeHto cerımit BmÖopunx, O vaci poarodara i BAKIHICHA YMHHOCTH 
Bröopuoi IR TAKO O ALOKAAIO BMÖOPYM, MAADE OBHAUeHE CEKNMI BHÖOPUOI, B Korpilt 
Öyıe oóunedeHuit BaraacHnit Bucaią Buóopy B KOMM wial BAóopuiw, Öyzyıb Iro;raKi 
XO BIJOMOCTH IHTePeCOBAHUX Y BEIN TpoMajqax, MAICHATHX MO OKpyra m. K. yy upo- 
MucaoRoro Haifnienifune 8 AHIB nepe; poairouawem BMÖOPIB, B CHOCIÓ B Mienn yskuBANNII. 

Baacımrenis (sacıv IHURIB, BaBltarenin, apemzapis, yupaBanesiB pyxy) WIUIPHENENB, 
Kopie oólftmae piueBa BaaeTugier yxy UPOMMEAIOBONO, a BAMM Bei MANPHEMCTRA WPO- 
MuicaoBi, Ifjtästraroyi UpuimicaM BAKOHA UDOMHCJIOBONO, HK 1 MIMIIPMENCHBA, AO KOTPAX 
Birkoeunp cad VII. aprawya uarenwy 3 20. vpyana 1859 B. a. m. 1.227, oroaoımyrouoro 
Bakom pouicaoBuii (arofonoai i peradia Zepmaski, upaBo uponinammi i MAHHapere), 
BBMBAC CA, aöu B peuunnu 8 „ATB umeasum BIH AUA cero poaumcawa BnóopiB B „lageri 
dsiscniń" mogan Ha uacbwi 8BCPXHOCLM rpowaqekift MICHA BHNKOKYBANA HpPOMHCAY 
LoAapiönoern, UOTPIÖRI 40 yaomega mer BAóopiiB 060x MÜT BHÓOpYNX. 

ślemi cniaku ToproBeJbHi, CUIAKI MROMAHIMTOBI, CHIARA aAKNnuItNI, CYOBADUNICHA 
3apoókoBi i rociorapui, kopitopanwi, sakmaj i CLOBAPHIUCHA MAITE 3 OCIÓ, IOKAMKAHAN 
Ao ix BacrylierBa i X0 BURORYBAHA B ix iwem npaBa Buóopy, uoąarm owy a wait- 
Ólrbine Bi oeoóm, korpi B ix iwenu MATE BIMAATM Kaprki Bnöopyi. | ! 

Bei upowacaoBni (migupmemmi IpounchoBi, BACTyIlHURm, BABIA, apenaapi, 
JupaBureai pysy) € 060BABani BUTOTOBHLH B HNOBHBIUE OBMAUEHIM peUHHANA BICIN-/HEBIM 
1 Upmeaaru 3BepxHoerı Tpomazeriit MICHA BUKOMYBAHA IPOMHCIy INAKOBMEUM CHM 
poólrnmkiB i PodicHunb, KoTpi B JHH OTOAOIENA poBHMCAKA BOPIB B „laseri „Inzizerili* 
yau zamari B ix uirupucuewzi upounczoBim, ykinunnu 20 pik wera i malmenme BiA 
PORY HPammITL B KPaax, peHpeZeHTOBAHHX B Papi xepeaBniń a me Haaekark ;10 
Orany yYcHAKIB. 

Ćmicn vi Malowb oÓWiMaci WwaRow ‚POÖLTHURIBR, BAHATUX NIĄUPAEMĄAMA 34 BANNUPOTO 
TOBA BAKAAĘOM UPOMACAOBAM. 


m 


JIGBiB, aua 7. rpyasa 1905. 


I. x. Hamiormug: 
Iloronknii s. p- 
stiner Herrn Abraham Pistiner in Łukawetz, 
Zb. in Przemyśl beim Austeller (ia dorso) 
Moritz Landau“ oraz 

Il. „Für 669 Kronen. Am 1. Februar 
1906 zahlen Sie gegen diesen Prima Wechsel 


mee 


Amoriyzacye. 


L. cz. T. 145 (1) [9406 2—3] 
Na wniosek Moritza Landaua wdraża 


SIę postępowanie celem amortyzacyi dwóch 

rzekomo przez wnioskodawcę zagubionych 

weksli o treści następującej : 

19 I. „Für 300 Kronen. Am 17. Januer 
06 zahlen Sie gegen diesen Prima Wechsel 
die Ordre meiner eigenen die Summe 
dreihundert Kronen den Werth in 

De und stellen ihn auf Rechnung laut 
richt, Moritz Landau gez. Abraham Pi- 


von 


an die Ordre meiner Eigenea die Summe 
von sechshundert sechzig neun Kronen, den 
Werth in Waarea und stellen ihn auf 
Rechnung laut Bericht. Moritz Laudau gez. 
Josef March, Jacob Tink, Herren Josef 
March & Jacob Tink, Lisko Zb. in Sanok, 
b. Vorschussverein (a dorso) Moritz Landau“, 

Posiadacza powyższych dwóch weksli 
wzywa sie przeto, aby zgłosił się ze swo- 


fjemi prawami w ciągu 45 dni, licząc od 
jdnia następnego po dniu płatności tychże 
weksli, t. j- od dnia 18, stycznia 1906 
względnie co do drugiego wekslu od dnia 
2. lutego 1906 począwszy; w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego cza- 
sokresu za nieistniejące zostaną uznane. 

C. k. Sąd obwedowy, Oddział V. 

Przemyśl, dnia 10, listopada 1905. 


L. cz. T. 92/5 (1) [9692 2—3] 

Na wniosek gal. Kasy oszczędności we 
Lwowie wdraża sie postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo wrioskodawczyni zagi- 
nionej książeczki wkładkowej tejże gal Kasy 
oszczędności we Lwowie Nr. 45,556 na 
kwotę 750 kor. i aa nazwisko gminy Ko- 
niuszki opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkła- 
dkowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy od 
dnia ostatniego ogłoszenia tego edyktu w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu zą nieistniejącą uznaną 
zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 23. listopada 1905. 


przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie 
C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 
Kraków, dnia 17. listopada 1905. 


L. cz. T. IV. 165 (1) 
Amortyzacya 

Na wniosek Jana Podgórskiego, gospo- 
darza w Rychwałdzie wdraża się postępo- 
wanie celem amortyzacyi rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionej książeczki wkład - 
kowej Kasy Uszczędności miasta Żywca Nr. 
688 opiewającej na imię i nazwisko wnio- 
skodawcy i na kwotę 760 kor. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną. 

C. k, Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Wadowice, dnia 21. listopada 1905. 


[9563 2—3] 


L. cz. T. 90/5 (2) [9604 2—3] 

Na wniosek p. Klary Kanarek wdraża 
się postępowanie celem amortyzacji rzekomo 
przez wnioskodawczynię zagubionej ksią- 
zeezki wkładkowej gal, Kasy oszezędsości 
we Lwew e Nr. 15049 na kwotę 194? kor. 
42 hal i na nazwisko Klary Kanarex opie: 
wającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wrlad- 
kowej wzywa sę przeto, aby zułost sie ze 
św jemi prawami w einzu 6 miesięcy od 
dnia ostatalego ogłoszenia tego elykta, 
w przeciwnym boaiem rade po upływie 
powyższego czasokres A za nieistni- ją :e u:aane 
ZOStanĄ. 

C. k. Sąd krajowy cyw lay O ldział YII 

Lwów, dnia 23. listopada 1805. 


1 O Z OZ ZZ ZE W, z W O ORO, 


L. cz. T. 12/5 (2) [9680 2—8] 

Na wniosek Reisli Fieischer i Lei 
Schneider wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawczy - 
nie zagubionej książeczki wkładkowej Towa- 
rzystwa zaliczkowego i oszczędnościowego w 
Jarosławiu z ogr. poręką, z daty 8 stycznia 
1905, numerem 207 zaopatrzoaej na kwotę 
148 kor. 20 hal. opiewającej, płatnej okazi- 
cielowi. 

Posiadacza powyższej książeczki wkła- 
dkowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku od 
dnia ostatni: go ogłoszenia licząc, w przeci- 
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
ezasokresu z» niestniejącą Zovstamie uzeang. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Przemysl, 21, listopada 1905. 


Firmy 
L. cz. Firm. 586 5 stow. IT. 600 [9640 3—3] 
Wykreślenie firmy. 
Należy wykreślić w rejestrze dla firm 
stowarzyszeń, 


L. cz. T. 98/5 (2) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Pawła Urbańczyka wdraża Siedziba firmy: Stanisławów. 

się postępowan:e celem amortyzacyi nastę- Brzmienie firmy: Bank dla żyra i es- 

pującej rzekomo przez wnioskoweg zagubio- | kontu, stowarzyszenie zarejestrowane z ogra- 

nej kartki zastawniczej kasy oszczędności | Riczoną poręką. 

miasta Krakowa z dnia 9. października 1905 Z powodu zakończenia likwidaeyi. 

Nr. 37.181, opiewającej na los pożyczki mia- Data wpisu 19. października 1905. 

sta Krakrwa Nr. 68.615. C. k, Sad obwodowy jako handlowy, 
Posiadacza powyższej kartki zastawni- Oddzisł II 

czej wzywa się pfzeto, aby zgłosił się ze Stauisławów, 19. października 1905. 

swojemi prawami w ciągu jednego roku, w 


[9672 2—3] 


Doniesienia prywatne. 


Jeszcze tylko krótki czas. 


Ciagnienie król. węg. 


Państwowej Loteryi Dobroczynności 


odbędzie się już 28. grudnia. 
Główna wygrana 150.000 koron. 
Ogólna suma wygranych 365.000 koron. 
Jeden los kosztuje 4 korony. 


Losów nabywać można w król. węg. Dyrekeyi loteryjnej (Lotto: Ge- 
falls-Direktion) w Budapeszcie (główny urząd cłowy) we wszystkich urzędach 
pocztowych, podatkowych, elowych i salinarnych, na wszystkich stacyach kolejo- 
wych, we wszystkich trafikach i kantorach. 


Król. weg. Dyrekcya loteryjna. 


L. 17.640,05. 


Ogloszenie. 


Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniej- 
szem na podstawie $ 63 statutów pp. Feiwlowi Diamantowi, Eugenii z Dia- 
miantów Diamantowej i Szymonowi Leibel kapitały w resztujących sumach 
11.826 kor. 65 hal i 1370 kor. 47 hal. listami zastawaymi, pochodzące 
z większych sum 10.200 złr. i 4700 złr. aw. na hipotece dóbr Różanka- 
Diamantówka w powiecie strzyżowskim położonych, intabulowanych, z tego 
Towarzystwa wypożyczonych, z dniem 31. grudnia 1905 jeszcze pozostałych. 

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc pp. 
Feiwla Diamanta, Eugenię Diamantową i Szymona Lsibla, jako właścicieli 
tych dóbr, ażeby wypowiedziane kapitały w przeciągu sześciu miesięcy do 
kasy galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego złożyli pod rygorem egze- 
kucyi, a mianowicie przymusowej sprzedaży rzeczonych dóbr. 


Z Dyrekcyi gal. Towarzystwa kred. ziemskiego. 
We Lwowie, dnia 7. grudnia 1905. 


Ostatni tydzień. 


Nowy wielki szpital 
dla cywilnych i wojskowych bez różnicy na- 
rodowości i wyznania zami-rza budswać kraj. 
Stow. C:erw. krzyża we Lwowie, Losy na ten 
cel p» jedaej koronie do ciągnienia 21. gru- 
dnia są wszędzie do nabycia. Główne wygrane 
na żądanie w gotówce 15.000 kor., 9.000 kor. 
i 3.000 kor., razem 5.000 wygranych wartości 
70.000 kor. 11 losów za 10 kor. 45 hal łą- 
cznie z przesyłką poleconą można dostać 
w domu bankowym Schütz i Chajes, Lwów. 
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Derobne sygloszenia 
cd wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym 
peitem & halerzy, 


Yy Leroy miód deserowy kuracyjny po 6 
kor., „rarytas miodoborów* po 6 kar. 60 hal. 
za 5 kłgr. franco. Miód w plastrach 1 klgr. 2 kor. 
Własna pasieka. Z» blaszanki zwracam po 60 hal, 
Broszurki o miodzio darmo. KORZENIEWICZ, em. 
naucz., Iwanczany. 


Willa 


możliwemi wygodami do sprzedania. 12 wolnych lat. 
Potrzebna gotówka 14000 guldenów. Wiadomość: 
Biuro dzienników Plohna. 


eee p en — 


NOŻYCE do strzyżenia bydła 


poleca 


Fe. CHLADEK 


handel wyrobów żelaznych, metal., Lwów, Rynek 45. 


R ONZE OLAM ALE M AADA TEALA NEL ONE, ECO WODNE 


TROGZYŃSKIEGO FABRYKA 


Lwów, ul. Fredry 


poleca wyborne cukry deserowe nadziewana 

najlepszemi masami funt 60 ct., czekoladek 

1 zł., karmelków 40 ct., herbatników 60 ct., 
cukierków ozdobnych na drzewko 1 zł. 


PEERBNIKI wyborne! 


na czystym miodzie lipowym, w całych boelienkach 
iub długie, fnnt w jednej sztuce 50 et. 


poleca codzień świeże 
EL. 


"EK iR EK ZE m 
we Lwowie, ul. Kopernika 8. 


parowa fabryka czekolady 


Skarpetki, Pończochy damskie i dziecinne 
letnie i zimowe w najlepszych ga- 
tunkach po cenach niskich poleca 


Ww. SEDLACZE& 
Lwów, plac Kapitulny 3. 


MIODY 

miöd-pat«ka pszczelny 5 kg. blaszanka kor. 6—, 
miód-stoł*wy do picia 4 litr. gąsiorek kor. 550, 
miód a la Malaga do picia 4 litr. gąsiorek kor. 6 60 
wysyła cały rok za zaliczką wszystko opłatnie 
Eksport Miodu — Denysów. 


Polecamy litościwym sercom 


65-letnią staruszkę S. J. z Litwy nauczycielkę 

prywatną, pezostającą bez żadnych środków do 

życia w największym niedostatku. 

Łaskawe datki przyjmuje z grzeczności sklep 
p. Heleny Jaworskiej ul. św. Szymona. 


$ 


Po cenach 
redakeyjuyeh ogłoszenia do wszystkich 
bez wyjątku dzienników Þwowskich, 
krakowskich, warszawskich, wiem 
dońskich, ozeskich, francnskich cts. 
czasopism fachowych miejscowych, sa- 
miejscowych i zagranicznych, zauıtwie- 
nia na klisze i rysuzki da 7 

preerumerzte na wszelkie zisiee 


w = mars mas mern. 


Za nadeslaniem 37 et. 
markami wysyłam franko 
stamnpilię kauczusową 
kompletną w dwóch liniach, zawierającą imię, 
nazwisko, miejscowość lub inną dowolną treść, 

x Krajowa fabryka pieczęci 


06656665 
urn w” Da et ` EA 


przyjmuje 
Ajeneys dziensików i ogloszeń 


SOKOŁOWSRIEGA ©] A. GARFUNKEL, rytownik, ; 

we Lwawle, Praz? Hadsmaca I. 8. w | Lwów, ul. Karola.Ludwika 
Kosztorysy gratis. © naprzeciw Teatru miej. 

b Poduszeczki patestowane w każdym kolorze £ 


3920 5993058 Rn 7" 


Zdanie zasadnicze: Każdy kawałek mydła 
z nazwiskiem »SCHICHT« jest pod 
gwarancyą czysty i wolny od jakich- 
kolwiek szkodliwych części składowych. 


SCHICHTA 
MYDŁO 


(mydło z jeleniem albo z kluczem) 
jest najlepsze a w użyciu najtańsze, dla każdej 
bielizny i każdej metody prania. 
Gwaraneyas 25.000 koron zapłaci firma GEORG 
SCHICHT w Aussig każdemu, kto udowodni, 
że jej mydło z nazwiskiem „Sckimt* zawiera 
jakiekolwiek szkodliwe przymieszki. 


L. 17.621. 3 
Ogłoszenie. 


Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniejszem 
na podstawie § 63 statutów pp. Aleksandrowi Hryniewieckiemu, Andrzejowi 
Soroka i Mosesowi Zuckerkandlowi kapitały pożyczkowe w resztujących su- 
mach 20 956 kor. 24 hal, 7297 kor. 37 hal. i 11.226 kor. 60 hal. listami 
zastawnymi, pochodzące z większych sum 12.600 złr, 4400 złr. i 6000 złr aw. 
na hipotece dóbr Obertasów w powiecie Złoczowskim położonych, intabulo- 
wane, z tego Towarzystwa wypożyczone z dniem 31. grudnia 1905 jeszcze 
pozostałe. 

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc pp. Ale- 
ksandra Hryniewieckiego, Andrzeja Sorokę i Mosesa Zuckerkandla jako wła- 
ścicieli tych dóbr, ażeby wypowiedziane kapitały w przeciągu sześciu miesięcy 
do kasy galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego złożyli pod rygorem egze- 
kucyi, a mianowicie przymusowej sprzedaży rzeczonych dóbr. 


Z Dyrekcyi gal. Towarzystwa kredyt. ziemskiego. 
We Lwowie, dnia 6 grudnia 1905. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego, (pod zarządam J. Niedopada), ul. Cearnisckiege L 13 — Telafon Nr. 527. 


Zawsze świeża, największy import w kraju, wszędzie do nabycia, a gdzie niema proszę pisać do 


Magazynu Juliusza Grassego 


w Krakowie, Rynek. 


Pierwszy Galicyjski Zoologiczny Zakład „ORNIS“ 


z ogrodem, z komfortem urządzona ze wszystkiemi | założony w roku 1897 w Krakowie, właściciel: A. MUSIOLEK, dostawca dla e. k. urzędników państw. 


Skiep: Kraków, ul. Sławkowska I. 16, naprzeciw „„Graad.hotelu'*, 


Hodowla i skład zwierząt: Półwsie Zwierzyniec „Willa Wisła", 
Menażerya i własny park zwierząt w „PARKU KRAKOWSKIM: 
poleca się nadal Szan. P. T. Publiczności. 

Pierwszy, największy i jedyny zawodowy Zakład tego rodzaju 

= w całym kreju. 
Cenniki bezpłatnie za nadestaniem 5 hal. marki, 

Poleca: Młode Bernhardy od 20 złr. Foxterriery, jamniki, rasowe kury, angora koty. 
Kolibry od 1 złr., dapugi od 2 złr., prawdziwe harceńskie kanarki od 6 złr., złote 
rybki, oswojone małpki i t. d. Sprzedaż żywej zwierzyny. 

Bardzo tanio wypycha się ptaki i zwierzęta. 
UWAGA: Około 20-to letnie praktyczne doświadczenie, jakoteż dokłedna znajomość fachowa, nabyta 
w kraju i zagranicą, dają mi możność uskutecznienia starannego wszelkich poleceń w zakres 
hodowli i sprzedaży zwierząt wchcdzących, po najniższych cenach, jak dotąd, tsk i nadal. 


RRUUWDUUUWW WUW WUW UC 
£ 

— 

$ 


<A 


& 


Na Święta? 
Wódżi Lancuckie 


1036883 
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-4 wyrobu Rafineryi spirytusu i c. k. uprzyw. krajowej fabryki rosolisów, s 
3 likierów, rumów etc. AM 
+ > 


Ekse. Romana hr. Potockiego w Lańcucie & 
polecają wszystkie pierwszorzędne handle. 

Cenniki darmo i opłatnie. : 
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L. 632/06. 


ebdddh 


Ogioszenie. 


Dyrekcya Zakładu sierót i ubogich Fundacyi St. hr. Skarbka w Drohowyżu przyj- 
muje oferty na eałoroczną dostawę następujących produktów : 
Okoto 88.000 kg. mąki pszennej od Nr. 0 do Nr. 8 
„ 6.000 „  „  żytnej pytlowanej Nr. 1 
„ 1.000 „  „  hreczanej 


„ 6.800 „ krop hreczanych 
S 3500 „ „ jsglanych „Prima“ 
r 2.000 „n „ jęczmiennych „Prima“ 
i 600 „  „ krakowskich 
> 600 „ „ perłowych 
y 800 „ grysiku pszennego 
„ 8000 , „ kukurudzianego „Prima“ 
R 5000 „ ryżu 
» 24000 „ grysu pszennego 
» 8.200 „ fasoli białej i czerwonej 
„ 1.600 „ grochu do gotowania 
Ę 3.000 „ kukurudzy ziarna 
„ 21600 „ owsa 
A 9.000 „ wyki ziarna 
n 4.200 masła świeżego z centryfugi 
> 6000 „ sera świeżego i solonego 
a 600 „ kawy 
A 80 „ herbaty 
n 200 „ kawy Knajpa 
5 300 „ eykoryi krajowej 
>, 100 „ czekolady, 50 kg. cacao 
n 600 „ towarów korzennych i bakalii 
r 450 „ śliwek suszonych 
A 800 1. octu 
„ 1.200 kg. mydła do prania 
ki 200 „ krochmalu pszennego i ryżowego 100 p. brylantowego 
» 6.800 „ nafty 
1.400 „ piroliny 
200 „ świec stearynowych, 50 kg. naftowych 
„ 50.000 „ słomy mierzwiastej i okłotowej 
e 250 1. rumu 
a 300 „ spirytusu (czystego 100 denatur. 200) 
350 wina tańszego, 130 droższego, 150 ezerwonego. 


I. Wszystkie powyższe ilości podane są w przybliżeniu bez zobowiązania. 

II. Ceny rozumieją się loco magazyn Zakładu, „netto“ bez worka. 

IM. Termin do przesyłania ofert kończy się 19. grudnia b. r. 

IV. Produkta powyższe muszą być wszystkie przedniej jakości i wedle prób, jakie 
wraz z ofertami do Dyrekcyi Zakładu nadsyłać należy. 

V. Wadyum wynosi 100/,, kaueya zaś 15°% ogólnej wartości wyżej wymienionych 
produktów. 

VI. Dostawa odbywa się w miarę zapotrzebowania na każdorazowe zamówienie. 

VII. Oferty zaopatrzone stemplem na 1 kor. składać można albo na wszystkie arty- 
kuły, albo na pewne grupy, albo tylko na pojedyńcze przedmioty. 

VII. Wszelkich objaśnień warunków lieytaeyi udziela Dyrekcya. 

Licytacya i spisania kontraktu odbędzie się w biurze Dyrekcyi dnia 21. grudnia 
o godzinie 2 po południu. 
W Drohowyżu, dnia 4. grudmia 1905, 


yta zakład ierit i ubogich Stanisława hr. Skarbka w Drohowyź. 


Papier z fabryki Braci Fiałkowskich. 


